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odbiciem, żywi dla spraw oświaty narodowej. 
Szezegóły poruszone tutaj w bardzo wielkiej 
liczbie dla Rady szkolnej są cenną wskazów- 
ką usposobienia całego kraju, jego życzeń i 
przekonań i Rada szkolna poczuwa się za- 
wsze do obowiązku, żeby nad każdym z tych 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 2 
lutego b. r. nadać najmiłościwiej prokurato- 
rowi Państwa w Tarnowie, dr. Władysławo- 
wi Zaklice, tytuł i charakter radcy wyż- 
szego Sądu krajowego z uwolnieniem od 
taksy. 


szczegółów dobrze się zastanowić, i z nimi 
się liczyć. Pragniemy przecież szkoły nasze 
tak urządzić, ażeby interesowi oświaty, za- 
patrywaniom i przekonaniom całego społe- 
czeństwa odpowiadały; bo szkoła nie jest o- 
derwaną, dla siepie tylko abstrakcyjnie ist- 
niejącą rzeczą, lecz wówczas jest dobrą, 
wówczas odnosi rzeczywisty rezultat, jeżeli 
danym stosunkom odpowiada, jeżeli na sto- 
sunki te praktycznie oddziaływa, jeżeli stara 
się je powoli dźwigać, powoli ulepszać i roz- 
wijać. 

We wszystkie szczegóły poruszone wcho- 
dzić tutaj nie mogę, jest ich zbyt wiele, co 
nie znaczy. żebym jedną lub drugą kwestyę 
mniej cenił i mniejsze jej przypisywał zna- 
czenie. 

Niektóre, jak kwestya poruszona przez 
p. Goldmanna i kwestya pornszona przez p. 
Midowicza, są przedmiotem nieustannej pie- 
czołowitości i badań Rady szkolnej i w tym 
samym kierunku. Mogę się podzielić pod tym 
względem wiadomością z wys. lzbą, że co 
się tyczy seminaryów nauczycielskich i ich 
praktycznego kierunku, mianowicie oddzialy- 
wania na stosunki rolnieze, to w bieżącym 
roku dochodzi do skutku i bedzie przeprowa- 
dzona ` See, ich jwż seminaryach refor- 
| ma, podjęta przed kilku laty, polegająca na 
tem, aby każde seminarynm zaopatrzyć w fa- 
chowego nauczyciela rolnictwa i żeby plan 
nauki rolnictwa w skutek tego w seminaryum 
| nauczycielskiem rozwinąć. — (o się tyczy 
gd S lg wniosku p. Goldmanna, to Rada szkolna zaj- 
lutego b. r. przy rozprawie nad szkołami muje się od kilku miesięcy uregulowaniem 

ludowemi. nauki religii żydowskiej, która dotychczas 

Dyskusya bardzo obszerna prowadzona | wiele pozostawiała do życzenia, rozbita była 
rok po roku w kwestyi wychowania publi- | zanadto i odmiennie traktowana w pojedyn- 
cznego, poruszająca mnóstwo szezegółów wa- | czych gminach bez wspólnego planu nauko- 
żnych i doniosłych wchodzących zarówno w | wego. Przyczyną tego jest autonomia. którą 
zakres administracyi szkolnej, jakoteż i w za- | gminy izraelickie w kraju naszym się cieszą, 
kres sposobu nauczania, jest w każdym ra- Í autonomia taka, że porozumienie pomiędzy 
zie dowodem nadzwyczaj żywego interesu, i niemi jest rzeczą trudną, często prawie nie- 
jaki cały kraj i wysoki Sejm, będący jego możebną. — Jednakże Rada szkolna poczuła 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 28 
stycznia b. r. nadać najmiłościwiej pensyo- 
nowanemu dozorcy salin w Wieliczce, Fran- 
ciszkowi Zielińskiemu, srebrny krzyż 
zasługi z koroną. 


P. Minister skarbu zamianował komi- 
sarza skarbowego, Franciszka Joss6, star- 
szym inspektorem straży skarbowej w obrę- 
bie krajowej Dyrekcyi skarbowej we Lwowie. 


CZĘŚĆ NIRURZĘBOWA | 


Lwów, 8 lutego. 


Mowa posła dr. Michała Bobrzyńskiego 


wygłoszona w Sejmie na posiedzeniu dnia 6 


mee 


się tu do inicyatywy, plany wypracowane 
przez znawców będą gminom izraelickim u- 
dzielone i może być, że się da wtym wzglę- 
dzie porozumienie do skutku przywieść i 
naukę religii mojżeszowej wprowadzić na zu- 
pełnie normalne tory. (Brawo). 

Brak nauczycieli tej religii dobrze wy- 
kształconych jest niewątpliwie rażący, jeżeli 
się weżmie w porównanie z wyznaniem 
chrześciańskiem. Wtym kierunku dałoby się 
niewątpliwie coś uczynić. gdyby inicyatywa 
wyszła od gmin izraeliekich, połączona z ich 
strony z pewną ofiarnością, a w każdym ra- 
zie Rada szkolna krajowa taką inicyatywę 
poprze. 

Przechodzę teraz do szczegółów takich, 
które muszę wyjaśnić i sprostować. — I tak 
p. Herasymowicz rzucił słowo, że Rada szkol- 
na wprowadza do szkoły politykę. Usły- 
szawszy to słowo, które musiałem wytłóma- 
czyć sobie jako najcięższy zarzut, ciekawy 
byłem uzasadnienia, ale tego uzasadnienia 
zupełnie nie znalazłem, bo jedna, jedyna 
rzecz, która miała na uzasadnienie służyć, 
nie odpowiada wręcz istotnemu stanowi rze- 
czy. Podniósł p. Herasymowicz zarzut, jakoby 
języka ruskiego miało się uczyć w szkołach lu- 
dowych polskich za pomocą języka polskiego 
i odwrotnie, języka polskiego w szkolach ru- 
skich za pomocą ruskiego, i wskazał slusznie, 
Ze to jest absurd pedagogiczny, bo byłaby:to 
metodai nienaturalnie gramatykalna, którąśmy 
nawet w gimnazyach porzucili. — Gdyby 
był pos  Herasymowicz zajrzał čo pla- 
nów, któresmy rozdali, byłby się przekonał, 
Ze ma godzinach nauki języka ruskiego nie 
wolno przemawiać inaczej, jak po rusku, a 
na godzinach języka polskiego, inaczej jak 
po polsku. Może być, że tu i ówdzie dzieją 
się wyjątki, a nawet rzeczywiście się dzieją, 
bo ze sprawozdań wizytacyjnych iuspektorów 
przekonałem się o tem — ale są to wyjątki 
wbrew zasadzie, wbrew obowiązkowi nałożo- 
nemu przez władze szkolne i gdzie się taki 
sporadyczny wypadek zdarzy, z całą stanow- 
czością władza szkolna usuwa go i tępi. — 
Jeżeli więc w tem jedynie ma leżeć podsta- 
wa do zarzutu wprowadzenia polityki do 
szkoły, to ta podstawa najabsolutniej płonną 
jest i odpada. — Inne uwagi i spostrzeżenia 


tegen 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów, 
kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 

Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi, w Paryżu 
wyłacznie agencya pana A dam a, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis. 


p. Herasymowicza wyszły z dwóch źródeł, ze 
zródeł niezupełnie z sobą zgodnych, bo w 
jednych doskonale czułem odgłos pewnych 
sfer nauczycielskich i informacyj, pochodzą- 
cych z tego Źródła, w drugich zaś odgłos 
pewnych żądań, przekonań, przesądów, które 
istnieją w gminach i które znajdują często 
swój wyraz w Radzie szkelnej miejscowej. — 
Jedne i drugie są mi doskonale znane. Tyl- 
ko p. Herasymowicz nie zadał sobie trudu, 
żeby te z dwóch krańców pochodzące żądania 
i skargi poddać krytyce i zastanowić się, 
czy się z sobą godzą, czy się nawzajem 
nie znoszą. Ja jednak muszę zwrócić uwagę 
wys. Izby na sprzeczność, której się w sku- 
tek tego dopuścił. — Ze sfer nauczycielskich 
wyniósł on, nie powiem przekonanie, ale 
twierdzenia i stał się ich odgłosem zbyt ła- 
twowiernym, (przepraszam za wyrażenie), że 
awans dla nauczycieli jest niesprawiedliwy, 
to jest, że władza szkolna przy awansie nie 
trzyma się bezwzględnej zasady sprawiedli- 
wości. Zarzut tociężki, ale jeśli się nad nim 
zastanowicie, Panowie, spokojnie i rozważnie, — 
zarzut, który najtrudniej skierować do Rady 
szkolnej krajowej. Bo przecież władza szkol- 
na, pomijając, że chciałaby szkole najlepiej 
zrobić i zapewnić jej najlepszych nauczycieli, 
ma tę próżność i ambicyę, ażeby sie szkołami 
przed krajem popisęć i ten motyw psycho- 
logiczny sam jeden, wystarcza dla władz 
szkolnych, żeby przy wszystkich kwestyach 
nominacyi i awansu tszvmać się wzęlędu 
sprawiedliwości i słuszności. O ile też ludz- 
kie siły i informacye starczą, — bo błędy 
wszędzie możebne, Kada szkolna krajowa 
daje wszelką gwaraneyę sprawiedliwości, jak 


ta władza, której na dobru szkoły i na re- a 


putacyi szkoły najwięcej zależy. P. Herasy- ` 
imowicz stał się jednak odgłosem Rady szkol- 
nej miejscowej. czy w ogóle elementów w 
Radzie szkolnej miejscowej decydujących i 
przedstawił nam lekarstwo, by prawo pre- 
zentacyi nauczycieli nadać Radzie szkolnej 
miejscowej. Otóż nie przeczę, że Radzie szkol- 
nej miejscowej, czynnikom miejscowym na- 
danie tak ważnego prawa byłoby miłem, 
proszę tylko, w chwili, kiedy się kładzie na- 
cisk na to prawo, nie mówić równocześnie 
o niesprawiedliwości awansu dla nauczycieli. 


JM MOŻ) PDU KERRY ZNAK Wz HARAG za 


ście plotkarskiem, gdzie o uszy jej obijały | rając się gwałtem nadać inny kierunek drę- 


— Tak mi się zdaje. 

— I ja tak myślę. Ma prawo wiedzieć, 
Co to za udręczenie być musi taka nieświa- 
domość, on pewnie bardzo nad tem cierpi. 


58) EM swojem. — U niego nie rozum, nie serce, : A 
ale sumienie przedewszystkiem decydowało, | się codziennie skandaliki; — umysł jej oswoił | czącej ją myśli. 

STEEN ZA.- że tak a nie inaczej postąpić należy. — Do- | się z tem zupełnie. O wiele pozytywniej od 

=—— = syć żalu! — Trzeba go opanować. — Od- | męża zapatrywała się na ułomności ludzkie. 

wraca głowę w stronę żony, = spogląda na Patrząc na nią z troską i z żalem 

M G E A W I C A. nią, gdy ona profilem do niego zwrócona | w oczach, Žłoczowski mówił dalej: — Nam 

Deng, Sage w dal patrzy. niewolno sądzić — starajmy się zapomnieć, 


Serce jego natychmiastowej doznaje po- 
ciechy. Jakże mógł poddać się choćby chwi- 
lowemu zniechęceniu? Jak mógł wątpić o do- 
datnich stronach ludzkości ? 

Czy ta jego, pani czysta, wyższa, prawa, 
pełna rozumu, serca i szlachetności, czy ona 
nie wystarcza, by go ze światem pogodzić ? — 
Serce i umysł jego odpoczywają przy niej. 
Radę i pociechę w niej znajduje. 

Od pewnego czasu zdobył ją sobie zu- 
pełnie. Coraz więcej garnie się do niego. 
Coraz więcej przywiązania mu okazuje. 

Marzył o kobiecie, której serce trudno 
byłoby pozyskać, a które raz zdobyte stałoby 
się dla męża źródłem spoczynku i nagrodą 
trudów wszelkich. 

W tej chwili bierze jej rękę w swe 
ręce, 1 pyta patrząc w jej oczy: — (o ty 
myślisz o tem wszystkiem ? To strasznie przy- 
kre dla ciebie być musi? 

Ona zdziwioną się czuje. Dlaczego ma 
to być dla niej tak strasznie przykre ? 

„ Ani przypuszcza, że mąż jej o swym 
ojcu myśli, że potępiając tak bardzo prze- 
szłość jego, nie wątpi, iż ta wyższa, czysta 
istota, jaką jest żona jego, musi z obrzydze- 
niem zapatrywać się na tę sprawę. 

Nie przychodzi mu na myśl, że Halka 
zna lepiej świat i życie niż on. Wtedy, gdy 
on cały oddany sprawom majątkowym i pu- 
blicznym, przechodził mimo ludzi, nie zasta- 
nawiając się nad nimi, ona mieszkała w mie- 


IX. 
(Ciąg dalszy). 


Ona nie waha się w zdaniu swojem. — 
Po ochłonięciu z pierwszego wrażenia od razu 
bierze stronę „pokrzywdzonego“. ` 

Ma dla niego współczucie, lituje się 
nad nim. — Niemal szezęśliwą się czuje 
ztego odkrycia. — Czuła w nim „równego*. — 
Teraz zagadka rozwiązana. À à 

Ani wpadnie na pomysł, że taki zwrot 
myśli jest niekonsekwentny, — że może wy- 
pływać z osobistej sympatyi i z osobistego 
punktu widzenia, a nie z ogólnej humanitar- 
nej zasady. , 

Że gdyby szersze poglądy kierowały są- 
dem jej w tej sprawie, to urodzenie Kiliń- 
skiego nie powinno grać Żadnej roli, — nie 
powinno stanowić o wartości człowieka. 

Długi czas trwało milczenie niczem nie 
przerywane. — Złoczowski przechodził jedną 
z tych chwil zniechęcenia, odrazy do ludzi, 
nieufności do świata, pogardy prawie dla 
bliźnich. — Oiężka była to chwila! 

Ale był to człowiek czynu; — nigdy 
długo się nie wahał. 

Był także człowiekiem wiary ; — twier- 
dził lub przeczył — a wyroki jego były bez 
apelacyi. — I teraz pomimo serea wezbra- 
nego goryczą, nie wahał się w postanowie- 


Niespokojnie spojrzała na niego. 

Czyżby mąż jej chciał w niepamięć 
puścić sprawę całą. — (Czyżby nie uważał 
za konieczne uczynić zadość pokrzywdzonemu? 

Ale nie; to być nie może. — Zna go, 
liczy na niego. — Ceni go coraz wyżej w 
miarę lat — dumna jest z niego. Nie widzi 
nikogo, ktoby mu sprostał w zaeności. 

W odpowiedzi na słowa męża, mówi 
teraz : 

— Nie mam najmniejszego żalu do 
twego ojca. Ksiądz miał słuszność, — nie 
do nas sąd należy. 

Złoczowski wdzięczny jej jest za te 
słowa: ulgę mu przynoszą. 

— Tobie tak łatwo przychodzi prze- 
baczyć, — ty jesteś stanowezo doskonalszą 
istotą Halko. Ja nie umiem się zdobyć na 
pobłażliwość. 4 

Ona utkwiła oczy w ziemię, usta jej 
zadrgały nerwowo. — Uchyliła ich jak gdy- 
by coś jeszcze powiedzieć chciała, — silny 
rumieniec na twarz jej wystąpił, — ręce za- 
cisnęła kurczowym ruchem. 

Mąż jej nie spostrzegł tego. Pochło- 
nięty ważną sprawą zastanawiał się co mu 
uczynić wypada, — czego żąda od niego 
uczciwość najsumienniejsza ? 

Po chwilowem milczeniu odezwał się: 
Trzeba mu powiedzieć. 

— Kilińskiemu? — pyta Halka — sta- 


— Niezawodnie. Takie niejasne położe- 
nie musi być okropnem. Swoją drogą — cóż 
to pomoże? Ja mu praw żadnych nadać nie 
mogę. Choćbym chciał, nie mogę. Co mnie 
najbardziej boli, to krzywda moralna, która 
temu człowiekowi wyrządzoną została. Trze- 
ba było wychować go inaczej. Dać mu inne 
stanowisko na świecie. W innej sferze, z 
innemi pojęciami mniej eierpiałby nad tem. 
Albo — albo. Gdy się ma sumienie wziaść 
na siebie straszną odpowiedzialność za życie 
ludzkie, gdy dogadzające chwilowej fantazyi 
daje się Życie to przynajmniej należałoby 
się zastanowić, co może złagodzić cierpienie 
takie. Uznać za swego — prosta uczciwość 
tak by powinna nakazywać. A jeżeli niema 
Się dość poczucia prawości, by się zdobyć 
na takie podług mnie niezbędne zadosyćn- 
czynienie, to przynajmniej trzeba brnąć kon: 
sekwentnie w złem i nie wyrządzać gorszej 
krzywdy skazanemu na życie wyrzutkowi 
społeczeństwa, dając mu wyższe wykształce- 
nie i tym sposobem jasne pojęcie o krzy- 
czącej niesprawiedliwości świata, 0... nieucz- 
ciwości tych, którzy mu życie dali. Widzisz 


Halko — to musi być okropne, wstydzić się 
za rodziców swoich i nie śmieć imienia ich 
wymówić. 


Złoczowski w uniesieniu przechadzał 
się tam i napowrót, mierząc pokój szybkimi 
krokami. Wzburzony był bardzo. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


Jestem przekonany, że jak kraj długi i sze- 
roki, gdybyście panowie powszechne między 
nauczycielami urządzili głosowanie, to być 
może, że jeden lub drugi, którego życzeniom 
Rada szkolna krajowa zadość nie uczyniła, 
podniósłby skargi, ale każdy zresztą zastrzegł 


2 


geologii , botaniki, 
tych przedmiotów, które w niej niegdyś, 
jako osobne gałęzie wiedzy, systematycznie 
były przedstawiane, a w ich miejsce wpro- 
wadzono po prostu „wiadomości z dziejów 
i przyrody* jako przedmiot jeden i wprowa- 


by się uroczyście przed tem, żeby to prawo | dzono to, jak panowie z książek poznać mo- 


oddać Radzie szkolnej miejscowej. Nie chcę 
ja czynnikom miejscowym czynić z tego 7a- 
rzutu, ale Rada szkolna miejscowa poznaje 
dopiero nauczyciela w chwili, kiedy nadaje 
mu prezentę i nie wie, który z kandydatów 
jest najlepszym. Powtóre najrozmaitsza pre- 
sya na udzielenie prezenty, skoro i w mia- 
stach stołecznych istnieje, tem bardziej istnia- 
łaby w gminach wiejskich i rozstrzygałaby 
sprawę ku największej szkodzie nie tylko szkoły 
samej, ale i gminy, któraby tę prezenię na- 
dawała. O Radzie szkolnej miejscowej i jej 
stosunkach wewnętrznych nie chcę mówić 
dlatego, że o ile mi są znane rozprawy ko- 
mier) szkolnej nad wnioskiem p. Stanisława 
Badeniego, kwestya Rady szkolnej miejsco- 
wej została tam poruszona. Skoro więc przyj- 
dą przed Wysoki Sejm wnioski w tej spra- 
wie i dyskusya toczyć się będzie, zastrzegam 
sobie głos co do owego ważnego i wyma- 
gającego uregulowania przedmiotu. 

Poseł ks. Kowalski, w długim, bardzo 
wymownym, nie wszędzie dobrze przezemnie 
zrozumianym (nie ze względów językowych, 
ale rzeczowych) wywodzie , dotknął głównie 
kierunku praktycznego w naszych szkołach, 
ale tu rozminął się zupełnie z zamierzonym 
celem. Plany nauk mu się nie podobają, 
zraziły go niezmiernie, a to dlatego, że 
w nieh spodziewał się słyszeć o rolnietwie, 
o chowie bydła, a nawet o uniwersytecie 
chłopskim, o astronomii dlań potrzebnej; 
tymczasem w nich zaczyna się rzecz od na- 
uki czytania, pisania, i o tej nauce czytania 
mowa jest długa, i przedstawione są rozmai- 
te sposoby nauki czytania. Z p. Kowalskim, 
w pojęciach jego o tem, eo jest rzeczą prak- 
tyczną, ja jednak zejść się nie mogę, bo 
zdaje mi się, że dla szkoły ludowej, dla 
dzieci od lat 6 do 12 roku życia, różne rze- 
czy są wprawdzie pożyteczne, ale najprakty- 
ezniejszą jest nauka czytania. Dopóki dzie- 
cka nie uzbroimy w elementarną biegłość 
czytania i pisania, i elementarną znajomość 
rachunków, dopóki tych trzech rzeczy nie 
wpoimy dziecku w głowę, dopóki dziecko nie 
nabędzie w nich wprawy, dopóty szkoła nie 
będzie praktyczna. Uzbroić dziecko w te 
trzy elementa na całe życie jest najprakty- 
czniejszym postulatem naszej szkoły ludowej. 
Nie wyklucza to zupełnie, że się kierunek 
praktyczny, ekonomiczny w dalszym rozwoju 
szkoły wprowadza, potęguje i dźwiga. Na 
stopniu elementarnym niech jednak szano- 
wny poseł raczy się więcej liczyć — jak to 
Rada szkolna czyni — z wiekiem dziecka. 
Niepodobna mówić, że to, co dla społeczeń- 
stwa jest najbardziej potrzebnem , tego już 
szkoła elementarna nauczyć powinna, bo 
szkoła jeszeze rzecz jedną musi wziąć na 
uwagę, mianowicie, w jakim wieku ma 
uczniów, i co temu wiekowi może być da- 
nem. Uważam za rzecz bardzo pożyteczną, i 
ze stanowiska pedagogicznego i praktyczne- 
go, co też nowe plany nauk wprowadzają, 
że w szkole elementarnej, w pierwszych la- 
tach nauki zniesiono naukę astronomii, 
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II. 
(Ciąg dalszy). 


Kiedy Bancroft zeszedł z góry, ze swe- 
go pokoju, uzbrojony w rewolwer, jedyną 
broń, którą posiadał , starego nie było już 
ani przy stajni, ani nigdzie w pobliżu domu, 
i Jerzy zastanowił się chwilę, gdzieby go 
mógł znaleźć. Nagle przyszło mu na myśl, że 
żołnierze nie mogliby się dostać na pole 
kukurudziane inaczej, tylko przechodząc przez 
mostek na rzece, i zaczął pilnować tej stro- 
ny. Gdy wyszedł na górę, ujrzał starego na 
moście, przechadzającego się poważnie tam 
i napowrót, w wiecznej swojej powiewnej 
szacie szaro-błękitnej. W jednej chwili był 
przy nim. Stary zdawał się być zdecydowa- 
ny ani mówić, ani nie zwracać nawet naj- 
mniejszej uwagi na jego obecność, więc 
Baneroft sam zaczął: 

— Postanowiłem sobie, że pójdę z pa- 
nem. Nie wiem, czy się przydam na co, ale 
mam do pana sympatyę, i chciałbym być po- 
mocny. 

— Tak, — odrzekł stary powolnie, 
jakby uznając pomoe sobie ofiarowaną; — 
ale sądzę, że na nic mi się nie przydasz. 

W milczeniu doszli do miejsca , gdzie 
drzewa rosnące w pobliżu rzeki zrzedniały, 
i ukazało się pole kukurudziane. Przy samej 
salisadzie stary się zatrzymał, i po długiem 
milczeniu, wyrzekł, jakby sam do siebie: 

— Zasiew wart około czterech tysięcy 
dolarów. Wydałem prawie trzysta dolarów 


żecie, w porządku kalendarzowym. Książka 
jest tak ułożona, że dziecko przez cały rok 
czyta ustępy o tem co się na świecie dzieje 
równocześnie w przyrodzie, co się dzieje w ko- 
ściele i w życiu domowem, a tak dziecko 
zostaje ciągle w atmosferze tego czem się 
jego otoczenie zajmuje. Jeśli się w ten spo- 
sób podaje wiadomości, jeśli się w dziecku 
ciągle budzi interes dając mu żywe informa- 
cye o tem co leży w sferze jego pojęć i za- 
jęć, to zdaje mi się, że wtedy dziecko się 
naturalnie rozwija i kształci a szkoła ele- 
mentarna spełnia swoje istotne zadanie. 

Naukę tę elementarną uważa jednak 
Rada szkolna krajowa tylko za podstawę do 
dalszej w tym kierunku akcyi. Szkoła ludo- 
wa nie spełniłaby swego zadania, gdyby się 
ograniczyła wyłącznie do tego pierwszego zada- 
nia. Jestto tylko podstawą, na której potrzeba 
dalej iść i pracować. Do tej akeyi przystępujemy 
obecnie, a pierwszym jej punktem jest wprowa- 
dzenie kursów rolniczych. Jest zamiarem Rady 
szkolnej kraj., ażeby w każdym powiecie o 
jedną z najliczniej uczęszczanych szkół po 
wsiąch lub małych miasteczkach rolniczych 
oprzeć szkołę rolniczą, polegającą na kursie 
trzyletnim, mającą fachowego nauczyciela, 
oddziaływającą na stosunki miejscowe i są- 
siedzkie. Na razie mamy zamiar w powiecie 
utworzyć szkołę jedną, a nie ulega wątpli- 
wości, że gdy się ta myśl da przeprowadzić, 
w powiecie powstaną 2 lub 3 takie szkoły. 
A cel przezto zastanie osiągnięty ważny i 
doniosły, nietylko dla rolnictwa naszego w 
tej gminie, w której kursa takie powstaną. 
Oto nauczyciele wszystkich szkół wiejskich 
w powiecie będą w niej mieli wzór w ta- 
kiej szkole ludowej rolniczej. Dotychczas na- 
uczyciele wiejscy widzieli swój wzór w szko- 
le miejskiej, dziś będą mieli ten wzór u 
siebie niedaleko i to wzór właściwy. 

Do dziś taki nauczyciel starając się o 
polepszenie bytu a nie mając na wsi wido- 
ków awansu, musiał mimo woli starać się o 
posadę w mieście. Skoro zaprowadzone zo- 
staną szkoły połączone z kursami rolniczymi 
po wsiach, to dadzą one nauczycielom w niej 
uposażenie wyższe, lepsze, dadzą mu wyższe 
stanowisko, a w skutek tego wszyscy nau- 
czycieie wiejscy zamiast nieustannie kiero- 
wać swoją uwagę ku miastu, będą kierowali 
swój «umysł ku wsi i tej pozycyi wyższej, 
daleko lepszej, którą na wsi zająć mogą. 
Co się tyczy miast, przyznam się, że — nie 
śmiem tu mówić za całą Radę szkolną — 
mam pod tym względem pewne zamiary, 
obliczone na fundusz krajowy. Przypomni- 
cie sobie Panowie tę chwilę, kiedy u nas 
założono szkoły wydziałowe w miastach. 
Szkoły te nie powiodły się. Nie powiodły się 
z kilku powodów, mianowicie, że nie miały 
planu naukowego, książeki nauczycieli. Zdaje 
mi się, że były to powody ważne i wystar- 
czające, żeby ten cały projekt zrobił fiasco. 

Wówczas jako sprawozdawca z trybuny 
referowałem wniosek o zniesienie szkół wy- 
działowych. Znieśliśmy wszystkie z wyjątkiem 


zoologii, i w ogóle | szkoły w Sokalu, która jest czemś pośredniem 


między szkołą wydziałową, ogólnie kształ- 
caca a szkołą przemysłową. Zostawiliśmy ją, 
aby ciągłość, nieprzerwalność historyczna 
szkoły wydziałowej w kraju istniała. Dziś 
kiedy już zreformowaliśmy nasze szkoły ele- 
meniarne, stanęło przed Radą szkolną zada- 
nie, czy można nasz kraj ośmiomilionowy po- 
zostawić w tym rzeczywiście upokarzającym 
stanie, że jestto jedyny kraj koronny, który 
szkół wydziałowych miejskich, handlowych i 
przemysłowych nie ma, podczas gdy w in- 
nych prowineyach mniejszych jak n. p. Mo- 
rawa takie szkoły są typem szkół miejskich, 
a jest ich po sto i więcej. 

Rada szkolna przyszła do tego przeko- 
nania, że próżną byłoby rzeczą po nieudałym 
eksperymencie przychodzić do wys. Sejmu z 
nowym projektem organizacyi szkół wydzia- 
łowych i narazić się na zarzut: „Robicie 
próby, które się nie udają*. 

Postanowiliśmy pójść drogą inną. W ra- 
mach ustaw dotychczasowych stworzyliśmy 
po miastach szkoły 6-klasowe. Qztery lata 
niższe są to lata nauki elementarnej, forma- 
listycznej więcej, ponieważ znaczna c-ęść 
uczniów idzie do gimnazyów; w 2 latach 
czyli klasach wyższych stworzyliśmy za to 
surogat szkół wydziałowych, który ma dać 
młodzieży miejskiej, która nie poszła do gi- 
mnazyów, ogólne wykształcenie w kierunku 
przemysłowo-handlowym, przez fachowe prze- 
prowadzenie nauki rysunków, przez zastoso- 
wanie do potrzeb przemysłu, handlu, nauk 
przyrodniczych, rachunków, stylistyki pol- 
skiej i niemieckiej. Ten plan naukowy wpro- 
wadziliśmy obecnie w życie konsekwentnie, 
tak, że w 103 miastach on obowiązuje; na- 
turalnie w miastach mniejszych na mniejsze 
rozmiary, we Lwowie, Krakowie i 80 mia- 
stach, mających osobną organizacyę na szer- 
sze rozmiary. Książki szkolne odpowiadające 
temu wyższemu typowi mamy wydrukowane, 
z wyjątkiem 2 czy 8, które się obecnie dru- 
kują. 

Co się tyczy nauczycieli podjęte próby 
przeszły wszelkie oczekiwania. Wzięliśmy 
najtęższych nauczycieli etatowych miejskich 
i wysłaliśmy na kurs specyalnie dla nich 
utworzony w Krakowie przez zimę, przez 
lato we Lwowie. Dalsze takie kursa odbędą 
się w czasie wakaeyi w Jarosławiu dla grupy 
językowej a we Lwowie dla grupy rysunko- 
wej. W ciągu tego roku słonecznego mam 
nadzieję i pewność, że we wszystkich szko- 
łach 6-klasowych będziemy mieli trzech nau- 
czycieli fachowych i zupełnie i odpowiednio 
wykształconych, jednego do rysunków i ma- 
tematyki, drugiego do nauk przyrodniczych, 
trzeciego do języków. 

Według rezultatów, które dotychczaso - 
wy kurs krakowski wydał, gdzie z 44 hospi- 
tantów wszyscy zdali egzamin wydziałowy, 
mamy pewność, że każdy z tych 3 nauczy- 
cieli fachowych będzie miał egzamin wy- 
działowy. Wówczas stanie dalsze pytanie 
przed nami, czy takie kursa dwuletnie wy- 
starezą. O ile znam opinię Rady szkolnej 
pod tym względem, oświadczy się ola za 
potrzebą trzechletnich. Wtedy też staniemy 
przed wys. Izbą z prośbą, aby wys. Izba 
tym usiłowaniom, popartym gotowym faktem 
udzieliła swej formalnej sankeyi, ażeby szko- 
ty 6-klasowe w 30 miastach większych, tu- 


dzież we Lwowie i Krakowie zamieniła na 
szkoły wydziałowe, bo one już są nimi de 
facto, rozszerzając tylko czas nauki z dwóch 
na trzy lata. 

Jestto przedsięwzięcie, o którem dziś 
już oświadczyć mogę, że się powiodło. Pewne 
przesądy i uprzedzenia, z którymi spotkali- 
śmy się po miastach zaczynają niknąć, frek- 
wencya w wielu miastach iest liczną, naj- 
liczniejszą stosunkowo w Tarnowie, gdzie 
przyszło do paralelek w tych szkołach. Gdzie- 
indziej zapomocą stanowczego i bezwzglę- 
dnego wykonania przymusu szkolnego, klasy 
z początkiem września stosunkowo puste, 
w październiku liczniej się zapełniły. Pod 
tym względem Rada szkolna niczego nie 
omieszka, co będzie potrzebne do spełnienia 
wielkiego zadania, ażeby całemu stanowi niż- 
szemu, rzemieślniczemu i handlowemu do- 
starczyć tej pierwszej podstawy ogólnego 
wykształcenia, na której potem szkoły ściśle 
fachowe będą mogły się oprzeć. 

Nie chcę iść w projektach przyszłości 
za daleko, ale muszę wspomnieć, że ta re- 
forma przez Radę szkolną przeprowadzona 
w kierunku kursów rolniczych i wydziało- 
wych o szkołę elementarną opartych, musi 
oddziałać na wszystkie szkoły inne ściśle 
zawodowe tak rolnicze jak i przemysłowe, 
czy one nazywają się uzupełniająacemi czy 
warsztatami. Jeżeli do tych szkół doprowa- 
dzimy taki materyał uczniów, jakiego one 
dotychczas nie miały, należycie przysposobio- 
ny, to będą one mogły zmienić plan swój 
dotychczasowy, uczynić go więcej fachowym 
i praktycznym. 

(Dokończenie nastąpi). 


Sejmy krajowe. 
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„ Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu cze- 
skiego został przedłożony budżet na r. 1898 
i 1894. Wydatki w budżecie r. 1898 wyno- 
szą 13,629.550 zł., na r. 1894 zł. 14,605.340. 
Na pokrycie niedoboru z r. 1894, ma być 
w jednej z krajowych instytucyj finansowych 
zaciągnięta pożyczka w maksymalnej wyso- 
kości 8 milionów zł., spłacalna w rocznych 
ratach. 

Sejm styryjski obradował przedwczoraj 
nad petycyą związku chmielarzy w półnoeno- 
zachodniej Styryi w kwestyi ustanowienia 
korzystniejszej taryfy ełowej między Austro- 
Węgrami a Rossyą. Sejm polecił Wydzia- 
łowi krajowemu, aby w Ministerstwie han- 
dlu i rolnictwa starał się o poparcie dla kra- 
jowej uprawy chmielu, dalej, aby poczynił u 
Rządu kroki w celu zrównania przywozowego 
eła na chmiel rossyjski z taryfą, obowiązu- 
jacą w Rossyi na chmiel, pochodzący z Au- 
stro- Węgier. 

. _ Komisya Sejmu vorarlberskiego zmie- 
niła o tyle przedłożenie rządowe w sprawie 
reorganizacyi tyrolsko-vorarlberskiej obrony 
krajowej, iż orzekła, że do batalionów strzel- 
ców cesarskich i strzelców krajowych mogą 
być wcielani jedynie mieszkańcy Tyrolu i 
Vorarlbergu. Dalej zaleciła komisyi aby żoł- 
nierzom umożliwiono w należytych rozmia- 
rach spełnienie obowiązków religijnych i 
uchwaliła przyjąć postanowienie, wedle któ- 
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tego roku na robotników przy tem polu, a | dolną, dając wyrazowi twarzy coś dziwnie | mnie należy uczyć pana co masz czynić; bę. 


pomimo to połowa jeszcze nie obsiana. 

Znowu nastąpiło milczenie. Baneroft 
nie wiedział co mówić, gdyż niewzruszony 
spokój starego zdawał się drwić sobie z wszel- 
kiego współczucia. Nagle, obracając się na 
wszystkie strony, zobaczył po drugiej stro- 
nie rzeki grupę kawalerzystów, wraz z po- 
rucznikiem i panem w cywilnym stroju, 
który był zapewne mierniczym. W tej samej 
chwili Baneroft ujrzał, że jego towarzysz go 
opuścił i zniknął w pośród kukurudzy. Na- 
tychmiast poszedł za nim, ale zaledwie prze- 
szedł palisadę, Conklin ukazał się przed nim 
ze strzelbą w ręku, i rzekł stanowczym 
tonem : 

— Nie wchodź tutaj. To nie twoja 
kukurudza. Nie powinieneś się w to mię- 
sząć. 

Bancroft machinalnie usłuchał, patrząc 
na tę wysoką postać w szarym stroju i dłu- 
gich po kolana butach, z surowej skóry. 
Podczas, gdy się żołnierze zbliżali, młody 
porucznik, jadący naprzód, zeskoczył lekko 
z konia i rzucił uzdę postępującemu za nim 
żołnierzowi, a potem zbliżył się do samej 
palisady , i zaledwie dotykając czapki , prze- 
mówił do starego : 

— Oto jesteśmy, Mr. Oonklin; żal mi, 
Ze mam rozkaz zwalić pańskie palisady i 
zniszczyć zasiewy , ale niepodobna mi postą- 
pić inaczej. 

— Tak, — odparł poważnie stary, — 
przypuszczam, że znasz swoją służbę. Ale... — 
i to mówiąc, postawił przed sobą strzelbę, 


kładąc rękę na eynglu — eo do zniszczenia 
palisady i zasiewów, nie radzę panu za- 
czynać! 


I górna warga starego opuściła się na 


surowego i stanowczego. 

— Zdajesz się pan nie rozumieć — od- 

rzekł porucznik niecierpliwie. — Ziemia ta 
należy do Indyan, została im przyznaną i za- 
pewnioną przez rząd Stanów Zjednoczonych; 
nie masz pan prawa ani jej oparkaniać, ani 
zasiewać. 
To prawda — odparł Conklin 
tym samym tonem spokojnym i stanow- 
czym. -— Lecz to nie należy do rze- 
czy, Indyanie nie używają ziemi; trzy- 
mają się w lasach. Wykorczowałem to pole 
temu lat dziesięć i spotrzebowałem na to 
ośm koni; zasiewałem je odtąd, aż dopóki 
plon stał się rzeczywiście urodzajnym. A te- 
raz mówicie mi, że przychodzicie zniszczyć 
ten plon? Nie, mój panie, nie zrobisz tego, 
bo w tem nie ma słuszności. 

— Słusznie, czy niesłusznie — odrzu- 
cił młody oficer — mam rozkaz i wykonać 
go muszę Do roboty, sierżancie! niech 
trzech ludzi trzymają konie, a reszta niech 
rozrzuca tę palisadę ! 

Podczas gdy sierżant kładł rękę na pa- 
lisadzie, stary zmierzył się do niego. 

— Jeżeli choć jeden słup upadnie — 
zawołał — strzelam ! 

Sierżant mimowolnie cofnął rękę i od- 
wrócił się do oficera, czekając dalszych roz- 
kazów. 

— Mr. Oonelin — rzekł porucznik zbli- 
żając się — to nie ma sensu. Jest nas dwu- 
nastu przeciw jednemu a żołnierze muszą 
wykonać otrzymany rozkaz. Bardzo mi przy- 
kro, ale muszę pełnić moją służbę. 

— Bardzo dobrze — odrzekł stary, o- 
puszczając strzelbę. — Pan masz swoje obo 
wiązki, a ja może mam także swoje. Nie do 


dę pilnować spraw moichwłasnych. 

Przez chwilę, oficer zdawał się niezde- 
cydowany co ma czynić, a potem obrócił się 
do swoich ludzi. ; 

— Niech polowa z was zbliży się 
z bronią! Mr. Conclin, muszę panu oświad- 
czyć, że opór oznacza to samo, eo bunt prze- 
ciw rządowi Stanów Zjednoczonych, a bunt 
pociąga za sobą, wie pan jakie skutki? Sier- 
żancie ! ta palisada musi upaść! 

Stary stał, jak gdyby nie nie słyszał: 
ale gdy sierżant zabierał się do wykonania 
rozkazu, strzelba uniosła się nagle i stary 
rzekł krótko: 

— Jeżeli ruszysz tę zaporę, zabiję cię! 


Znowu sierżant się zatrzymał i oczami = 
zdawał się pytać oficera co ma czynić. Wi- 


doeznie sytuacya nie była mu na rękę. 
* W trakcie tego, Bancroft nie mógł się 
powstrzymać, ażeby się nie wmieszać w tę 
sprawę. Postawa starego wzbudzała w nim 
już nie tylko sympatyę, ale zachwyt i szacu- 
nek; krew mu się burzyła na myśl, że ten 
starzec opłaci może życiem swój upór. Zwró- 
cił się do porucznika i przemówił: 

= — Panie, pan nie powinieneś go nara- 
żać na rozstrzelanie !... 

A potem, po namyśle: 

— Zbuntowałbyś pan przeciw sobie całą 
okolicę. Sprawa ta powinna być załatwiona 
według prawa, ale nie gwałtem. Zdaje mi 
się, że podobne środki powinny być przed- 
siębrane z poważnej strony, nie bez namysłu 
i bez sądu. 

— Mam rozkaz — odrzekł porucznik — 
i wykonać go muszę... tem gorzej! — mru- 
knął przez zęby. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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rego każdy, kto zostanie uznany za winnego 
dręczenia żołnie. zy i kto prowokuje lub bierze 
udział w pojedynku, nie może otrzymać sto- 
pnia podoficera i oficera. 


Z Berlina. 
(Obiad parlamentarny u br. Caprivi ego. — Obra- 


dy nad projektem o Izbach rolniczych. — Spra- 
wa traktatu handlowego z Rossyą). 


Na poniedziałkowym wielkim obiedzie 
parlamentarnym u br. Capriviego były re- 
prezentowane wszystkie stronnictwa, z wy- 
jatkiem socyalno-damokratycznego i antise- 
miekiego, które pominieto zupełnie przy wy- 
sełaniu zaproszeń. Cesarz przybył o godzinie 
7 wieczorem i był w wyśmienitym humorze. 

Według Köln. Zig., cesarz z wielkiem 
ożywieniem mówił o swym dobrym i zaufa- 
nym stosunku do cara i zapewniał, że, jeżeli 
rokowania w sprawie traktatu handlowego 
poszły gładko, to zasługa w tem w pierw- 
szej linii eara, który osobiście interesował 
się żywo wszystkimi szczegółami. Wedle prze- 
konania cesarza, traktat jest polityczną ko- 
niecznością a deputowani, którzy będą za 
nim głosować, zaskarbią sobie wobec pań- 
stwa nieocenione zasługi. 

A gdy pewna wybitna polityczna oso- 
bistość wobec tych słów cesarskich wspo- 
mniała o zarzutach, jakie czynią traktatowi 
reprezentanci rolnictwa, cesarz słuchał z u- 
wagą i bez wszelkich oznak niecierpliwości 
lecz powtórzył, że pomimn wszystkich tych 
zarzutów przyjęcie traktatu jest koniecznością, 
wymaganą przez polityczną sytuacyę ze względu 
na poważne konsekwencye ewentualnego od- 
rzucenia. 

W Izbie poselskiej Sejmu pruskiego 
odbyło się przedwezoraj pierwsze czytanie pro- 
jektu o izbach rolniczych. P. Żółtowski imie- 
niem Polaków oświadczył się przeciw tej 
ustawie, nazywając ją „ramą bez obrazu.“ 

Odbyty w tych dniach sejmik gospo- 
darczy w Toruniu nabrał politycznego zna- 
czenia w całych Niemczech, z powodu 
oswiadczenia się przewodniczącego sejmiku, 
Ludwika Slaskiego, za traktatem handlowym 
z Rossyą. Berliner Tageblatt umieszcza owo 
oświadczenie na naczelnem miejscu wyraża- 
jąc nadzieję, że polscy posłowie głosować 
będą za przyjęciem traktatu handlowego 
z Bossyą, aby zapewnić na 10 lat trwałe 
stosunki handlowe. 

W ułożonej już taryfie niemiecko-ros- 
syjskiej dla przywozu towarów niemieckich 
do Rossyi, która stanowić ma część zawrzeć 
się mającego traktatu handlowego i obeenie 
ujętą została w paragrafy przez delegowanych 
obu stron, znajdują się znaczne obniżenia ros- 
syjskiej taryfy ełowej zr. 1891 dla wielu arty- 
kułów niemieckich. I tak między innemi zniżo- 
no: cło od chmielu z 10 rubli na 8 rubli 50 
kopiejek, różnych gatunków skóry z 15 na 
12 r., węgla i torfu z 2 kopiejek na 1, że- 
laza i szyn żelaznych z 60 na 50 kop., przed- 
miotów jubilerskich z 44r. na 35 r. 20 kop., 
wyrobów z żelaza i stali z l r. 70 kop. na 
1 r. 40 kop., wyrobów drucianych z żelaza 
i stali z 9 względnie 4 r. 40 kop. na Br. 
20 kop., wyrobów miedzianych z 9 r. na 7 
r. 50 kop. Cło od aksamitu, pluszu i wstą- 
żek zniżono z 7 r. 50 kop., za funt na 8 r., 
cło od fabrykatów jedwabnych z 7 r. 50 k. 
na 5 r., od fabrykatów półjedwabnych z 8 
r. na 1 r. 90 kop., od bawełny z 1 r. na 
50 kop. Oprócz tego zniżone zostało eło od 
minerałów, produktów mineralnych, instru- 
mentów muzycznych, zabawek, maszyn rol- 
niczych, lokomobil, wag, zegarów, papieru, 
towarów papierowych i t. d. Bardzo znaczną 
redukcyę, względnie zupełne uwolnienie od 
cła przyznano mące kartoflanej, ogrodowiz- 
nie i t. d. Słowem traktat handlowy między 
Rossyą a Niemcami został oparty na zasa- 
dach unormowanych w stosunku państw naj- 
więcej uprzywilejowanych. 


KRONIKA 


Lwów, 8 lutego. 


— Najj. Pan najwyższym odręcznie pod- 
pisanym dyplomem wyniósł do stanu szlacheckie- 
go pułkownika sztabu generalnego i szefa inży- 
nieryi XI korpusu armii Karola Märkel, jako 
kawalera orderu Żelaznej korony HI kl. 

— JE. dr. Leon Biliński, prezydent 
austr. kolei państwowych przybył wczoraj po po- 
łudniu pociągiem pospiesznym z Wiednia do 
Lwowa. Jego Ekscelencyi towarzyszy dr. Sewe- 
ryn Kniaziołucki. 

— Dr. Grzegorz Ziembieki wyjechał 
wczoraj do Pesztu, wezwany telegraficznie na 
consilium do łoża ciężko chorego p. Zdzisława 
Zagórskiego o i k. rotmistrza. 

— Nadzwyczajne zgromadzenie wy 
borców odbyło się wczoraj w sali ratuszowej, 
za inieyatywą Towarzystwa właścicieli realności, 
które oświadczyło się przeciw zaciągnięciu 10 
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milionowej pożyczki przez gminę m. Lwowa. 
Zgromadzeniu przewodniczył prezes Towarzystwa 
właścicieli realności p. Lewicki. Wszyscy pra 
wie mowcy, między którymi byli pp. Jaegerman, 
Barański, Drągowski, Lisiewiez, dr. Rożański, 
Matyaszek i t. d. oświadczyli się przeciw po- 
życzce, tylko p. Rewakowicz stanął w obronie 
Rady; dowodził, że Rada nie postępowała lek- 
komyślnie, a wreszcie wykazywał, że uchwała, 
powzięta przez Radę, nie jest jeszcze pożyczką, 
lecz tylko upełnomocnieniem do jej zaciągnięcia. 
Emisya tej pożyczki nastąpi ‘dopiero wtedy, gdy 
będzie ona uwolniona od podatków i dodatków; 
wówczas dopiero zapadnie ostateczna uchwała 
zaciągnięcia pożyczki. Również na każdą pozycyę 
z osobna będzie Rada musiała powziąć osobną 
uchwałę. W końcu uchwalili zgromadzeni przy- 
łączyć się do protestu Towarzystwa właścicieli 
realności. 


— Balet warszawski we Lwowie, 
reprezentowany przez znakomitą. parę tancerzy, 
pannę Zofię Ostrowską i pana Michała Kuleszę, 
ulubieńców publiczności warsazwskiej — ujrzy- 
my jutro, w piątek na naszej scenie. P. Ostrow- 
ska i pan Kulesza tańczyć będą na rozpoczęcie 
Pas de deux z „Twardowskiego“, a potem ma- 
zura Chopina. Artyści ci wystąpią tylko raz jeden. 


-- Z Uniwersytetu. W dniu 3 b. m. 
otrzymał p. Stanisław Zawilski, rodem z Leżaj- 
ska w Galicyi w Uniwersytecie Jagiellońskim 
stopień doktora wszech nauk lekarskich. 


— Konferencye wielkopostne. Otrzy- 
mujemy następujące pismo: Panie z Towarzystwa 
imienia św. Salomei urządzają szereg konferen- 
eyi wielkopostnych co soboty w kaplicy św. Jó- 
zefa w katedrze. Uproszony w tym celu ks. pra- 
łat Jan Gnatowski rozpocznie pierwsze konfe- 
rencye na temat „O miłosierdziu“, w sobotę 
dnia 10 lutego. Konferencye wielkopostne rozpo- 
czynać się będą o godzinie 6 wieczorem Zarząd 
Towarzystwa uprasza wszystkich członków tak 
czynnych jak i wspierających o jak najliczniej. 
szy udział, a już sama sława znakomitego ka- 
znodziei zachęci niezawodnie szerokie koła naszej 
publiczności do licznego uczestnietwa. 


W imieniu zarządu Jadwiga Papara. 


— Zaręczyny. Jak donosi Figaro, p. 
Witold Jundziłł zaręczył się w Paryżu z panną 
Odettą Dessobert de Prahas, córką p. Armanda 
de Prahas. 


— Ślub. W Poznaniu pobłogosławił o- 
negdaj w kaplicy królewskiej ks. Arcybiskup 
Słablewski związek małżeński pomiędzy hrabian- 
ką Cecylia Potocka, córką Anny z Działyńskich 
br. Potockiej z Rymanowa i Ś. p. Stanisława 
hr. Potockiego, z p. Stanisławem hr. Reyem z 
Galieyi. Na ślubie reprezentowane były rodziny 
Potockich, Reyów, Czarneckich, Kwileckich i Zół- 
towskich. Ks. Arcypasterz przemówł do pary 
młodej w podniosłych słowach, wskazując na to 
miejsce dziejowe, gdzie stanął pierwszy krzyż 
chrześciański na ziemi naszej, przypominając za- 
razem, że tu stała kolebka matki panny młodej 
i zapewnił, że błogosławieństwo z tego miejsca 
i przy tym ołtarzu udzielone na ciernistą nieraz 
drogę małżeństwa, będzie szezególną pomocą i 
pociechą dla nowożeńców. Po akcie kościelnym 
odbyła się w pałacu Działyńskich wspaniała 
uczta weselna, w której wzięło udział blisko 80 
osób. Najprz. ks. Arcypasterz w asystencyi ks. 
kanonika Kubowicza i ks. prałata Jażdżewskie- 
go przybył około godziny 6 do pałacu, przyjmo- 
wany przez ks. Zdzisława Ozartoryskiego, jako 
starostę weselnego, i wszystkich panów. Szereg 
toastów rozpoczął ks. Zdzisław Qzartoryski pię- 
knem przemówieniem na cześć Najprz. ks. Arcey- 
pasterza. Ks. Arcybiskup odpowiedział toastem 
na pomyślność państwa młodych. Z licznych toa- 
stów zasługuje na wzmiankę przemówienie hr. 
Mikołaja Reya, stryja pana młodego, na cześć 
p. hr. Potockiej, matki panny młodej, następnie 
toast hr. Leopolda Starzeńskiego, wypowiedziany 
wierszem na połączone dwie tarcze Okszy i Pi- 
lawy, tegoż samego wierszowany toast „kochaj- 
my się*. Na cześć duchowieństwa przemawiał 
hr. Marceli Czarnecki; odpowiedział ks. prałat 
Jażdżewski toastem na cześć obywatelstwa. P. 
szambelan Cegielski pił zdrowie Galicyi; w od- 
powiedzi ks. kanonik Kuliński z Rymanowa 
wzniósł zdrowie Wielkopolski. Uczta skończyła 
się około godziny 11, poczem goście weselni udali 
się na bal, jaki pani br. Potocka wydała w ho- 
telu Wiktoryi. 


W Falejówce koło Sanoka odwiecznym ma- 
jątku rodziny Strzemię Janowskich odbył się 
dnia 8 b. m. w gronie najbliższej rodziny ślub 
p. Janiny Janowskiej, córki p Zygmuntów Ja- 
nowskich, z p. Aleksandrem Majewskim, synem 
pp. Ludwikostwa Majewskich z Sandomierskiego. 
W orszaku ślubnym widzieliśmy sędziwą babkę 
p. Teklę z Pieniążków Janowską, p. A. Majew- 
ską z córką, p. W. Sękowieką z synem Wło- 
dzimierzem, W. Niedźwieckiego, p. Gniewoszową 
z pp. Dydyńskimi, p. W. Majewskich i t. d. 
Słub dawał ks. kanonik Biesiadzki. Podczas 
uczty weselnej nadeszło 85 telegramów, z tych 
pierwszy z błogosławieństwem od ks. biskupa 
Łoboza, dalej od rodzin Rembielińskieh, hr. Ko- 
narskich, Kiniorskich i Kamockich z Królestwa, 
od hr. Anny Potockiej z Poznania, od pp. Gro- 
towskich z San Remo, od pp. WŁ. i Ant. Gnie- 
woszów, od Augusta Gorayskiego, Zenona Sło- 
neckiego, od pani z hr. Załuskich Ostaszewskiej, 


A. hr. Dzieduszyckich, Rylskich, od p. Żeleń | 
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skiej, od pp. Wiktorów, C. Kieszkowskich, Julii 
Skrzyńskiej, br. Harsdorfów i t. d., i t. d. Na- 
stępnego dnia odjechali państwo młodzi do dóbr 
swoich w Sandomierskiem. 


== Samobójstwo. Julian Lewieki, były 
cieśla, liczący lat 50, odebrał sobie życie trzema 
strzałami rewolwerowymi, skierowanymi w prawą 
skroń. Stało to się wezoraj przed godziną 7 
z wieczora w sieniach domu pod 1. 27 przy 
ulicy Pańskiej, gdzie mieszka brat jego. Przy- 
czyna rozpaczliwego czynu nie jest dokładnie 
wiadomą, najprawdopodobniej jednak były nia 
kłopotliwe stosunki majątkowe denata. Zwłoki 
odstawiono do kostnicy szpitala powszechnego. 


= Złodzieja schwytali wczorajszej nocy 
lokatorowie domu pod L 18 przy ulicy Smoczej 
w chwili, gdy rozbiwszy stojącą w sieniach spi- 
żarkę, wykradł z niej naczynie i wiktuały. Wy- 
prowadzili go więc na ulicę, by go oddać w ręce 
stójkowego, tu jednak sprawca rzucił się na 
ziemię, nie dając znaku życia. W tym stanie 
odwieziono go do stacyi ratunkowej, a gdy le- 
karz dyżurny po dokładnem zbadaniu orzekł, że 
pozornie nieprzytomny mężczyzna jest tylko sy- 
mulantem, oddano go do aresztu. Dowcipny pta- 
szek obecnie nie udaje już wprawdzie chorego, 
ale natomiast niemowę. 


— Z obserwatorynm c. k. Szkoły po- 
litechnicznej we Lwowie. Dnia 8 lutego. Baro- 
metr opada. 

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe dnia 7 lutego do 12 w południe dnia 
8 lutego b. r., mieliśmy wiatr południowo-za- 
chodni, o średniej prędkości 18 m sek., niebo 
przeważnie zachmurzone, a powietrze bardzo wil- 
gotne (85 procent wilgotności względnej), opadu 
nie było. 

" rednia temperatura w tym czasie była 
+ 8,4%0., najwyższa --5,09%0. dziś w południe, 
najniższa -+ 2,790. w nocy. 

Cała doba była pochmurna i wietrzna. 

Zniżka barometryczna 715 do 720 mm 
znajdowała się w północnej Skandynawii; zwyżka 
780 do 775 mm. we wschodniej Francji. 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
753 mm. 

Prognoza na dobę 9 lutego bieżącego roku 
(od północy do północy): Wiatr będzie co do 
kierunku zachodni o średniej prędkości 8 m/sek.; 
średnia temperatura doby obniży się do 0°C., 
niebo będzie zachmurzone, a względna wilgotność 
powietrza około 86 proc.; opad, śnieg z deszczem. 


— Na budowę ruskiege teatru na- 
rodowego złożyli: Rady powiatowe: w Gródku 
15 zł, Żyweu 10 zł., Nadwórnie 100 zł., Zba- 
rażu 100 zł., Stryju 50 zł., Krakowie 10 zł., 
Rada gminna Jaworów 25 zł., Dobromil 15 zł., 
p. St. Wojciechowski, kupiec 1 zł., Lanikiewicz, 
starosta w Żółkwi 2 zł., Muzyka, właściciel So- 
poszyna 2 zł, ks. kanonik Lawszka 2 zł., Olear- 
czyk, kupiec w Żółkwi 1 zł. 50 et., dr. Gałecki 
adw. w Tarnowie 5 zł., Jędrzej Czaban nadkom. 
skarb. 3 zł., dr. Kowalski, lekarz w Tarnowie 
2 zł., dr. Kronhelm adw. 1 zł, dr. Goldhamer 
1 zł, urzędnicy urzędu celowego w Tarnowie 8 
zł., Geronowiez, sierżant polieyi 1 zł. 10 et, 
Biegoński z Tarnowa 80 ct., Ruszezyński 1 zł. 
60 et, Koman komisarz 1 zł., dr. Gołkowski 
z Tarnowa 1 zł., Lechniański 5 zł., Towarzy- 
stwo zaliczkowe w Przemyślanach 25 zł, w 
Mariampolu 1 zł., Zbyszewski inżynier starostwa 1 
zł, Prokopski urzędnik z Tarnowa 1 zł., Swo- 
boda, nauezyciel muzyki 1 zł. P. dawcom składa 
komitet serdeczne podziękowanie. 


— Rekord pływaków. Niezwykły za- 
kład rozegrany został w tych dniach w akwa- 
ryum królewskiem w Londynie. Akrobata O'Rour- 
ke założył się z miss Anną Suker o to, kto 
skoczy z wyższego miejsca w basen napełniony 
wodą. O'Rurke zaczynał i gdy z wysokości skle- 
pienia akwaryum rzucił się w wodę, tłumy pu- 
bliczności, przypatrujące się temu niebezpieczne- 
mu pojedynkowi, powitały odważnego oklaskami. 
Miss Anna Suker, która poprzednio odznaczyła 
się już w wyprawach pływackich kapitana Boy- 
tona, kazała podwyższyć platformę do wysokości, 
na której znajdowała się przy pierwszym skoku 
głowa jej przeciwnika — i skoczyła. Powodzenie 
tego kaxkołomnego eksperymentu było całkowite. 
O'Rurke nie dał za wygranę. Kazał z kolei pod- 
nieść wyżej platformę i wykonał skok. Miss Anna 
nie uznała się jednak za zwyciężoną. Podniosła 
platformę do wysokości sześćdziesięciu stóp an- 
gielskich i rzuciła się w wodę. Skok ten wywo- 
łał entuzyazm i mało brakowało, by świadkowie 
tego oryginalnego rekordu nie zanieśli na rękach 
tryumfatorki do mieszkania. 


— Olbrzym. Jedną z restauracji w Byd- 
goszczy (Gesellschaftshaus) obsługuje obecnie w 
charakterze kelnera, niejaki Konrad Grebbin, 
młodzieniec 18-letni, mający 2 metry 25 centy- 
metrów długości (czyli, po niemiecku: 29 cali). 
Ma on być w ogólności prawidłowo zbudowany, 
trzyma się jednak nieco pochyło, jakby ciężyła 
mu waga jego ciała. Dla uzmysłowienia wielko- 
ści tego młodzieńca, przytaczają pisma niemieckie, 
iż największy oficer armii niemieckiej, niejaki 
von Pliisekow, ma 2 metry 5 centymetrów, a 
największy niemiecki żołnierz, Pritschau, z nad 
Renu, obecnie członek poczdamskiej przybocznej 
kompanii cesarskiej, ma 2 metry 6 centim. 


EE 


— 0 wykopaliskach w Hissarliku (sta- 
rożytnej Troi) do Polit. Corr. donoszą z Aten: 
„Na ostatniem posiedzeniu cesarskiego niemie- 
ckiego instytutu w Atenach dr. Dörpfeld zako- 
munikował sprawozdanie o przebiegu robót, pro- 
wadzonych w roku ubiegłym w _ Hissarliku. 
Schlieman swego czasu utrzymywał, iż Troja le- 
żała niegdyś w tak zwanej warstwie spalonej, 
wyróżniającej się wybitnie pozostałymi szezątka- 
mi od innych. Obecnie prof. Dörpfeld odkrył w 
szóstej warstwie pagórek, otoczony murami gru- 
bości 5 metrów, złożonymi z nader starannie 
obrobionych kamieni. Szczątki przyległy . tej 
imponującej fortecy greckiej również odnaleziono. 
Mury opatrzone b;., olbrzymiemi wieżami, po- 
siadającemi bardzo głębokie fundamenta. Przy 
jednej baszcie kopano do głębokości 7 metrów 
i nie zdołano odkryć początku fundamentów. Po- 
tężne mury prawie w całości odkopano. Roboty 
w roku ubiegłym dokonane na rachunek pani 
Sehlieman, prowadzone będą w roku przyszłym 
na rachunek cesarza niemieckiego. Przez odkry- 
cie murów szóstą warstwa, na którą dotąd nie 
zwracano uwagi, budzi wielki interes. Wykopa- 
liska dobyte z niej odnoszą się do epoki na 
1500—=1000 lat przed Narodzeniem Jezusa Chry- 
stusa, a więc do czasów, w których odbywała 
się wojna trojańska. Szósta warstwa nie leży w 
położeniu całkowicie poziomem, lecz podnosi się 
w środku. O tej wyniosłości wspomina i Homer. 
Dórpfeld przyznaje dalej, iż opisy Homera zga- 
dzają się wybornie z położeniem miejscowości i 
rozkładem murów. Dalej pisze Homer o dosko- 
nale wygładzonych murach. Otóż wybornie od- 
robione kamienie w nowo odkrytych murach ró- 
żnią się wielce pod tym względem od gmachów 
eyklopów. Druga warstwa, na której, zdaniem 
Schliemana miała stać Troja, pochodzi z epoki 
znacznie późniejszej. Świeżo odnalezione mury i 
gmachy są dotychczas jedynymi w swoim rodza- 
ju i z tego powodu budzą nie małe zaintereso- 
wanie pomiędzy uczonymi. 
kt 


Notatki Jieracko-artystyCZIE. 


 ZLiestru, Wczorajsze drugie przedstawie- 
nie „Letników* Z. Przybylskiego, przepełniło 
znowu salę teatralną tak, że nawet zabrakło bi- 
letów do lóż i krzeseł. Przedstawienie zaszczycił 
swoją obecnością Marszałek krajowy ks. Sangu- 
szko, oraz wielu posłów. Artyści grali z wielkim 
humorem i ożywieniem, przyczyniając się bardzo 
do powodzenia sztuki, — zbierali też wraz z 
autorem huczne oklaski, 

Jutro, po raz trzeci, „Letniey* — na które 
również wiele lóż i krzeseł wczoraj i dzisiaj ro- 
zebrano. 

W niedzielę po raz czwarty „Letnicy*. 


Repertoar teatralny. Dziś, we czwar- 
tek, „Sluby panieńskie*, komedya w 5 aktach 
Al. hr. Fredry, ojca. Rozpocznie „Stryj przyje- 
chał*, komedya w 1 akcie Władysława hr. Ko- 
ziebrodzkiego. 


Jutro, w piątek, po raz trzeci „Letnicy*, 
komedya w 8 aktach Zygmunta Przybylskiego. 
Oraz występ gościnny panny Ostrowskiej i p. 
Kuleszy, artystów baletu warszawskiego. 


W sobotę, „Carmen*, opera w 4 aktach 
Jerzego Bizet'a. 


W niedzielę po południu „Twardowski na 
Krzemionkach“, krotochwila zej spiewami w 11 
obrazach J. N. Kamińskiego. Wieczorem „Letnicy*. 


W poniedziałek, po raz pierwszy „Panna 
z posagiem*, komedya w 1 akcie Józefa Bliziń- 
skiego; po raz pierwszy „Sfinks“, fantazya dra- 
matyczna w l akcie Kazimierza Tetmajera. „Do- 
bra noe sąsiedzie”, krotochwila ze spiewkami 
w Í akcie A. Brunsville i Beauplan, z muzyką 
J. Borzysławskiego. 


„Syn marnotrawny*, słynna pantomima w 
8 aktach Wormser'a, przedstawioną będzie na 
naszej scenie w przyszłym tygodniu. 


Billroth. Śmierć genialnego uczonego 
wywarła w Wiedniu przygnębiające wrażenie, 
zmarły bowiem był jedną z wielkich ozdób sto- 
licy a zarazem gwiazdą jej Wszechnicy. Wszyst- 
kie dzienniki w artykułach wstępnych zapisują, 
olbrzymią stratę pierwszorzędnego uczonego, zna- 
komitego nauczyciela i mistrza chirurgii, a przy- 
tem zacnego i dobrego człowieka. Billroth brał 
żywy udział w życiu publicznem i to słowem i 
piórem, a zawsze stał on po stronie cywilizacyj, 
kultury, ludzkości, postępu i nauki, był to je- 
den z najświetniejszych umysłów i jedna z naj- 
szczęśliwiej i najlepiej uposażonych indywidual- 
ności współczesnych. Uczniowie Billrotha bardzo 
liczni zasiadają na katedrach uniwersyteckich ; 
do najsławniejszych należą Bergman (Berlin), 
Czerny (Heidelberg), Mikulicz (dawniej Kraków, 
obecnie Wrocław) i t. d. Do Abbazyi przybyła 
rodzina zmarłego, która otrzymuje ze wszystkich 
stron wyrazy współczucia; nadchodzą również 
wspaniałe wieńce z napisami, pierwsze pocho- 
dziły od serdecznych przyjaciół bar. Mundyego 
i Hanslicka. Pogrzeb odbędzie się w tych dniach, 


Głosy publiczne. 


Leer 


Podziękowanie. 
Trembowla, w lutym. 


Pani sędzina Prączyńska obdarowała kil- 
kunastu chłopców Vl-klasowej szkoły męskiej 
w  Trembowli odzieżą; — zaś Pan Karol 
Berchard, c. k. notaryusz i ksiądz Werner, ka- 
techeta obrz. rzym. kat. złożyli na rzecz ubogiej 
młodzieży tej szkoły po 10 zł. 

W spełnieniu miłego obowiązku składa 
dotyczący zarząd szkoły wyżej wymienionym do- 
brodziejom za ich wspaniałomyślny i naśladowa- 
nia godny uczynek w imieniu obdarzonej dzia- 
twy staropolskie „Bóg zapłać !“ sA 

Z Zarządu VI-kl. szkoły męskiej. ` 
Cyryl Elektorowice. 
zastęp. kierow. 


Z aaa 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Targ zbożowy. 


Lwów, 8 lutego: pszenica 680 do 
1:30, żyto 5'25 do 575, jęczmień browarny 
6-— do 650, jęczmień pastewny 475 do 
5:25, owies 580 do 6—, rzepak 11:— do 
12:—, groch 6-— do 138:—, wyka 6:— do 750, 
nosienie lniane —-— do ——, nasienie ko- 
nopne — — do ——, bób —— do —— 
bobik 5— do 560, hreczka 
koniczyna czerwona 65— do 80'—, 


60— do 80—, szwedzka 65— do 78'—, 
kminek —*— do — —, anyż —'— do — —, 
kukurudza stara 66— do 6:10, nowa 4:90 do 
5—, chmiel —-— do ——, spirytus ——, 


do ——, Waranty á —na— do wrzesie 

Usposobienie niezmienne. 

Tarnopol: pszenica 675 do 7:10, żyto 5'80 
do 5:60 jęczmień Zou do 6—, owies 5'30 do 6:50, 
hreczka 6'50 do 7.20, groch Wiktorya 5'-- do 8—, 
zwykły 420 do 620, bobik 5— do 550, rzepak 
11'80 de 12:40, lnianka 7.— do 750. konicz. czerw. 
63*— do 74*—, biała 10'-- do 78'—, wyka 650 do 


7:—, spirytus z oddaniem od lutego do maja za 


10.009 litr pr. 1480 do 15'-, kukurudza nowa 460 
do 470, stara 5'40 do 5.60. 


Targ na nierogaciznę w krakowskim 
zakładzie obserwacyjnym. W dniach 5 i 6go 
lutego 1894 przypędzono 4118 sztuk. Płaco- 
no za prosięta: 22 do 26 ct., towar chudy 
27 do $4 ct., towar mięsny — do — ct., za 
towar tuezny 85 do 38 et. za Her żywej 
wagi. Do krajów Monarchii załadowano 3997 
sztuk, loco Kraków 58 sztuk. 


Wiedeń, 6 lutego. (Telegram Gazety 
Lwowskiej). 

Na wczorajszy targ przypędzono bydła 
rzeźnego: 2737 sztuk opasowego, — Z pa- 
szy i 586 sztuk chudego, 

Razem 3828 sztuk. 

Pomiędzy temi z Galicyi przypędzono 
289 sztuk opasowych, — sztuk z paszy i 
18 sztuk chudych; z Bukowiny 78 sziuk o- 
pasowych. 

Ogółem przypędzono o 285 sztuk mniej 
niż zeszłego tygodnia. | 

Przebieg targu był ożywiony. Ceny 
podniosły się o 1 do 2 zł. 

Nie sprzedano 1% sztuk. 

Płacono: galicyjsko-bukowiń- 
skie woły opasowe po 52 zł. — et. do 60 


zł. — ct. za towar przedni po 61 zł. — et 
do 64 zł. — et., wyjątkowo po 65 zł. 66 et. 
do — zł. — ct, węgierskie woły opaso- 


we po 52 zł. — ct. do 62 zł. — ct. za to- 
war przedni 68 zł. — ct. do 67 zł. — et, 
wyjątkowo po 69 zł. — ct. do — zł. — ct; 
zinnych krajów koronnych woły 
opasowe po 51 zł. — ct. do 68 zł. -= Ct, 


za towar przedni po 64 zł. — ct. do 67 zł. 
— ct., wyjątkowo po 69 zł. — et. do - zł. 
— ct., krowy po 21 zł. — et. do 81 zł. 


zł. 


- ct; stadniki po 28 zł. — et. do 82 


— ct; bawoły po — zł. — ct. do — zł. 
— ct; woły po — zł. et do — zł. — 
ct. za 100 klg. żywej wagi. 

Bydło chude po 30 zł. — et. do 79 
zł. — ct. za sztukę. 


Sejm krajowy. 


(16 posiedzenie, 5 sesyi, VI peryodu) 
Lwów, 8 lutego. 


($) JE. Marszałek krajowy ks. Kusta- 
chy Sanguszko otwiera o godzinie 11 
minut 25 pesiedzenie. 

Obecnych 82 posłów, a między innymi 
JE. prezydent kolei państwowych , dr. Bi- 
liński. 


Odezytano spis petycyj. 

Przystępując do porządku dziennego, 
Izba odesłała w pierwszem czytaniu do ko- 
misyi budżetowej sprawozdanie Wydziału 
krajowego w sprawie subwencyi krajowej 
na rzecz budowy kolei wschodnio-galicyj- 
skich (podolskich). 

Nastąpiło z kolei sprawozdanie komisyi 
budżetowej, w przedmiocie subwencyi z fun- 
duszów krajowych na pokrycie kosztów bu- 
dowy teatru w Krakowie. Sprawozdawca 
posel Stanisław Badeni. 

Komisya wnosi: 

1. Zmieniając częściowo swą uchwałę 
z dnia 22 stycznia 1887 roku, Sejm przy- 
znaje gminie miasta Krakowa, na pokrycie 
kosztów budowy nowego teatru miejskiego 
w Krakowie, subwencyę w kwocie 150.000 zł. 
z funduszu krajowego, która w ten sposób 
ma być wypłacona , że kraj przyjmie zobo- 
wiązanie do płacenia procentów i rat amor- 
tyzacyjnych pożyczki w kwocie 150,000 zł., 
przez gminę miasta Krakowa zaciągnąć się 
mającej. Rata roczna na opłacenie procen- 
tów i amortyzacyi nie może być wyższą, jak 
7500 zł. przez lat 51. 

2. Poleca się Wydziałowi krajowemu, 
by w porozumieniu z gminą miasta Krakowa 
czuwał nad tem, by pożyczka zaciągniętą 
została pod możliwie najkorzystniejszymi wa- 
runkami. 

8. W rubryce VII poz. 68 l. budżetu 
na r. 1894 wstawia się kwotę 3750 zł. jako 
półroczną ratę od pożyczki 150.000 zł. przez 
gminę miasta Krakowa zaciągnąć się ma. 
ącej. 
ik 4. Poleca się Wydziałowi krajowemu, 
by uzupełnił umowę z Reprezentacyą miasta 
Krakowa w dniu 11 lipca 1898 zawartą w 
tym kierunku, iż umowa o dzierżawę teatru 
wchodzi w życie dopiero wtedy, gdy przez 
Wydział krajowy zatwierdzoną zostanie a 
przed jej zatwierdzeniem teatr dzierżawcy 
oddanym być nie może. 

Wnioski komisyi uchwalono bez dy- 
skusyi. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisyi 
petycyjnej o petycyach stowarzyszeń wzaje- 
mnej pomocy dyaków gr. kat. dyecezyi prze- 
myskiej i stanisławowskiej o poprawę ich 
bytu materyalnego w drodze zmiany ustawy 
konkurencyjnej z r. 1866. Sprawozdawca wię- 
kszości komisyi poseł Merunowicz. Sprawo- 
zdawca mniejszości komisyi poseł Okuniewski. 

Komisya większości wnosi: Petycye To- 
warzystw wzajemne! pomocy dyaków gr. kat. 
dyecezyi przemyskiej i stanisławowskiej o po- 
prawę ich bytu materyalnego w drodze zmia- 
ny $. 12 ustawy o konkurencyi parafialnej 
odstępuje się Wydziałowi krajowemu do za- 
łatwienia. 

Komisya mniejszości, złożona z pp. Oku- 
niewskiego, Barabasza i Hamoraka wnosi nato- 
miast: Poleca się Wydziałowi krajowemu, ażeby 
petycye Stowarzyszeń wzajemnej pomocy dya- 
ków gr. kat. dyecezyi przemyskiej i stani- 
sławowskiej w porozumieniu z gr. kat. ordy- 
naryatami w kierunku zabranych na rzecz 
funduszów szkolnych tak zwanych dyakówek, 
zbad:ł i na najbliższej sesyi Sejmowi o tem 
sprawę zdał. 

P. Kulaczkowski twierdzi, że spra- 
wozdanie większości komisyi zawiera nie- 
prawdziwe fakta. Komisya podnosi, że w $. 
12. ustawy konkurencyjnej z r. 1866 nie ma 
w ogóle mowy o oznaczeniu wysokości płac 
organistów, a mowca twierdzi, że w ustawie 
tej wyznaczono na utrzymanie służby ko- 
ścielnej obrz. łać. kwotę 100 zł., a na słu- 
żbę kościelną obrz. gr. kat. tylko 50 zł, 
Mowca popiera wniosek mniejszości komisyi. 

P. Kowalski oświadcza się również 
za wnioskiem mniejszości komisyi, ponieważ 
wniosek ten ze względów moralnych ma zna- 
czenie doniosłe, dąży bowiem do zrównania 
stanowiska sług kościelnych obu obrządków. 

P. Klemensiewicz twierdzi, że 
z powodu podniesienia wątpliwości ze strony 
p. Kułaczkowskiego, komisya bardzo grunto 
wnie badała sprawę niniejszą. 

P. Okuniewski twierdzi, że spra- 
wiedliwość nakazywałaby, aby Sejm przy- 
stąpił wprost do zmiany ustawy konkuren- 
cyjnej, mniejszość komisyi postawiła jednak 
wniosek skromniejszy o zbadanie sprawy i 
dla tego sądzi mowca, że wniosek ten Izba 
przyjmie. 

P Merunowiez przemawiał w obro- 
nie wniosków większości komisyi. 

W głosowaniu przyjęty został znaczną 
większością wniosek mniejszości. 

Nastąpiło z porządku sprawozdanie ko- 
misyi budżetowej z petycyi Towarzystw ra- 
tunkowych we Lwowie i Krakowie o sub- 
wencyę z funduszów krajowych. Sprawozda- 
wca poseł Czyżewicz. 

Komisya wnosi: Towarzystwu ratunko- 
wemu ochotniczemu we Lwowie i Towarzy- 
stwu ratunkowemu ochotniczemu w Krako- 
wie, udziela się rocznej subweneyi każdemu 
po zł. trzysta w. a. i na ten cel wstawia 
się kwotę 600 zł, do budżetu na rok 1894 
do dyspozycyi Wydziału krajowego. Uchwa- 
lono. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisyi 
budżetowej z przedłożenia Wydziału krajo- 
wego w sprawie utworzenia w szpitalu św. 


Łazarza w Krakowie oddziału dla chorób 
krtani. Sprawozdawca poseł Czyżewicz. 

Komisya wnosi: Poleca się Wydziałowi 
krajowemu utworzenie w szpitalu św. Łaza- 
rza oddziału dla chorób krtani o 10 łóżkach, 
w celu odpowiedniejszego umieszczenia tych 
chorych, obecnie po innych oddziałach roz- 
mieszczonych, w suterenach pawilonu chi- 
rurgicznego, z przyjęciem oferty prof. dr. 
Pieniążka. 

Jako zasiłek na dopełnienie urządzenia 
tego oddziału wstawia się do budżetu szpi- 
tata św. Łazarza w Krakowie na rok 1894 
kwotę 1.081 zł. Wniosek uchwalono bez dy- 
skusyi. 

Nastąpiło z porządku sprawozdanie ko- 
misyi budżetowej w przedmiocie kredytu na 
pogłębienie studni przy pralni krajowego 
szpitala we Lwowie. Sprawozdawca poseł 
Marchwicki. 

Komisya wnosi: Sejm udziela Wydzia- 
łowi krajowemu kredyt nadzwyczajny na rok 
1894 w sumie 2.000 zł. na koszta pogłębie- 
nia i urządzenia studni przy pralni krajowe- 
go szpitala powszechnego we Lwowie. Uchwa- 
lono bez dyskusyi. 

(JE. ks. Metropolita Sembratowicz obej- 
muje przewodnictwo). 

Z porządku dziennego nastąpiło spra- 
wozdanie komisyi petycyjnej z petycji To- 
masza Krogulskiego , pisarza krajowego Za- 
kładu dla obłąkanych w Kulparkowie, o pod- 
wyższenie płacy Sprawozdawca poseł Mi- 
chalski. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi , uchwa- 
lono nad tą petycyą przejść do porządku 
dziennego. 

Nastąpiło z kolei sprawozdanie komisyi 
drogowej. w przedmiocie petycyi zbiorowej 
gmin Zawadka i innych, tudzież obszarów 
dworskich, o poprawienie drogi gminnej 
Sędziszów-Strzyżów. Sprawozdawca poseł Mi- 
dowicz. 

Komisya wnosi: Ponowioną petycje 
gmin i obszarów dworskich Zawadka i oko- 
licznych przekazuje się Wydziałowi krajowe- 
mu do załatwienia po myśli zeszłorocznej 
uchwały, i spowodowania w sposób, ustawą 
zakreślony, odnośnych Wydziałów powiato- 
wych, do spiesznej naprawy drogi gminnej 
Sędziszów-Strzyżów. Uchwalono. 

Z porządku nastąpiło sprawozdanie ko- 
misyi administracyjnej o wniosku posła Me- 
runowicza, w sprawie przymusu ubezpiecza- 
nia budynków od szkód ogniowych. Sprawo- 
zdawea p. Trzecieski. 

Komisya wnosi: Wzywa się ek Rząd, 
ażeby przyspieszył zaprowadzenie przymusu 
ubezpieczania budynków od szkód ogniowych, 
w duchu uchwał Sejmu z dnia 19 stycznia 
1888, 26 listopada 1889 i 20 maja 1898. 
Uchwalono bez dyskusyi. 


Nastąpiło z kolei sprawozdanie komi- 
syi prawniczej z petycyi gminy Tartakowa, 
miasta i okolicznych gmin, i obszarów dwor- 
skich, o utworzenie w obrębie e. k. Staro- 
stwa sokalskiego trzeciego c. k. sądu powia- 
towego, z siedzibą w Tartakowie mieście 
Sprawozdawea p. Rożankowski. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi , uchwa- 
lono petycye tę przekazać Wydziałowi krajo- 
wemu do wszechstronnego zbadania i prze- 
dłożenia odpowiedniego wniosku na przyszłej 
sesyi sejmowej. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisyi 
administracyjnej o sprawozdaniu Wydziału 
krajowego, w sprawie wydzielenia przysiołka 
Kalasantówki ze związku gminy politycznej 
Bueniów (powiat tarnopolski) a przyłączenia 
go do gminy Chodaczków wielki, w tym sa- 
mym powiecie. Sprawozdawca p. Mikołaj 
'Torosiewicz. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi, uchwa- 
lono projekt ustawy o wydzieleniu tej gminy. 

Nastąpiło z kolei sprawozdanie komisyi 
petycyjnej z petycyi Aleksandra Łatkowskie- 
go, dyetarynsza manipulacyjnego przy Wy- 
dziale krajowym o udzielenie veniam studio- 
rum. Sprawozdawca poseł Krzysztofowicz. 

Komisya wnosi: Petentowi udziela się 
uwolnienia od studyów wymaganych do u- 
zyskania posady w oddziale manipulacyjnym. 
Uchwalono. ` 


o udzielenie veniam aetatis. Sprawozdawca 
poseł Hamorak. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi, Sejm 
przeszedł nad tą petycyą do porządku dzien- 
nego. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisyi 
petycyjnej z petycyi Zwierzchności gminnej 
miasta Żywca, miasteczka Suchy i 26 okoli- 
cznych wsi o wybudowanie kosztem państwa 
przystanku kolejowego w gminie Isep pod 
Zywcem. Sprawozdawca poseł Hamorak. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi uchwa- 
lono petycyę tę odstąpić Rządowi do możli- 
wego uwzględnienia. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komi- 
syi szkolnej o petycyach nauczycieli o wli- 
czenie lat służby do emerytury. Sprawo- 
zdawca poseł Rayski. 

Komisya wnosi: Petycyę Sabiny Hofima- 
nównej odstępuje się Radzie szkolnej krajo- 
wej do załatwienia. 

Nad petycyami Pantaleona Bukiedy, 
Feliksa Krzyżanowskiego, Józefa Gutowskie- 
go i Jędrzeja Kochana przechodzi Sejm do 
porządku dziennego. 

Petycyę Antoniego Ceremugi odstępuje 
się Wydziałowi krajowemu do możliwego 
uwzględnienia w porozumieniu z Radą szkol- 
ną krajową i przedłożenie odpowiednich wnio- 
sków. Wnioski komisyi uchwalono. 

Nastąpiło z porządku sprawozdanie ko- 
misyi drogowej z petycyi gminy Krynicy o 
subwencyę 8.000 zł. na budowę drogi gmin- 
nej szutrowanej, prowadzącej z Krynicy do- 
liną Czarnego Potoku przez górę Jaworzynę 
do Wierchomli. Sprawozdawca poseł Fran- 
ciszek Jędrzejowicz. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi petycyę 
przekazano Wydziałowi kraj. do możliwego 
PWS 

kolei nastąpiło sprawozdanie komi- 
syi drogowej w przedmiocie petycyi gminy i 
obszaru dworskiego w Spytkowicach (powiat 
myślenicki) o przyspieszenie wypłaty wyna- 
grodzenia za grunt pod budowę gościńca rzą- 
dowego wywłaszczony. Sprawozdawea poseł 
Midowicz. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi petycyę 
odstąpiono Rządowi do właściwego w grani- 
cach obowiązujących ustaw załatwienia. 

Z porządku nastąpiło sprawozdanie ko- 
misyi petycyjnej z petycyi Brunona Rogal- 
skiego, notaryusza w Dobczycach, w spra- 
wie wydawnictwa urzędowego zbioru ustaw 
krajowych. Sprawozdawca poseł Merunowicz. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi petycyę 
tę odstąpiono Wydziałowi krajowemu do zba- 
dania i ewentualnego przedłożenia w swoim 
czasie odpowiednich wniosków. 

Z, kolei nastąpiło sprawozdanie komisyi 
petycyjnej z petycji gminy Wara (pow. brzo- 
zowski) w sprawie kosztów szupasowania cy- 
ganów. Sprawozdawca poseł Merunowicz. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi uchwa- 
lono przejść nad tą petycyą do porządku 
dziennego. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisyi 
petycyjnej z petycyi inżyniera Cypryana Cie- 
panowskiego o zasiłek na próby z ogniotrwa- 
łemi matami słomianemi do krycia dachów. 
Sprawozdawca poseł Merunowicz. 

Zgodnie z wnioskiem komisyi uchwa- 
lono przejść nad tą petycyą do porządku 
dzienuego. 

Jako ostatni punkt porządku dziennego 
było sprawozdanie komisyi budżetowej o spra- 
wozdaniu i wnioskach Wydziału krajowe- 
go, oraz o wniosku posła Skałkowskiego w 
przedmiocie akcyi pomoeniczej z powodu 
klęsk nieurodzaju i powodzi w roku 1893. 
Sprawozdawca poseł Chrzanowski. 

Komisya wnosi: 

1. Sejm przyjmuje do wiadomości spra 
wozdanie Wydziała krajowego o akeyi po- 
mocniczej z powodu klęsk zrządzonych przez 
powodzie w roku ubiegłym 1898. 

2. Sejm przyznaje do rozporządzenia 
Wydziału krajowego na zasiłki dla gospoda- 
rzy rolnych, zniszczonych przez klęski ele- 
mentarne w 1893 r. sumę 100.000 zł. z za- 
strzeżeniem, że z niej ma być przedewszyst- 
kiem pokryty wydatek 30.050 zł. poniesiony 
dotychczas na cel wyżej wymieniony. Sumę 
tę 100.000 zł. należy zamieścić w XVII ru- 


bryce wydatków w budżecie krajowym na 


Z porządku nastąpiło sprawozdanie EN d 
H 
wo 7 


misyi petycyjnej o petycyi Henryka Strzele- 


ckiego, emer. dyrektora kraj. szkoły gospo | 


darstwa lasowego we Lwowie o nabycie je- 
go biblioteki dla tej szkoły. Sprawozdawca 
poseł Krzysztofowicz. 
Komisya wnosi: Petycyę niniejszą prze- 
kazuje się Wydziałowi kraj. do zbadania i 
ewentualnego przedłożenia wniosku na naj- 
bliższej sesyi sejmowej. Uchwalono. 

Nastąpiło z kolei sprawozdanie komisyi 
petycyjnej z petycyi Władysława Szandrow- 
skiego dyetaryusza Wydziału kraj. o udzie- 
lenie veniam aetatis et studiorum. Sprawo- 
zdawcea poseł Krzysztofowicz. Komisya wnosi: 
Petentowi udziela się dyspensy z powodu 
przekroczonego wieku normalnego, tudzież 
uwalnia się go od studyów wymaganych do 
uzyskania stałej posady w oddziale manipu- 
lacyjnym. Uchwalono. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisji 
petycyjnej z petycyi Juliana Jamińskiego 
dyetaryusza rachunkowego przy Wydz. kraj. 


8. Sejm wzywa c. k. Rząd, aby zwa- 
żywzszy, iż według urzędowych a szczegóło- 
wych obrachowań sporządzonych przez Wy- 
działy powiatowe w porozumieniu z naczel- 
nikami powiatów, szkody zrządzone przez po- 
wodzie w r. z. w 36 powiatach Galicyi oce- 
niono na 9,850.92% zł. nie wliczając w tę 
sumę szkód zrządzonych przez wylew rzek 
w innych powiatach; powtóre zważywszy, że 
według urzędowych wykazów, dla usunię- 
cia tylko złych następstw, klęski powo- 
dziowej, potrzeba 1,926.228 zł. na czasowe 
wyżywienie ludności włościańskiej w okoli- 
cach zniszezonych powodziami, na zakup 
zboża do siewu dla włościan i na zakup pa- 
szy dla bydła będącego własnością wło- 
ścian, (nie wliczając już do powyższej 
sumy kwot potrzebnych na naprawę dróg, 
mostów i budowli wodnych zniszczonych 
przez powodzie), — wyjednał z c. k. skar- 
bu państwa w drodze konstytucyjnej, 


oprócz zasiłku 200.000 zł. przyznanego dla 


Mowca domaga się w końcu, aby od? 


Galicyi ustawą z 27 grudnia 1893 r., zasiłek | pisane zostały zaległości podatkowe tylko ta- 


bezzwrotny 300.000 zł. na pokrycie części 


wymienionych wyżej potrzeb w celu złago- 


dzenia najgorszych skutków powodzi. 

4. Sejm poleca Wydziałowi krajowemu, 
aby z funduszów krajowych, a mianowicie z 
funduszu dotacyi kasy krajowej użył, w miarę 
potrzeby 800.000 zł. wyłącznie na pożyczki 
bezprocentowe udzielane Radom powiatowym, 
które z kwot przez się pożyczonych udzielać 
będą pożyczek bezprocentowych gospodarzom- 
rolnikom zniszczonym w r. z. przez klęski 
elementarne, na zakup zboża na zasiewy, na 
zakup paszy dla inwentarza żywego i na inne 
nieodzowne potrzeby gospodarcze. Pożyczki 
te będą zwracane w sześciu rocznych ró- 
wnych ratach, począwszy od r. 1895. Zwroty 
te wpływać mają do funduszu, stanowiącego 
dotacyę kasy krajowej. 

5. Sejm wzywa c.k. Rząd, aby na dro- 
dze konstytucyjnej wyjednał uwolnienie od 
stempli, opłat i należytości skarbowych, za- 
pisy dłużne i wszelkie dokumenta prawne, 
zdziałane z powodu zaciągnięcia pożyczek 
wymienionych w powyższej 4tej uchwale sej- 
mowej z funduszu krajowego przez Rady po- 
wiatowe a od tychże Rad przez poszkodowa- 
nych klęskami elementarnemi. , 

6. Sejm wzywa c. k. Rząd, aby polecił 
władzom skarbowym w Galieyi, iżby wstrzy- 
mały do końca września r. b. przymusowe 
ściąganie podatków od podatkujących do- 
tkniętych kłęskami elementarnemi w roku 
zeszłym. 

7. Sejm wzywa c. k. Rząd, aby pono- 
wnie przedłożył Radzie państwa projekt usta- 
wy, mającej na celu systematyczną regulacyę 
rzek galicyjskich. i | 

8. Wszystkie petycye wniesione do Sej- 
mu o zapomogi bezzwrotne lub pożyczki bez- 
procentowe z powodu zniszczeń zrządzonych 
przez powodzie i klęski elementarne, przeka- 
zuje Sejm Wydziałowi krajowemu, aby zba- 
dawszy stan rzeczy, uwzględnił je jak najry- 
chlej w miarę i sposób wskazany w po- 
wyższych uchwałach lub odstąpił te petycye 
Radom powiatowym, które zbadawszy stan 
rzeczy przedstawiony w każdej petycji, u- 
względnią żądania petentów w miarę potrze- 
by i odpowiednio powyższym. uchwałom, z 
kwot danych do rozporządzenia Rad lub po- 
życzonych im bezprocentowo na mocy po- 
wyższych uchwał. b a". 

P.Czartoryski oświadcza, że w imie- 
niu pewnej grupy posłów zamierzał podnieść 
potrzebę domagania się wydatniejszej pomo- 
cy bezzwrotnej ze skarbu Państwa. Ponieważ 
komisya budżetowa sama przyszła do tego 
przekonania, iż potrzebny jest wyższy zasi- 
łek i we wnioskach swych podwyższyła żą- 
danie zasiłku bezzwrotnego ze skarbu Pań- 
stwa z 200.000 zł. do sumy 300.000 zł., mo- 
wca wyraża uznanie komisji. 

Następnie zgłasza mowca poprawkę do 
punktu 3 wniosków komisyi w tym kierunku, 
aby z zasiłku państwowego wyznaczono pe- 
wne kwoty o ile możności na roboty publi- 
czne dla dostarczenia ludności zarobku i aby 
zasiłki rozdzielał Rząd w porozumieniu z Wy- 
działem krajowym. ] 

Następnie domagał się mowca, aby w 
ustępie 4 wniosków komisyi postanowiono, 12 
zwrot pożyczek z funduszu krajowego udzie- 
lić się mających, ma się rozpocząć dopiero 
począwszy od r. d 

W końcu zaproponował mowca dodat- 
kową rezolucyę, o wezwanie Rządu, aby wy- 
dał bezpłatnie potrzebną liczbę soli spiżowej 
gospodarzom, dotkniętym klęską powodzi, w 
celu poprawienia paszy bydlęcej. b 

P.Stan. Dzieduszycki popiera g0- 
rąco wszystkie poprawki, postawione przez 
p. Czartoryskiego. | 

P. Sieczyń ski poruszył sprawę regu- 
lacyi rzek, polecając usilnie tę sprawę ople- 
ce rządu, a zarazem zwrócił uwagę na fa- 
talne skutki tępienia lasów. Mowca twierdzi 
że Rząd powinien prócz ochrony lasów sta~ 
rać się także o zalesienie gór. Następnie o- 
świadczył się za wnioskami, postawionymi 
przez p. Ozartoryskiego, podnosząc, iżby cała 
suma, wyznaczyć się mająca na bezzwrotne 
zasiłki, użytą była na roboty publiczne. Jest 
to najracyonalniejsza pomoc, jaką można u- 
dzielić włościanom Przykładowo podnosi 
mowca zarządzenia, wydane przez starostę 
zbaraskiego. który udzieleniem szybkiej po- 
mocy zaraz po powodzi, oddał wielkie usługi 
dotkniętym klęskami włościanom. E 

(JE. Ks. Marszałek obejmuje napowrót 
przewodnietwo). À 

P. Wojciech Dzieduszycki ubolewa 
nad tem, że regulacya nie przyszła dotych- 
czas do skutku, co spowodowało zubożenie 
kraju. Wiekowe zaniedbanie po napadach 
dziczy wschodniej zubożyły nasz kraj a po” 
łączeni z zachodnią kulturą musimy ponosić 
te ciężary, jakie ponoszą inne bogate kraje. 
Należałoby pomyśleć o lepszym rozdziale lu- 
dności w kraju, aby jedne okolice nie były 
przeciążone a drugie opustoszałe. Wewnę- 
trana kolonizacya mogłaby być połączoną z 
ułatwieniem kredytowem dla parcelacyi, któ- 
ra rozumnie przeprowadzona, byłaby naj- 
ważniejszym czynnikiem podniesienia do- 
brobytu. 
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kim, którzy absolutnie zapłacić nie mogą, 
gdyż- inaczej wytworzyć by się mogła de- 
moralizacya podatkowa. 

P. Huryk domagał się, aby zasiłki i 
pożyczki były ściśle według potrzeby roz- 
dzielone. 

Sprawozdawca pos. Chrzanowski 
odpiera słowa wyrzeczone przez jednego z 
mowców jakoby przy bezzwrotnych zasiłkach 
chodziło o jałmużnę. Ani w sprawozdaniu 
komisyi, ani w jej wnioskach nie ma mowy 
o jałmużnie. Jeżeli komisya domaga się za- 
siłków na dostarczenie ludności wyżywionia, 
to należy o tem pamiętać, że dotkniętego 
klęską powodzi należy wprzód odżywić, aby 
mógł następnie pracować. (o do poprawek, 
postawionych przez p. Czartoryskiego, oświad- 
cza mowca, że — zdaniem jego -- motywa 
we wniosku komisyi w punkcie 8-im, są po- 
trzebne, gdyż należycie uzasadniają domaga- 
nia się ze skarbu państwą bezzwrotnego za- 
siłku. Na inne poprawki p. Czartoryskiego 
zgadza się p. sprawozdawca. 

Na wniosek p. W. Dzieduszyekiego, od- 
roczył ks. Marszałek z powodu  spóźnionej 
pory szczegółową rozprawę nad wnioskami 
komisyi do następnego posiedzenia. 

Na wniosek p. Męcińskiego uchwalono 
wzmocnić komisyę solną jednym członkiem. 
Odezytano wniesione interpelacye. 

P. Gardecki interpeluje p. komisa- 
rza rządowego, kiedy Rząd zamyśla przystą- 
pić do reformy ustawodawstwa w sprawach 
niespornych i spadkowych. 

P. Gardecki interpeluje p. komisarza 
rządowego, czy Fząd postara się, aby skargi 
o obrazę czci i inne drobne wykroczenia 
wyłączone zostały z pod jurysdykcyi sądów. 

P. Okuniewski interpeluje Wydział 
krajowy z powodu rzekomego ukrócenia go- 
dzin wykładowych języka ruskiego w szkole 
przemysłowej uzupełniającej w Kołomyi. 

Na tem zamknięto posiedzenie o godz. 
3 min. 5; następne jutro, o godz. 11 przed 
południem. 


OSTATNIA POCZTA 


Podniesiony przez Radę szkolną kra- 
jowa projekt urządzenia kursów rolniczych 
przy szkołach ludowych, został przez komi 
syę gospodarstwa kraj. przychylnie załatwio- 
ny. Komisya zgodziła się na wnioski przed- 
stawione przez Wydział krajowy i Radę 
szkolną krajową, oraz przyjęła do wiadomo- 
ści projekt zasad, według których urządzone 
być mają kursa rolnicze przy szkołach ludo- 
wych, 
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Najj Pan złożył przedwczoraj po- 
południu wizytę księstwu Ernestowi Augu- 
stowi i Thyrze Kumberland. 

W apartamentach Najd. Cesarzewiczo- 
wej Wdowy Stefanii odbył się onegdaj 
obiad familijny, w którym wzięli udział: 
Najd. Arcyks. Karol Ludwik i Marya Teresa, 
oraz inni przebywający w Wiedniu Człon- 
kowie Najw. Domu. 

Najd. Arcyksiążę Albrecht, który 
zamierzał w tych dniach wyjechać na dłuż- 
szy pobyt do Arco , odłożył swój wyjazd do 
18 b. m. 

Pan Minister handlu, hrabia W u r m- 
brand, powrócił przedwczoraj z Pragi do 
Wiednia. 

Wiedeńska Eztrapost zapisuje pogło- 
skę, według której, podczas ostatniego po- 
bytu Namiestnika Czech hr. Thuna w Wie- 
dniu. rada Ministrów zastanawiała się nad 
sprawą zniesienia stanu wyjątkowego w Pra- 
dze i okolicy, a to bezpośrednio po ukończeniu 
procesu przeciwko członkom  „Omladiny*. 
Większość głosów jednak dość sceptyczne 
zajmowała stanowisko wobec politycznej 1mo- 
żliwości podobnego kroku. 


Ogólna konferencya episkopatu austrya- 
ckiego zbierze się, jak donosi Vaterland d. 
2 kwietnia w Wiedniu. Na tydzień przedtem 
zbierze się ściślejszy komitet biskupów celem 
przygotowania prac dla wielkiej konferencji. 


Prager Abendblait donosi, że Rada pań- 
stwa zwołana zostanie na dzień 21 lub 26 
b. m i będzie obradowała aż do dnia 17 
marca, poczem nastąpią krótkie ferye wiel- 
kanoene Ponieważ w przeciągu tego czasu 
niepodobna myśleć o załatwieniu budź.tu 
w obu Izbach, okaże się potrzeba przedłuże- 
nia istniejącego prowizotyum budżetowego. 
Komisya budżetowa wszakże załatwi cały 
preliminarz przed Wielkanocą, to też natych- 
miast po ferych będzie mogła być otwartą 
dyskusya ogólna. 
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Węgierska. Izba deputowanych przyjęła 
we wtorek, pomimo opozycyi Ugrona i Appo- 
nyl'ego, wniosek referenta, aby sprawozdanie 
komisyi prawniczej o ślubach cywilnych 
postawić na porządek dzienny obrad, z po- 
minięciem sekcyi. Uchwała zapadła przewa- 
żną większością, a za wnioskiem głosowali 
także członkowie partyi Apponyi'ego. Na 
tem została zamkniętą druga sesya w obec- 
nym okresie prawodawczym. Dzisiaj nastąpi 
otwarcie trzeciej sesyi. 


Berl. Tageblatt otrzymał od swego ko- 
respondenta z Rzymu, ze źródła rzekomo 
całkiem pewnego, „bezpośredniego“, wiado- 
mość, że obecne stosunki między rządem 
włoskim a Watykanem są stosunkowo wy: 
borne. Rząd nie czynił żadnych kroków aby 
zjednać Watykan dla sprawy pacyfikacyi Sy- 
cylii, nie ma wszakże wątpliwości, że w dro- 
dze pośredniej nastąpiła wymiana myśli co 
do innych spraw, jak udzielenia ezequatur 
(zatwierdzenia ze strony rządu) biskupom do- 
tychczas niezatwierdzonym. „Całkiem sta- 
nowczo mogę wam donieść, — pisze kore- 
spondent Bert. Tageblattu, Ze Crispi od zna- 
komitych przedstawicieli Watykanu otrzymał 
bardzo wyraźne dowody pojednawczego, przy- 
jacielskiego usposobienia. Wiadomo też, że 
Papież względem Orispiego, który zaniechał 
swego zasadniczego antiklerykalizmu, jak naj- 
życzliwiej jest usposobiony, i nieraz się z tem 
do swego otoczenia odzywał, mianowicie u- 
znając otwarty i lojalny charakter ministra 
prezydenta. Jak się przeto zdaje, załatwienie 
bieżących kwestyi spornych miadzy państwem 
a Kościołem nie napotka już znacznych 
trudności. Bez trudu nastąpi także zgoda co 
do mianowania patryarchy weneckiego, do 
czego obie strony prawo sobie roszczą. Wsze- 
lako trudno mówić o czemś więcej jak o u- 
łożeniu jakiegoś milezącego modus vivendi, 
albowiem dyplomacya francuska wszelkimi 
sposobami bruździ. Na każdy sposób utoro- 
wane jest porozumienie, które dla obu stron 
korzystne obiecuje wyniki“. 

W Rzymie pojawiła się broszura, napi- 
sana przez hr. Soderiniego inspirowana rze- 
komo przez Papieża, w której autor przema- 
wia gorąco za pogodzeniem się Włoch z Wa- 
tykanem i zapewnia, że Papież byłby skłon- 


.| nym do ustępstw. 


Korespondent rzymski Poł. Corr., utrzy- 
mujący stosunki ze sferami watykańskiemi, 
obslaje w całej pełni przy swojem pierwo 
tnem doniesieniu o misyi ks. biskupa Zerra 
w Watykanie wbrew zaprzeczeniom, pomie- 
szezonym w wielu pismach, a pochodzącym 
od samego biskupa tyraspolskiego. Korespon- 
dent zwraca uwagę na tę okoliczność, że 
msgr. Zerr bawi już w Rzymie przeszło pięć 
tygodni i nie ma jeszcze zamiaru powrócić 
do swojej dyecezyi. Jeżeli biskup tyraspolski 
przedsięwziął rzeczywiście jedynie pielgrzym- 
kę ad limina, czas jej trwania musi w ka- 
żdym razie nieco zastanowić. 


Biuro Rrutera otrzymało potwier- 
dzenie wiadomości, że pomiędzy wojskami 
francuskiemi a angielskiemi oraz oddzia- 
łem krajowców, przyszło pod  Sierra-Leo- 
ne, w głębi Afryki, znowu do starcia. 
Rząd angielski wezwał gubernatora, aby w 
drodze telegraficznej doniósł rządowi o szcze- 
gółach tego nowego zatargu. 


Według Pol. Corr., agent dyplomaty- 
czny angielski w Kairze lord Cromer otrzy- 
mał zlecenie oświadczenia khedywowi, że 
cierpliwość jego rządu jest wyczerpana i że 
Anglia przy najbliższym nieprzyjaznym kro- 
ku z jego strony przeprowadzi złożenie go 
z tronu. 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 8 lutego, Według nadeszłych 
tu z Sofii wiadomosci, księżna Marya Lu- 
dwika leży od dwóch dni w silnej gorączee. 

Wczoraj wieczorem bułgarski agent dy- 
plomatyczny otrzymał telegram, że stan cho- 
rej znacznie się pogorszył. Profesor Braun 
z Wiednia, który bawi u łoża księżnej, ma 
jednak nadzieję uratowania jej. 

Wiedeń, 8 lutego. Prezydent general- 
nej Dyrekcyi kolei państwowych «r. Biliński 
korzystające z obecnego swego pobytu w Ga- 
Iert, dla wzięcia udziału w obradach sej- 
mowych, przeprowadzi inspekcyąę dyrekcyj 
ruchu kolei żelaznych we Lwowie i Krako- 
wie a zarazem zwiedzi te stacye na linii daw- 
niejszej kolei Karola Ludwika, które zostały 
rozszerzone. P. Prezydent powróci do Wiednia 
14 b. m. 

Wiedeń, 8 lutego. Bank austro-wę- 
gierski zniżył stopę procentową o pół pro- 
cent. 


Wiedeń, 8 lutego, (Tel. pr.) Presse 
podnosi z uznaniem działalność Sejmu gali- 
cyjskiego i oświadcza, że każde posiedzenie 
tego Sejmu oznacza pomyślne załatwienie 
jakiegoś ważnego zadania krajowego. Wszyscy 
posłowie działają harmonijnie dla podniesie- 
nia kraju. Presse wskazuje na wniosek p. 
Stanisława hr. Badeniego i zaznacza, że 
przykład harmonijnej pracy w Galicyi powin- 
nyby naśladować inne kraje. 

Wiedeń, 8 lutego. Wczoraj odbyły się 
tu dwa zgromadzenia robotników, pozba- 
wionych zajęcia, zwołane przez socyal- 
nych demokratów wiedeńskich. Jedno z tych 
zgromadzeń miało przebieg zupełnie spokojny, 
drugie w skutek wycieczek jednego z mow- 
ców przeciw dzisiejszym stosunkom społe- 
cznym, zostało przez komisarza policji roz- 
wiązane. W przyszłym tygodniu mają się od- 
bywać jedno po drugiem takie zgromadzenia 
robotników nie mających zajęcia. 

Wiedeń, 8 lutego. W tutejszej Izbie 
handlowej pp. Lindheim i Neuber postawili 
wniosek, aby Izba uprosiła swoje prezydyum, 
by razem z innymi, interesowanymi w tym 
kierunku czynnikami, poczyniło wszystkie 
przygotowania do rozpoczęcia wielkiego, ma- 
jącego ogólną doniosłość przedsięwzięcia, na 
pamiątkę zbliżającego się jubileuszu pięćdzie- 
sięcioletnich Rządów Najjaśniejszego Pana. 
Prezydent Izby zauważył na to, że członko- 
wie Izby niezawodnie z zapałem zgodzą się 
na ten wniosek (oklaski), trzeba jednak aby 
wniosek traktowany był regulaminowo. 

Praga, 8 lutego. W toku dalszej roz- 
prawy w procesie przeciw członkom tajnego 
Stowarzyszenia „Omladina“, przesłuchiwano 
wczoraj dalej świadków. Zeznania ich nie 
miały większego znaczenia. Następnie odczy- 
tano protokoły o demonstracyach, jakie wy- 
darzyły się w ciągu dwóch lat ostatnich. 

Berlin, 8go lutego. W toku obrad w 
Izbie deputowanych Sejmu pruskiego nad 
przedłożeniem o Izbach rolniczych, powitał 
dep. Riickert z zapałem przyjście do skutku 
traktatu handlowego z Rossyą, który, zda- 
niem mowcy, jest wypadkiem wielkiego zna- 
czenia w życiu ceywilizacyjnem i nową rę- 
kojmią pokoju. Deput. Richter wyraził na- 
dzieję, że traktat, jako niezbędny, zostanie 
przyjęty. 

Minister rolnictwa popierał gorąco prze- 
dłożenie o lzbach rolniczych, które ma wy- 
tworzyć organa, powołane do załatwienia 
wielu ważnych spraw i zaradzenia trudno- 
ściom, w jakich znajduje się rolnictwo. 

Drezno, 8 lutego. Król zachorował na 
infuenzę i będzie musiał przez dłuższy czas 
pozostać w łóżku. 

Ateny, 8 lutego. Izba deputowanych 
zgromadziła się już, posiedzenie jednak w 
skutek nieobecności członków opozycyi mu- 
siało być wobee zdekompletowania Izby 
odroczone. 

Paryż, 8 lutego. Podczas katastrofy 
kolejowej pod Compiègne trzech podróżnych 
(między tymi jeden z Austryi) utraciło życie 
a 10 zostało raunych, przeważnie ciężko. 

Paryż, 8 lutego. Wczoraj otworzył 
prezes gabinetu Pórier międzynarodową kon- 
ferencyę sanitarną, powitawszy słowami go- 
rącemi delegatów zagranicznych. Odpowie- 
dział delegat Austro-Węgier. Konferencya 
wybrała Barrera prezydentem. W myśl za- 
padłej uchwały obrady toczyć się będą przy 
drzwiach zamkniętych. 

Paryż, 8 lutego. W pobliżu miejsco- 
wości Romilly sur Andelle, w departamen- 
cie Loary, pociąg wykoleił się. Trzy osoby 
zginęły, pięć ranionych. 

Petersburg, 5 lutego. Minister skarbu 
Witte, otrzymał wielki krzyż legii honorowej. 

Petersburg, 8 lutego. W Krymie ocze- 
kują już w najbliższym czasie przyjazdu ge- 
nerał-gubernatora Hurki. Hurko ina zamie- 
szkać w prześlicznej miejscowości Alupka, 
położonej tuż nad morskiem wybrzeżem. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 

Wiedeń, 8 lutego 1894 r. godz. 2, 
minut —, Alpejskie Towarzystwo górni- 
cze 5680, Węgierskie akcye kredytowe 
429 —, Akcye anglo -austryackie 15575, 
Akcye banku Union 26%-, Akcye ko- 
kolei Karola Ludwika 21750. Akcye kolei 
Połnoenej 29150, Akcye kolei Południowej 
10937, Losy tureckie 65:10, Akcye kolei pań- 
stwowej 312'25, Akcye kolei Iiwowsko-Ozer- 
niowieckiej 263:50, Akcye kolei węgierskiej 
Północno wschodniej 9725, Wiedeńskie losy 
komunalne 173:—, Akcye tytoniowe 206:—, 
Węgierskie obligacye indemnizacyjne 96-25, 
Akcye kolei Elbetal 24225, Akcye banku dla 
krajów koronnych 257:50, 4-prec. węgierska 
renta złota 117:50, Akcye banku związko- 
wego 129-—, Rubel papierowy l'5:*—, We- 
gierska renta papierowa 95:95, Usposobie- 
nie bez transakcji. 


Odpowiedzialny redaktor: Adum Krechowiecki. 


Ruch pociągów kolejowych 


ważny od 1 czerwca 1893 


Do Lwowa | Pociagi Pociągi Ze Lwo 
przychodzą : pospieszne | __ osobowe ` ` 
Z Krakowa, (Berliaa, Do Krakowa, (Wiednia, 1 
Wrocławia Wiednia) Zog 6:01] 9:86| 6:36] 9'4l] Wrocławia, Berlina 801| 10:4ij 5:26) 11-11 
Z Warszawy . . .| — | 601] 9:36] 636| 9*41]Do Warszawy . -| — | i04 5:26) — 
Z Muszyny - Krynicy Do Muszyny - Krynicy 
przez Tarnów (tylko i Chabówki p. Tar- 
od tj, do włącznie °t; — | — |] 936] — | — nów lub Rzeszów — | 10:41] — — 
Z Muszyny-Krynicy i Do Muszyny - Krynicy 
Chabówki p. Tarnów| — | —| — | —| 94] przez Tarnów (tylko | 
7  Muszyny -Krynicy od 1; do włącznie *'/)) — | —§ — | — | — 
przez Tarnów luk Do Muszyny - Krynicy 
Rzeszów (tylko od przez Tarnów „| —| —]526| — | — 
25/, do włącznie =”) — | 601] — | — | — |Do Muszyny - Krynicy 
Z Muszyny-Krynicy p. przez Stryj . . .| —| —] — | 80) — 
Stryj + - -= * | — | — Į 906) r08; — [Do Nadbrzezia i Tar- 
Z Nadbrzezia i Tarno- nobrzegu 22 | — | 104i 5:26) — | — 
brzega . . . « « | — | —]| — | 6:86) — [Do Podwołoczysk i Bro- 
Z Podwołoczysk i Bro- dów (z dw. głównego) 644! 8:20410:16] II — 
dów (na dw główny)| 2:48|10'02] 9-46] 6'21) — |Do Podwołoczysk i Bro- 
Z Podwołoczysk i Bro- dów (z dw. Podzam.)| 6:58] 3.82] 10:40] 1:33] — 
dów (na dw. Podzam )| 2:34, 8:46] 921| 555| — |Do Suczawy . ._.| 6:86] — 41086] 33110-56 
Z Suczawy * | 0H — f 759/1251) 200 Do Buczacza przez Ha- 
Z Kimpolunga 10i) —] 759 — | — f licz . . 200] — | =} — | 881) — 
Z Radowiee . - -| 0i — | 759 — 7 II] Do Husiatyna przez Ha- 
Z Berhometu n., S. i icz a engl Ee — | — [10.56 
Czudyna 1011) — | — | — | — Un Słobody rungarskiej 
Z Nowosielicy . vi — | zl —| ZUJ kopalni. „| — | — {10836 — 
Ze Słobody rungurskiej Do Nowosielicy . „| 686) — | = — 
kopalni . S 101 —| — | — | ZĘDo Berhomethu n. $. i 
Z Hnsiatyna przez Ha- Czudyna .| 6866 —] — > 
licz . . . . . .| IO — | 759] — | — |Do Radowiee. 636] — [10:36] — |10:56 
Z Buczacza przez Ha- Do Kimpolunga. 6.36] — 81| — 
liwy. hee 4 — | — |1251) — | Do Sokala : — | — f 9:56] 7'2 — 
Z Bełzea . . — | —] — | 520! — [Do Bełzea. . . . .| — | — |] 956] — | — 
Ze Sokala. . s" | A= 8.16] 5:26 Do Borysławia p. Stryjj — | — | 721/1026 — 
Z tawocznego (Pesztu Do Ławocznego (Mun- 
Miszkolca, Szerenesa kasca, Szerenesa, Mi- 
Munkasca, Chyrowa i szkolca, Pesztu i Ohy- 
Stanisławowa przez rowa przez Stryj) — | — f 721 80 — 
Stryj . . . „| = | — į 9.06] FOS; — [Do Stanisławowa przez 
Ze Stryja . SES. | = BEŻ) = | Stryj. . . . . .| — | — 11026 80l — 
Ze Skolego, Chyrowa Do Skolego i Chyrowa 
stanisławowa i, Bory- przez Stryj — | — 11026 — | — 
słąwia przez Stryj. —| —1238| — | — IDo Stryja . —| —I34| —| — 


r. według zegaru lwowskiego. 


UWAGA. 


Godziny drukowane grubemi ezcionkami ozna- 


= a Pociągi Pociągi EE PES noeną od godziny 6 wieczór do godziny 
odchodzą : osobowe osobowe min. rano. 


W biurach informacyjnych sprzedają się wy- 


7.36|1A"ane przez e. k. austr. koleje państwowe bezpo- 
7-36 średnie karty jazdy i zestawione zeszyty poświadczeń 


do jazdy, jakoteż taryfy. 
W biurze informacyjnem e. k. austr. kolei 


7:36jpaństwowych we Wiedniu (I* Johannesgasse 29), ja- 


koteż w biurze imformicyjnem c. k. austryackich 
kolei państwowych we Lwowie (ulica Trzeciego 
Maja 1. 3 Hotel Imperial) udziela się ustnych lub 
pisemnych wyjaśnień w sprawach dotyczących służby 
na e. k. austryackich kolejach państwowych O ile 
podręczniki zezwalają, zasięgnąć tamże można infor- 
macyj odnoszących się do reszty austro-węgierskich 
1 zagranicznych kolei. 

Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym są 
do nabycia w biurach informacyjnych, kasach sta- 
cyjnych i u konduktorów. 


Nadesłane. 


Okulista dr. Teodor Balaban 


ul. Wałowej 1. 7 od godziny 10—12 przed połudn. 
i od 3- 5 po południu. Dla ubogich bezpłatnie od 
godziny 9—10 rano. 187 


„ Jedynie złożone z liści i kwiatów 
ZIÓŁKA OHAMBARDA są pewnym 


mnym w smaku, działającym łagodnie, 
sie nużącym i nadającym się dla osób 
delikatnych i wrażliwych. Używanie 
ich nie wymaga żaduych szczególnych 
ostrożności, nie zmusza do pozostawa- 


środkiem na przeczyszczenie, przyje- | 


nia w domu, ani też do zaniechania 
zwykłego trybu życia lub dyety. Jest 
to środek na przeczyszczenie najła- 
twiejszy i do zażycia najprzyjemniejszy. 
Składy we Lwowie: w aptekach 
PP. Mikolascha, Wewiórskiego, Ru- 
ekera, Lachowicza, Beisera i Sklepiń- 
skiego, w Krakowie w aptekach PP. 
Redyka i Wiszniewskiego. 30 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 8 lutego 1894. 
Hotel Imperial. 

|... PP. Ekscell. L. Biliński i E. Tustanowski z 
Wiednia, Dunka de Soja z Siekierzynie, W. Ohrza- 
nowski z Niedary A. Wiotnowski z Kęt, T. Horo- 
dyski Kaniorowa, K. Udrycki z Mostów wielkich, S. 
Wybranowski z Kimirza. 


Wystawy i muzea 


— Nieustająca wystawa zjednoczo- 


ordynuje w horobach i operacyach ocznych przy | nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
10.56 M piękny 


przy placu św. Ducha 1. 10, I. piętro, jest 
otwarta codziennie ed godziny 10 rano do 
godz. 5 po południu. — Wstęp od osoby ko- 
sztuje w niedzielę 15 ct., w dni powszednie 
| et. Dla członków wstęp wolny. 


— Muzeum przemysłowe w ratuszu 
codziennie od godziny 9 do 1 przed i od 
godziny 3 do g. 6 po połudaiu. — "Wstęp : 
|w poniedziałek 50 ct., w inne dnie 30 ct. 
p niedziele otwarte od godziny 10 do 1 

przed południem. Wstęp wolny. 


Cennik lwowskiej dy handlowej i przemysłowej. | 
Lwów, d. $ lutego 1894. E adaya 


1. Akcye za sztukę. zł ct. zł. ct. 


Kol. g. Kar. Lud po 200 zł. m. k. |21625 219 % i 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. w.a. ei — 265 — 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 4867 — 377 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. == Zë 
2. List. zast. za 100 zł. | 
Banku hipot. 5 pr. w. a. w 40 1. $100 80 101 50 
P „ 5 pr. w. a. 
wylosowane z 10 pr. premią 109 70 110 40 
Banku hipot. 4'ją pr. los. w 501. [100 — 100 70 
Banku kraj. 4'/gpr. w. a. ios. w 511. $100 50 101 20 
a „ 4a pr. w.a. „ w571. 97 80 98 — 
Tow. kred. galic. ziems. 4 pr. w. a. 
I. emis. 98 20 989 
Tew. kred. gal. ziem. £ pr- w.a. e 
los w 41'/, lat zl 98 20 98 90 
ápr. w. a. los. w521. gj 98 20 9890 
Apr w. alos. w56 1. E —— —— 
$. Listy dłużne za 100 zł. «a 
Gal. zakł, kred. włoś. w likwidacyi SH — — — — 
(daw. 5 pr.) 2'/4pr. w. a. . E 
Ogół. rol. kred. Zakład dla Œ. i B. *| — — — — 
w likw. 6 r. w. a. los. w 15 lat 3 
4. Obligi za 100 zł, 
Indemniz. gal. 5 pr. m. k. —— —— 
Gal. funduszu propin. A pr. w. a. 9710 9780 
Bukow. fund. propin. 5 pr. w. a. Dm — 102 70 
Komunalne Banku kraj. BOL, II. em. [102 30 103 — 
Pożyczki kr. 6 pr. w. a. . . . [105 — — — 
Pożyczki kr. AL pr. w. a. 100 — 100 70 
Ais o o ën zy] 95 50 96 20 
E wäll koronowej 95 90 96 60 
Losy miasta Krakowa ; 24 50 26 50 
e „ Stanisławowa 42 — 44 — 
b. Monety. 
Dukat cesarski . ; 5359 599 
Napoleondor . 993 10 08 
Półimperyał . WËS -. It" ZZ= 
Rubel rossyjski srebrny . 1 32 — 1 36- 
e ak AU e , H 34.50 1 86— 
© marek 4/6 mieckich . . > 61 20 61 70 


Licytacye. 


L. 4542 (841 1—3) 

Dnia 26 lutego i dnia 29 marca 1894 
o gcdzinie 10 z rana odbywać się będzie w 
tutejszym sądzie egzekucyjna sprzedaż real 
ności Nk. 80 wj Odrowążu objętej 1, wyk. 
hip. L 29 na 1098 zł. 50 et. oszacowanej, 
celem zaspokojenia wierzytelności dr. Er- 
nesta Geisslera w kwocie 280 zł. z pn. 

Cena wywołania 1008 zł. 50 et. 

Wadyum 109 zł. 85 ct. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Jan Łabuda naczelnik gminy w Odrowążu. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny 
i warunki lieytacyjne przejrzeć można w 
registraturze sądowej. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Czarny Dunajec, d. 26 grudnia 1898. 


L. 4400 (824 1—3) 

W Brzosteckim e k. Sądzie powiato- 
wym odbędzie się w dniu 10 marca 1894 
iw dniu 13 kwietnia 1894 o godzinie 10 
rano przymusowa sprzedaż 1/7 części real- 
ności pod l. k. 41 w Nawsiu brzosteckiem 
położonej, według wykazu hipot. l. 69 ks. 
gruntowej katastralnej gminy Nawsie brzo- 
steckie Antoniego Kobaka własnej, na za- 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 6 lutego 1894. 
Diug państwa. płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknet. 


maj-listopad . 9795 98.15 

Äere . 2 e 6... 0 97.95 98.15 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiee AŻ c © 97.75 97.95 

kwiecień-październik . . . . . . 9175 97.95 
Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 147 50 148.50 

a „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 145.50 146.50 

o „ 1860 po 100 zł. 5 pr.. . 158.50 159.50 

o „ 1864 po 100zł. . . 197.50 198.— 

o „ 1864 po 50 zł. . 196.— 197.— 
Renty Ossa. po 42 litr. austr. > —.— —— 
Listy zast. domen. państw. po 120 

i e a a e 07. „ E A 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 120.35 120.55 
Renta papierowa Š pr. z r. 1861 97.40 9760 


2. Obligacye. indem. 5 pr. (za zł. m. k. 


Bukowiny 105.10 105.40 
Galicyi . . . —— — = 
Niższej Austryi 109.75 110.75 
Siedmiogrodu . o AiR 


Węgier za 100 zł. w. a. 4 pr. . 9510 96.10 


3. Akcye. 


155.25 156.25 
358.20 358.80 
663 — 66%, — 


Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 
Gal. banku hip. po 200 zł. . 
Gal. banku d. han. i prz. a zł.200w 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. ` E 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 257.75 258.25 


PLADA > — == 


Bank austro-węgierski a 600 zł. . 1018, —1021. — 
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze. . 96— 96.50 
Austr. Tow. Zeg), par. dun. po 500 zł. mk 439.— 442. — 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. . —— —, — 


Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) a 200 zł. .—.— —— 


spokojenie wierzytelności Rabina Platnera 
w kwocie 57 zł. 90 et. w. a. z pn. 

Na pierwszym terminie ta 1/7 część 
realności tylko za cenę szacunkową lub od 
szacunkowej wyższą, zaś na drugim nawet 
poniżej tej ceny sprzedaną zostanie. 

Cena wywołania 910 zł. 85 et. 

Wadyum 92 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest e. k. notaryusz pan Antoni Furgalski 
w Brzostku. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
rzeć można w tut. registraturze. 

Ok Sąd powiatowy. 

Brzostek, d. 9 stycznia 1894. 


L. 10431 (898 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Bełzie rozpi- 
suje celem ściągnięcia od Ozyasza Rokacha 
sum 250 zł., 250 zi., 250 zł. 250 zł., 250 
zł., 250 zł, a. w. z pn. przymusową pu- 
bliczną licytacyę realności w Bełzie położo 
nej wyk. bip. l. 511 księgi gruntowej gmi- 
ny katastralnej Bełz objętej, dłużnika Ozya- 
sza Rokacha własnej, na dzień 14 marca 
1894 i na dzień 18 kwietnia 1894 zawsze o 
godzinie 10 rano w biurze II. tut. sądu. 
Cena wywołania 15000 zł. a. w. 
Wadyum 1500 zł. 
Na pierwszym terminie realność tą na- 


| 


BEZIEN WEEK URZ; 


2930.— 


Północna kolej po 1000 zł. m. k. .2920.— 

Kol. Kar. Ludw. po 209 zł, m. k. . . —.— 
Lwów-Czer. kol. L po 200 zł. a. w. . 268.40 264.40 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. a. w. 312.25 312.75 
Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. . 194.— 196. - 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 203.50 20450 


4. Listy zastawne losowane. 


Ogólny rolniczo kredytowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pre.. 
Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pre. 


w złocie w 50 Lo . . . . . 122.25 123.25 
Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pre. 

a. w. w 50 1. 40,00. EBU 9920 

~ = 3 pre. . 115.25 116.25 


S "TI m8 pr emisya 1889 114.75 115.25 
Gal. zak. kr. ziem. krak. los. w 181. 6 pr. —.— 
w 20 1 7 pr. —— 


n n z 


HI n 


Gal. Tow. kred. w. 


n 


n 


a. po 4 pr. . . . 98.— 98.75 
A „ po4pr. w4ll. wyl. 98.40 98.75 


= = n» po 4'/e pr. w 

5% latach zwrotna 0... 9325 9875 
Banku kraj. 4'/a pr. w. a. los. w 51'/4 1. 160.56 101.50 
Obligi komunalne Banku krajowego 


n Di 


n 


5 pr. w. a. I. emisyi. . . . . . —— — — 
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 L wyl. . 101.— 101.50 
Banku anst: węg. *'ls pr. . . . . . 99.90 100.70 
Weg. Zakł. kred. ziem. ake. w 39 1. 

wyl. po 5 pre, + w « JEN JE 001507 === 

A „o n» wyl. Æla pr. . 100.50 101.— 

U " nm n W 41 l. wyl. 

po 4 pre. . WEN « 98.— 98.75 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 


Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. 

Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ex.) 
a 300 zł. 5 pr. w srebrze 

Kol. północna po 100 zł. em. 


1886 Al, 100. — 100.65 
R - po 100zł. „ 1877 „ 100.— 100.50 
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881 
10 600 Gm, BREo la PB BA A 
detto (Jarosław-30kal) 


płacą żądają 


P | 
w 36 1. 6 pr. 102.50 103.— 


| płacą ządają 
Kol. Gal. Lwów-Czern.-Jas. emisya a 300 


zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . 88.25 89.25 
z r. 1884 . 96. -- 97.— 
z r. 1866 . —— —— 
z r. 1872 . —— — 


Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. . 105.60 106.60 
Weg regulacya Cisy po 100 zł. 4 pr. 142.25 142.75 


6. Losy. 


Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. a. w. 194.50 195,50 
Clarego po 40 zł. m. k.. . 57.50 58.25 


Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. 144.— 148.— 
Keglewicha po 10 zł. m. k. 0 —— —— 
Losy miasta Krakowa po 20 zł. a. w. 25— 25.50 
Pożyezka miasta Lublany po 20 zł. . 24— 25— 
Pożyczka miasta Bndy po 40 zł. a. w. 63.— 64, — 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . . 5725 57,75 
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 18.75 19.25 
- m. Weg „ po Bad 18.— 13.25 
Fundacya szpitala Areyk. Rudolfa 
po l00rzł a. w -a —— —— 
Salma po 40 zł, m. k.. . . 18— 73.— 
St. Genois po 40 zł, m. k. . . . . 67%— 69.— 
Pożycz. m. Stanisławowa (po 20 zł.a. w.) 43.— 44 — 
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k.. . 144.— 147.— 
= e o 50 zł. a. w. . 68.— 72.— 
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . 48,— 49.— 
Windischgratza po 20 zł. m. k.. ZEE 
7. Weksle (za 3 miesiące). 
Augsburg na 100 w. p. n.. —— —— 
Berlin za 100 marek w. p. n. . . —— m 
Frankfurt za 100 marek w. p. n. —— =— 
Hamburg za 190 marek w. p. n. e EE 
Londyn za ft. Szt. è S . 125.80 126.— 


Paryż za 106 fr. 49.975 50.02 5— 


Kurs złeta. 


Dukat cesarski mon. . 5.94.— 5.96.— 

„n pełnej wagi . 5.98.— 5.95 — 
Korona. e ee EE ZE 
20-frankówka 


Rosyjski półimperyał "A 
Talar związkowy . . . 
Srebro . o 


BR 


być można za lub wyżej eeny wywołania, 
na drugim i poniżej takowej, 

Resztę warunków, protokół oszacowa- 
nia i wyciąg hip. egzekwowanej realności 
można przejrzeć w tus. registraturze, 

Kurator niewiadomych wierzycieli dr. 
Jan Kuryś z Bełza. 

C. k. Sąd powiatowy. 

B-lz, dnia 11 listopada 1898. 


L. 19247 (634 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu zawia- 
damia, iż celem zaspokojenia sumy 507 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Leizora Mandla 
w tutejszym sądzie sprzedaż posiadłości whl. 
166 gminy Kałusz objętej dłużnika Seliga 
Schafferz własnej na dnin.14 marca 1894 i 
18 kwietnia 1894 każdym razem o godzinie 
10 rano. 

Wadyum wynosi 51 zł. 

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia 
resztę warunków można przejrzeć w registra 
turze sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Mieczysław Stanecki w Kałuszu. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kałusz, dnia 80 grudnia 1898. 


L. 12125 (822 1—3) 
W dniach 9 marca i 9 kwietnia 1894 


i 


BW R. 


z ODA ONA ~e 


każdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
celem zaspokojenia wierzytelności Ignacego 
Werhera w kwocie 21 zł. 28 ct. przymuso- 
wa sprzedaż 1/4 części realności lwh. 485 w 
Wilkowicach położonej Szezepana Foltyniaka 
własnej. 

(ena wywołania stanowi kwota 153 
zł. 78 ct. 

Wadyum wynosi 15 zł. 80 et. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
ts. registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony jest adw. tut. dr. Aronsohn. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Biała, dnia 5 stycznia 1894. 


L. 2756 (621 1—3) 
W dniach 13 marea i 23 kwietnia 1894 
każdym razem o godzinie 9 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie publiczna lieytacya 
połowy realności Franciszki Osada w Roz- 
borzu okrągłym położonych wyk. hip. 1. 51 
i 104 ks. gr. gm. Rozbórz okrągły objętych 
na.rzecz Herca Goldmana peto 114 zł. 36 et. 

Cena wywołania 750 zł. 

Wadyum 75 zł. 

Protokół oszacowania i wyciąg tabu- 
larny oraz bliższe warunki licytacyjne przej- 
rzeć można w tusądowej registraturze. 

Pruchnik, 20 grudnia 1898, 


L. 13094 (719 3—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Mielcu zawia-|9 


damia, że na zaspokojenie pretensyi ek. uprz. 
galic. Zakładu kredyt. włość. 18 rat po 29 
zł. 25 ct. z pn. odbędzie się dnia 2 marca 
i 6 kwietnia 1894 w gmachu sądowym o 
godz. 10 rano lieytacyjna sprzedaż realnośei 
pod Nk 89 Iwh. 55 gminy Brzyście Walen- 
tego Kukulskiego własnej. 

Cena wywołania 2010 zł. 

Wadyum 201 zł. i FI 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Jezierski. ER? 

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
resztę warunków przejrzeć można w registra- 
turze sądowej, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Mielec, 3 stycznia 1894. 


L. 11097 (726 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 
przeprowadzi na rzecz Kunegundy Zarem- 
bowej publiczną sprzedaż posiadłości objętej 
wyk. hl. 19 w Rogach Jana i Katarzyny Ru- 
mianów spółwłasnych na dniu 7 marca 1894 
i na dniu 4 kwietnia 1894 o godzinie 10 
rano. e 
Cena wywołania 567 zł. 28 et. 
Wadyum 140 zł. ` 
Resztę aktów przejrzeć można w re- 
gistraturze. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Stary Sącz, 20 listopada 1898. 


L. 18906 (715 3—8) 

Celem zaspokojenia wierzytelności e. k. 
uprz. galie. akcyjnego Banku hipotecznego 
we Lwowie w kwocie 359 zł. 89 ct. z pn 
odbędzie się w e. k. sądzie powiatowym w 
Czortkowie egzekucyjna sprzedaż realności 
wyk. hip. l. 506 księgi gruntowej gm. kat. 
Qzortków z Wygnanką objętej dłużnika Ben- 
jamina Hausnera względnie jego spadkobierców 
a mianowicie Dwojry Hausner zam. Sonen- 
sein w 8/6 zaś małoletnich Szymona, Lei 
i Chaji Hausnerów w 3/6 częściach własnej 
dnia 8 marca 1894 za lub powyżej ceny wy- 
wołania a dnia 12 kwietnia 1894 nawet po- 
niżej takowej zawsze o godz. 10 rano. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa powyższej realności w kwocie 4000 zł. 

Wadyum 200 zł. y i 

Warunki lieytacyjne, wyciąg hipoteczny 
i akt oszacowania przejrzeć można w tusą- 
dowej registraturze. a 

O tem uwiadamia się nieznanych z ży 
cia i miejsea pobytu wierzycieli i wszystkieh, 
którzyby po dniu 22 lutego 1893 jako dniu 
wydania wyciągu hipotecznego prawa rze- 
czowe na powyższej realności nabyli, lub 
którymby uchwała lieytacyjna lub późniejsza 
z jakiegokolwiekbądź powodu doręczona nie 
została niniejszym edyktem tudzież do rąk 
ustanowionego dla nich kuratora adw. dr. 
Diamanta w Czortkowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Gzartków, 30 grudnia 1898. 


L. 11318 (740 3—3) 
W dniach 9 marca i 9 kwietnia 1894 
każdym razem o godzinie 10 rano, odbędzie 
się celem zaspokojenia wierzytelności Fran- 
ciszka Wawersicha, w kwocie 5 0 zł. z pn. 
przymusowa sprzedaż realności Lk 40 w 
Szczyrku oraz 2/4 eręści realności lwh. 538, 
2/8 części realność lwh. 540, 2/16 części 
realności Iwh. 541 gminy katastr. Szezyrk 
Szymona Wałęgi własne. 

j Cenę > obie stanowi kwota 410 zł. 
poniżej której realności te na pierwszym 
terminie sprzedane nie będą. 

Wadyum wynosi 41 zł. i 
Resztę warunków licytacyi i akt 0sza- 
cowania można przejrzeć w registraturze 
sądowej. . i gi 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adwokata tutejszego dr. Józefa 
Schmetterlinga 
C. k. Sąd powiatowy. 
Biała, dnia 5 stycznia 1894. 


L. 6190 „ (8041 3—8) 
C. k. Sąd Kęcki odbędzie egzekucyjną 
licytacyę połowy realności pod Nk. i lwh. 
41 w Bujakowie położonej, Wojciecha i 
Maryannj Byrdów własnej, w budynku są 
dowym w dwóch terminach 13 marca i 16 
kwietnia 1894 każdym razem o godzinie 10 
rano, na drugim terminie niżej ceny wy- 
wołania. 
Wadyum 113 zł. 1 
Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieli i interesowanych ustanowiono nota- 
ryusza Juliana Sporna w Kętach. = 
Ekstrakt tabularny, akt oszacowania i 
warunki lieytacyjne można w sądzie przejrzeć. 
Kęty, 24 października 1898. 


L. 26125 (777 3—3) 

Ok miejsko-delegowany Sąd powia- 
towy w Kołomyi ogłasza, że w. sali rozpraw 
przeprowadzać bedzie publicznie przymuso- 
wą sprzedaż realności w Kamionkach wiel- 
kich położonej, wedle wykazu hip. 288 tejże 
gminy dłużnika Leizora Kranza, a względnie 
tegoż masy spadkowej własnej, na zaspoko- 
jeRie pretensyi Zakładu kredytowego komer- 


? 


cyalnego w Kołomyi w resztującej kwocie 
0 zł. w. a. w dniach 23 lutego 1894 i 23 
marca 1894 zawsze o godz. 10 rano. 

Wadyum wynosi 9 zł, 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć. 

Dla wierzycieli, którzyby na realności 
sprzedać się mającej po dniu 6 listopada 
1893 prawa rzeczowe nabyli, dla wierzycieli 
hipotecznych z życia i miejsca pobytu nie- 
znanych, dla niewiadomych ich prawonastę- 
peów lub spadkobierców w ogóle dla tych, 
którymby uchwała licytacyę dozwalająca lub 
dalsze uchwały lieytacyi, relicytacyi, likwi- 
dacyi, ekstrykacyi, ekstradycyi, dotycząee 
wcale lub wcześnie doręczone być nie mogły, 
mianowano kuratorem adw. dr. Staubera ze 
zastępstwem adw. dr. Krobiekiego. 

Osoby te wzywa sąd, aby kuratorowi 
potrzebne informacye udzieliły, do obrony 
swych praw potrzebne kroki poczyniły i sąd 
o tem rawiadomiły.j 

Kołomyja, dnia 16 grudnia 1898. 


L. 22690 (779 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu po- 
daje do wiadomości, że dla zaspokojenia na- 
leżącej się Stanisławowskiej kasie oszezędno- 
ści od Karoliny Słoneckiej kwot 165 zł. i 
2842 zł. rozpisaną została przymusowa sprze- 
dai publiczna realności wyk. hip. 550 i 551 
ks. grunt. gm. Nagórzanka objętej, według 
karty B. tego wykazu własność dłużniczki 
Karoliny Słoneckiej stanowiącej uchwałą z 
14 kwietnia 1892 dozwolona. 

Do uskutecznienia tej sprzedaży wy- 
znaczone zostały dwa nowe termina, pierw- 
szy na dzień 28 lutego 1894 drugi na dzień 
28 marca 1894 zawsze o godzinie 10 przed 
południem. 

Na ostatnim z tych terminów jeżeli 
wartość szacunkowa realności przedmiotem 
licytacyi będącej, nie będzie mogła być uzy- 
skaną sprzedaną zostanie ta realność naj- 
wyższą cenę podającemu także poniżej war- 
tości szacunkowej, 

Wartość szacunkowa stanowiąca zara- 
zem cenę wywołania wynosi kwotę 10040 zł. 

Wadyum przed przystąpieniem do licy- 
tacyi złożyć się mające wynosi 1004 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze sądowej. 

Tych wierzycieli, którzyby dopiero po 
wydaniu wyciągu hipotecznego tj. po dniu 
22 grudnia 1893 prawo zastawu na realność 
przedmiotem licytacyi będącą nabyli, jakoteż 
i tych wierzycieli, którymby uchwała z roz- 
pisaniem licytacyi albo też następująca jaka 
uchwała w tej sprawie egzekucyjnej wydana 
dla jakiejkolwiek przyczyny weale lub w 
należytym czasie nie została doręczoną, za- 
wiadamia się o rozpisaniu licytacyi edyktem 
niniejszym tudzież do rąk ustanowionego 
kuratora p. adw. dr. Hubricha w Buczaczu. 

Buczacz, dnia 27 stycznia 1894. 


L. 5625 (784 3—8) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano, dnia 26 lutego 1894 nawet poniżej 
ceny. wywołania licytacya realności według 
wyk. hip. 674 gminy kat. Kozowa objętej, 
Wolfe Hakena własnej, na rzecz e. k. uprz. 
galic. ake. Banku hipotecznego pto 295 zł. 
88 ct. z pn. 

Cena wywołania 2000 zł. 

Wadyum 100 zł. 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
wolno przejrzeć w tus. registraturze. 

Dla nieznanych wierzycieli hipot. usta 
nawia się kuratorem p. Włodzimierza Lewi- 
ckiego z Kozowy. 

Kozowa, 20 listopada 1893, 


L. 6559 (789 2—3) 

W Sądzie powiatowym w Skawinie od- 
będzie się celem zaspokojenia wierzytelności 
Ludwika Marynowskiego w kwocie 1000 zł. 
z pn. w duiu 6 marca 1894 i 6 kwietnia 
1894 każdym razem o godzinie 9 rano przy- 
musowa sprzedaż lwh. 162 w Jugowicach 
Cecylii Handzlik własnej. 

Cena wywołania wynosi 123 zł. 

Wadyum 13 zł, 

Warunki lieytacyjne przejrzeć można 
w registraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany adw. Dzikowski w Skawinie. 

Skawina, 20 grudnia 1898. 


L. 17489 (786 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Radziechowie 
podaje do publicznej wiadomości, że w tym 
że sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż a) Hrycia Biłozera syna Iwana 
własnej połowy realncści wykazem hip. L 
52 i b) całej realności wyk. hip. 1. 53 księ- 
gi gruntowej gminy Radziechów objętej te- 
go samego dłużnika własnej na zaspokojenie 
pretensyi Emilii Bielak w kwocie 50 zł. dnia 
5 marca i dnia 9 kwietnia 1834 każdym ra- 


ko terminie za lub wyżej ceny szacunkowej 


drugim zaś i poniżej takowej. 


nGłazeta Lwowska“ Nr. 31 z dnia 9 lutego 1894. 


publiczną licytacyę realności 
hip. 1. 162 księgi 
Kolbuszowa Marcelego 
spadkobierców $. 
po połowie własnej. 


L. 10569 


minalna 700 zł. 


tylko za lub wyżej ceny wywołania na dru- 
gim zaś także niżej takowej sprzedaną zo- 
stanie. 


zem o godz. 10 rano a to na pierwszym tyl- 


co do połowy realności ad a) 55 zł. a co 
do realności ad b) 265 zł. wynoszącej na 


Wadyum wynosi eo do połowy real- 


ności ad a) 5 zł. 50 ct., co do realności ad 
b) 26 zł. 50 et. 

Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
tabularuy i akt oszacowania można w tutej- 
szej registraturze przejrzeć. 

Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli 
którymby rezolucya licytacyjna przed ter- 
minem z jakiegokolwiękbądź powodu dorę- 
czoną być nie mogła, lub którzyby po wy 
daniu wyciągu tabularnego tj, po dniu 25 
grudnia 1893 prawo zastawu uzyskali kura- 
torem p. Zdzisława Więckowskiego e. k. no- 
tarynsza z Radziechowa i tychże wierzyciel- 
o rozpisaniu niniejszej licytacyi i ustanowie- 
niu dla nich kuratora niniejszem się zawia- 
damia. 

Radziechów, dnia 29 grudnia 1898. 


L. 9576 (780 2—3) 

Odbędzie się o godz. 10 rano dnia Í 
marca 1894 powyżej ceny szacunkowej, zaś 
dnia 5 kwietnia 1894 nawet poniżej tako- 
wej, według licytacya wh. 66 gm. kat. Bu- 
dzanów Mikołaja Drabika na rzecz Jana 
Mackiewicza z Budzanowa pto 5 zł. i 36 zł. 
z przynależytościami.; 

Cena wywołania 47 zł, 50 et. 

Wadyum A zł. 70 et. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze, 

C. k. Sąd powiatowy. 

Budzanów, d. 13 listopada 1893. 


L. 7596 (762 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowej 
podaje do wiadomości, że celem zaspoko - 


jenia wierzytelności Tarnowskiej kasy oszezę- 


dności w kwocie 1725 zł. 84 et. w. a. zpn. 
odbędzie się w tym sądzie dnia 9 marca 
1894 i dnia 9 kwietnia 1894 każdym razem 
o godz. 10 rano egzekucyjna sprzedaż przez 
objętej wyk. 
gruntowej gminy katastr. 
Januszewskiego i 
p. Eleonory Januszewskiej 


Cena wywołania 6600 zł. 
Wadyum 660 zł. 
Resztę warunków licytacyi, wyciąg hi- 


poteczny i akt oszącowania przejrzeć można 
w registraturze tego sądu. 


Kolbuszowa, d. 30 grudnia 1898. 


(680 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Szezereu przed- 


sięweźmie celem zaspokojenia sumy 200 zł. 
w. a. Z pn. przez Katarzynę Adumską, Te- 
resę Losik przeciw Józefie Jeleniewskiej wy- 
walczonej w tusądowej kancelaryi w dniach 
13 marca i 24 kwietnia 1894 każdym razem 
o godz. 10 rano przymusową licytacyę sumy 
700 zł. w. a. na realności stanowiącej ciała 
tabularne objęte whl 76 ks. gr. gm. Nawarya 
a do Wincentego Kocuły, Katarzyny Bere- 
zuwskiej 2 śl. Kocuja należącej jak O 1 na 
rzecz dłażniczki Józefy Jeleniowskiej zainta- 
bulowanej. 


Cenę wywołania stanowi wartość no- 


Zakład wynosi 70 zł. 
Na pierwszym terminie suma rzeczona 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli 


hipotocznych ustanowiono auwokata dr. Jana 
Lityńskiego ze Szezerca. 


Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 


hipoteczny protokół oszacowania przejrzeć 


można w ts. registraturze. 
Szezerzee, 81 listopada 1898. 


L. 8224 (806 2—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano, dnia 27 lutego 1894 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 27 marca 1894 nawet 
poniżej takowej, licytacya 2/8 realności 1 
109 według wyk. hip. i. 118 gm. katastr. 
Strzemilcze Zelmana Kremnitzera własnej, 
na rzecz e, k. galic. funduszu propinacyjnego 
we Lwowie pto 50 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania 146 zł. 67 ct. 

Wadrum 14 zł. 67 et. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych ustana- 
wia się kuratora pana Leona Holzera e. k. 
notaryusza w Łopatynie. 

Łopatyn, 2 stycznia 1894. 


L. 14291 (805 2— 8) 
C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach roz- 
pisuje na zaspokojenie wierzytelności Towa- 
rzystwa zaliczkowego w Gorlicach w kwocie 
157 zł. publiczną egzekucyjną sprzedaż 4/10 
części realności w Gorlicach położonej whl. 
331 a mianowicie na dzień 27 lutego i 27 
marca 1894 każdym razem o godz. 10 rano 
w Gorlicach. 

Cena wywołania 258 zł. 40 et. 

Wadram 26 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanawia się p. adw. dr. Neumana. 

Resztę warunków lieytacyjnych,  proto- 


tokół oszacowania tej realności 


L. 5712 


L. 13900 


spokojenie wierzytelności Berla 
ra w kwocie 500 zł. publiczną 
sprzedaż sumy 50 zł. w stanie biernym real- 
ności whl. 406 gminy Gorlice objętej Wolfa 


kół oszacowania i wyciągi hipotecż 
rzeć można w tut. registraturze,jł 
Gorlice, dnia 27 listopada 1898. 


L. 6950 = ( 

W dniach 27 lutego 1894 i 27 marca 
1894 o godz. 10 przed południem odbędzie 
się w tut. sądzie przymusowa sprzedaż w 
drodze publleznej lieytacyi realności w księ- 
dze gruntowej dla gminy katastralnej stare 
Bohorodezany na imię dłużnika Michała Po- 
leka syna Fedora „Ławriw* zwanego zapi- 
Sanel, wyk. hip. 1. 538 objętej, w starych 
Bohorodczanach położonej, w celu ściągnięcia 
14 rat po 18 zł. i resztę kapitału 80 zł. 
24 et. w. a. z pn. na rzecz e. k. uprz. gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 
kwidacyi we Lwowie. 

(ena szacunkowa wynosi 1825 zł. a 
wadyum 182 zł. 50 et. 

Gdyby nie można osiągnąć ceny szą- 
cunkowej realność powyższa na ostatnim 
Sech także poniżej takowej sprzedaną 

ędzie. 

Resztę warunków lieytacyjnych i pro- 
tokół oszacowania tej realności przejrzeć 
można w tusądowej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy, 

Bohorodczany, 16 grudnia 1898. 


L. 9272 (803 2—3) 
W dniach 2 marca 1894 i 3 kwietnia 
1894 o godz. 10 przed południem odbędzie 
się w tut. e. k. sądzie przymusowa sprzedaż 
w drodze publicznej lieytacyi realności w 
księdze gruntowej dla gminy katastr. Łysiec 
a w wyk. hip. |. 52 na imię dłużnika Fe- 
dora Jakimów i realności wedle whl. 867 
tejże gminy na imię Mojżesza Sporna zapi- 


Sanel w Łyścu położonych, w celu ściągnię- 


cia 73 zł. 9 et. na rzecz e. k. uprz. galic. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w likwi- 
dacyi we Lwowie. 

Cena szacunkowa wynosi ad a) 700 zł. 
ad b) 250 zł., a wadyum 70 zł. i 25 gł. 

Gdyby nie można osiągnąć ceny szą- 
cunkowej realności powyższe na ostatnim ter- 
minie także ponżej takowej sprzedane będą. 

Resztę warunków lieytacyjnych i pro- 
przejrzeć 
można w tusądowej registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Bohorodczany, d. 28 grudnia 1893. 


) (636 2—3) 

W dniach 13 marca i 23 kwietnia 
1894 każdym razem o godz. 9 rano, odbę- 
dzie się w tutejszym sądzie pnbliezna licyta- 
cya realności Majera Bergera pod ik. 109 
w Pruchniku mieście położonej wyk. hip. 
l. 8 ks. gr. gminy Pruchnik miasto objętej, 


na rzecz Racheli Mandel pto 245 zł. 


Cena wywołania 613 zł. 

Wadyum 61 zł. 30 et. 

Protokół oszacowania i wyciąg tabular- 
ny oraz bliższe warunki lieytacyjne przej- 
rzeć można w tusądowej registraturzę. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Pruchnik, 11 grudnia 1898. 


t (746 1—38) 
C. k. Sąd powiatowy rozpisuje na za- 
Weinberge- 
egzekucyjną 


Hofimana własnej tudzież w stanie biernym 
realności whl. 438, realności whl. 457 gmi- 
ny Gorlic obj, tych Wolfa Hoffmana własnych 
! realności whl. 556 tejże gminy objętej Ba- 
rucha i Freidli Wilków własnej dawniej na 
Lóbla Bindigera a obeenie na rzecz Hidli z 
Lasgsamów Bindigerowej a mianowicie na 
dzień 18 marca i 10 kwietnia 1894 każdym 
razem o godzinie 10 rano w Gorlicach. 
Cena wywołania 500 zł. a. w. 
Wadyum 50 zł, 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanawia się p. adw. dr. Sleczkowskiego. 
Resztę warunków licytacyjnych i wy- 
ciągi hipoteczne przejrzeć można w tutejszej 


registraturze. 
Gorlice. dnia 23 grudnia 1893, 
L. 9013 (721 1—3) 


W Sądzie tut. odbędzie się dnia 13 
marea i dnia 17 kwietnia 1894 zawsze o go: 
dzinie 10 rano licytacya połowy realności 
objętej, wyk. hipot. 101 księgi gruntowej 
gminy katastralnej Radymno i połowy real- 
ności objętej wykazem hip. 16 księgi grunt. 
gminy kat. Skołoszów dłużniczki Anny Jae- 
kowskiej własnych, na rzecz Przemyskiej 
kasy zaliezkowej rzemieślników i rolników 
pto 750 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania pierwszej 1375 zł., 
zaś drugiej realności 850 zł. 

Wadyum wynosi 109, ceny wywołania. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli hipot. 
ustanawia się kuratorem p. Władysława Ja- 
niekiego c. k. notaryusza w Radymnie. 

Radymno, 5 grudnia 1893. 


804 D, 


KI 


L- 9014 

W tutejszym Sądzie odbędzie się o 
godzinie 10 rano, dnia 18 marca 1894 po- 
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 17 kwie- 
tnia 1894 nawet poniżej takowej, licytacya 
połowy realności objętej wykazem hipotecz- 
nym 101 ks. grnnt. gminy kat. Radymno 
i połowy realności objętej wykazem hipot. 
16 księgi gruntowej gminy Kat. Skołoszów 
Jędrzeja Jackowskiego własnych, tudzież 
całej realności objętej wykazem hipot. 225 
księgi gruntowej gminy katastralnej Rady- 
mno Marcina Popkiewicza własnej, pto 
700 zł. z pn. 

Cenę wywołania połowy realności wh. 
101 Radymno 1175 zł., połowy realności 
wh. 16 Skołoszów 350 zł.. zaś realności 
225 Radymno 1000 zł. w. a. 

Wadyum 10%, ceny wywołania. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusą- 
dowej registraturze. R 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych ustana- 
wia się kuratorem e. k. notaryusza Włady- 
sława Janiekiego. 

Radymno, 5 grudnia 1898. 


L. 9878 (531 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Radomyślu 
ogłasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Towarzystwa zaliczkowego w Kołomyi w 
kwocie 100 zł. w. a. z pn. odbędzie się w 
gmachu tegoż sądu w dniu 14 marca 1894 
1 w dniu 16 kwietnia 1894 zawsze o godz. 
10 rano egzekucyjna sprzedaż przez publi- 
eng licytacyę realności whl. 388 ks. grunt. 
gminy Dulcza wielka objętej, Antoniny lo 
 Wolińskiej 20 Jaroszowej własnej, i realno- 
ści whl. 2 księgi gr. gminy Wulka dulecka 
objętej, Antoniny Wolińskiej własnej. 

Cena wywołania wynosi ad a) 280 zł., 
zaś ad b) 200 zł. 

Wadyum 10*/, ceny wywołania. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można 
- w registraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Władysław Krasieki e. k. notaryusz w 


Radomyślu. 
Radomyśl, d. 16 listopada 1898. 
L. 10864 (825 1—3) 


C. k. Sąd powiatowy rozpisuje na za 
spokojenie wierzytelności Wacława Pieniążka 
w kwocie 300 zł. publiczną egzekucyjną 
sprzedaż realności w Męcinie wielkiej po- 
łożonej whl. 110 objętej masy spadkowej 
Władysława Jankowskiego własnej na dzień 
27 lutego i 3 kwietnia 1894 każdym razem 
o godzinie 10 rano w Gorlicach. 

Cena wywołania 100 zł. 

Wadyum 10 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanawia się adw. dr. Radomyskiego. 

Resztę warunków licytacyjnych, proto- 
„kół oszacowania, wyciągi hipoteczne przej- 
rzeć można w tutejszej registraturze. 

Gorlice, 4 listopada 1598. 


L. 8070 (833 1—3) 

Ok Sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
ności powiatowej kasy oszczędności w Wie- 
liczee w kwocie 2000 zł. w dniach 3 kwie- 
tnia 1894 i 4 maja 1894 w sądzie o godzi- 
nie 10 rano, realność pod lk. 6 w Lednicy 
dolnej lwh. 121 ks. gr. gminy Lednica dolna 
objęta, przez publiczną lieytacyę sprzedaną 
będzie. 

Cena wywołania wynosi 3210 zł. 

Zakład 321 zł. 

Wyciąg hipoteczny,| akt szacunkowy 
oraz resztę warunków licytacyjnych przeglą- 
dnąć można w registraturze sądu. 

O tem zawiadamia sąd interesowanych, 
tych którymby rezolucya lieytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
dniu 6 października 1898 do hipoteki weszli 
do rąk c. k. notaryusza p. Kazimierza Przy- 
ehoekiego w Wieliczce. 

wieliczka, 14 grudnia 1893. 


L. 11698 (821 1—3) 
W dniach 9 marca i 9 kwietnia 1894 
każdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
celem ściągnięcia wierzytelności Franciszka 
Krawczyka w kwocie 55 zł. 70 et. z pn. pu- 
bliezna licytacya realności pod nk. 185 w 
Bestwinie położonej lwh. 135 objętej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 850 zł. 

Wadyum 85 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tut. sądzie. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony jest adwokat tntejszy dr. Cie- 
szyński. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Biała, dnia 9 stycznia 1894. 


L. 11295 (345 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 
podaje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
prawomoenie wywalczonej kwoty 9 zł. 21 ct., 
kosztów egzekucyi w kwocie 1 zł. 04 ct., 
tudzież kosztów już poprzednio przyznanych 
w kwocie 4 zł. 07 ct. i 9 zł. 54 et. a. w. 
jakoteż kosztów obecnie poniżej przyznanych 


8 


(122 1—3); w kwocie 8 zł. 96 ct. a. w. na rzecz Dyo- 


|nizego Kozaka odbędzie się dnia 14 marca 
i1894 i 19 kwietnia 1894 o godz. 10 przed 
południem w tymże e. k. sądzie egzekucyjna 
sprzedaż ciała hipotecznego dłużnika Andru- 
cha Szarawary własnego w Ostapiu położo- 
nego wykazem hipotecznym l. 742 księgi 
gruntowej da gminy kat. Ostapie objętego 
wierzytelności tej za hipotekę służącego. 

Cena wywołania poniżej której realność 
ta na pierwszym terminie sprzedaną nie zo- 
stanie wynosi 400 zł. a wadyum 40 zł. a. w. 

Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 
tejszym sądzie. 

Dla wierzycieli hipotecznych, którzyby 
po dniu 11 października 1893 prawa zasta- 
wu uzyskali, lub którymby uchwała niniej- 
sza względem dozwolenia licytacyi z jakie- 
gokolwiekbądź powodu doręczoną być nie 
mogła, ustanawia się na ich koszt i niebez- 
pieczeństwo kuratorem ad actum p. Andru- 
cha Deputata z Ostapia. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Grzymałów, dnia 31 grudnia 1898. 


L. 18097 (818 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi po- 
daje niniejszem do wiadomości, że na prośbę 
Towarzystwa dla kredytu i oszczędności w 
Kołomyi dozwoloną została w celu ściągnię- 
cia kwoty 155 złr. w. a. z pn. egzekucyjna 
sprzedaż realności dłużników Jiides Habera 
i Israela Habera w Kołomyi pod Nr. 287 
położonej wyk. hip. 1. 672/V. dz. ks. grun. 
m. Kołomyi objętej w dwóch na dzień 18 
marca 1894 i 17 kwietnia 1894, każdym ra- 
zem na godzinę 10 rano wyznaczonych ter- 
minach, w biurze 5, że pomieniona realność 
na pierwszym terminie tylko za lub powy- 
Zei ceny szacunkowej w kwocie 1883 złr. 
63 ct. w. a., która służyć będzie oraz za 
cenę wywołania, na drugim terminie zaś 
także poniżej takowej zostanie sprzedaną, że 
każdy chęć kupienia mający obowiązanym 
będzie kwotę 140 złr. w. a. do rąk komisyi 
lieytacyjnej złożyć, że dla wszystkich tych, 
którymby uchwała licytacyjna doręczoną być 
nie mogła, lub którzyby na rzeczoną real- 
ność później prawa rzeczowe nabyli kurator 
w osobie adw. dr. Trachtenberga z substy- 
tucyą adw. dr. Kraśniekiego został ustano- 
wionym, wreszcie, że akt oszacowania w 
mowie będącej realności, tudzież bliższe wa- 
runki licytacyjne w tus. registraturze mogą 
być przejrzane. 

Kołomyja 2 grudnia 1898. 


Konkursa. 
(173 3-3) 


Wydział powiatowy w Stryju 
rozpisuje niniejszem konkurs na posa- 
de rachmistrza (buchaltera) z płacą 
roczną w kwocie 800 zł. w. a. 

Ubiegający się o tę posadę winni 
się wykazać: 

1. Dowodem  nieprzekroczonego 
wieku 40 lat, 

2, świadectwem zdrowia, 

8. świadectwem złożonego egza- 
minu z rachunkowości państwowej, 

4. poświadczeniem dotychczasowe- 
go zajęcia, 

5. znajomością języków krajowych, 

Posada nadaną zostanie zaraz, a 
to na jeden rok prowizorycznie po u- 
pływie którego nastąpić dopiero może 
stabilizacya. 

Do obowiązków z tą posadą połą- 
czonych należą oprócz prowadzenia 
rachunków kasowych i wszelkich w 
zakres rachunkowości Wydziału po- 
wiatowego wchodzących czynności u- 
rzędowych, także ewentualnie lustra- 
cye kas i rachunków w gminach miej- 
skich i wiejskich w powiecie. 

Podania wnosić należy do Wydzia- 
łu powiatowego najpóźniej do 28 lu- 
tego *'894. 

Z Wydziału powiatowego. 

Stryj, dnia 3 lutego 1894. 


eli (794 3—3) 
Niniejszem ogłasza się konkurs 
na posady akuszerek okręgowych z 
siedzibą : 

1. w Jaworowie z gminami: So- 
kołówka, Riezka i Babin, 

2, w Prokurawie z gminami: 
Szeszory, Brustury i Kosmacz, 

3, w Zabiu z gminą: Krzyworó- 
wnia. i 

4. w Uścierykach z gminami: 
Stebne, Perechrestne, Polanki, Dołho- 
pole i Berwinkowa, 

5- w Jasienowie górnym z gmi- 
nami: Krasnoilą i Hołowy, 


i stary, Wierzbowiec i Monastersko, 
| 7. w Moskalówce z gminami: 
Smodna, Czerchanówka i Horod, 

8. w Hryniawie z gminami, Ja- 
błonica, i Fereskula. 

Do każdej z tych posad jest przy- 
wiązaną płaca roczną 150 zł. a. wal. 
oprócz opłat jakie akuszerce w myśl 
iinstrukcyi służbowej pobierać wolno 
od położnie. 

Posada jest prowizoryczną i nie 
nadaje prawa do emerytury. 

Kompetentki, dyplomowane aku- 
szerki mają wnieść podania udokumen- 
towane najdalej do dnia ! marca 
| 1894 na ręce Wydziału powiatowego 
w Kosowie. 

Z Wydziału powiatowego. 

Kosów, dnia 31 stycznia 1894. 


L. 1378 (815) 
KONKURS. 

Dyurnum z roczną płacą 300 zł. 
przy oddziale podatkowym e. k. Sta- 
rostwa w Dobromilu jest natychmiast 
do obsadzenia. 

Podania udokumentowane listownie 
wnieść należy na ręce tutejszego Sta- 
rostwa 

Dobromil, 5 lutego 1894. 

C. k. Starosta. 


L. 175 (798 2—3) 

Celem stałego obsadzenia następują - 
cych posad nauczycielskich ogłasza się ni- 
niejszem konkurs. 

I. Przy szkole 5 klasowej mięszanej, 
1) Lubaczowie posada a) starszego nauczy- 
ciela z płacą roczną 450 zł. i 10°% dodat- 
kiem na pomieszkanie, b) posada rałodszej 
nauczycielki z płacą roczną 300 złr. i 10%, 
dodatkiem na pomieszkanie. 

II. Przy szkole 3 klasowej mięszanej, 
2) w Oleszycach miasteczku posada młod- 
szego nauczyciela (ki) z roczną płacą 800 zł. 
10% dodatkiem na pomirszkanie. 

III. Przy szkołach 1 klasowych z rocz- 
ną płacą 300 zł. i wolnem pomieszkaniem 
i ogrodem, 3) w Borowej Górze, 4) Bruśnie 
Starem, 5) Chotylubiu, 6) Freifeldzie 7) Go- 
Fraien, 8) Krowicy lasowej, 9) Lublińcu sta- 
rym, 10) Łówczy, 11) Miłkowie, 12) Mosz- 
czanicy, 18) Niemstowie, 14) Opace, 15) Po- 
demszczyznie, 16) Rudzie Różanieckiej, 17) 
Suchej woli, 18) Załużu. 

W szkołach pod 1, 2, 5, 6, 11, 12, 13, 
i .6 język wykładowy polski, we wszystkich 
innych ruski. 

Na posady nauczyciela w Lubaczowie 
będą mieli pierwszeństwo kandydaci posia- 
dający egzamin do szkół wydziałowych z 
grupy matematyczno przyrodniczej albo ma- 
tematyczno rysunkowej, tak samo na posadę 
młodszej nauczycielki będą miały pierwszeń- 
stwojękandydatki z egzaminem wydziałowym z 
powyższych grup, lub przynajmniej kwalifi- 
kacyą do szkół ludowych pospolitych i u- 
zdolnienie do udzielania robót ręcznych ko- 
biecych i rysunków. 

Kandydaci lub kandydatki ubiegający 
się o powyższe posady winni wnieść podania 
zaopatrzene w dowody przepisanej kwalifika- 
cyi przy dołączeniu tabeli kwalifikacyjnej i 
udokumentowanego dekretami nominacyjnemi 
wykazu lat służby, za pośrednietwem swej 
władzy przełożonej do e. k. Rady szkolnej 
okręgowej w (ieszanowie w terminie do 
końca marca 1894. 

Podania spóźnione lub nie należycie 
udokumentowane nie będą uwzględnione. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 
Cieszanów, dnia 3 lutego 1894. 
Przewodniczący : 

C. k. Starosta. 


L. 1401 (811 2—3) 
Niniejszem ogłasza się konkurs na po- 
sadę głównego nauczyciela w e. k. Semina- 
ryum nauczyciełskiem męskiem w Tarnowie. 
Do posady tej przywiązana jest roczna 
płaca i dodatki do płacy w myśl ustawy z 
dnia 18 kwietnia 1878 Dz. u. p. Nr. 48. 

Kandydaci, ubiegający się o tę posadę 
winni się wykazać uzdolnieniem do nauczania 
historyi naturalnej jako przedmiotu głównego, 
matematyki i fizyki jako przedmiotów po- 
morniczych w szkołach średnieh. 

Nadto otrzyma pierwszeństwo ten kan- 
dydat, który złoży dowody, iż może udzielać 
nauki gospodarstwa. 

Podania, zaopatrzone w potrzebne do- 
kumenta, należy wnosić za pośrednictwem 
przełożonej władzy do Prezydyum e. k. Rady 
Szkolnej krajowej najpóźniej do końca mar- 
ca b. r. 

Z e. k. Rady Szkolnej krajowej. 

Lwów, 27 stycznia 1894. 


r 
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6. w Kosowie z gminami: Kosów 


i L. 58 (793 3-3) 
| W celu obsadzenia dwóch posad sta- 
łych nauczycieli religii (katechetów) przy 
szkole 6 klas. męskiej i przy szkole 5 klas. 
żeńskiej w Trembowli dla młodzieży obrz. 
grec. rozpisuje sie niniejszem konkurs z ter- 
minem do 15 marca 1894. 

Do tych posad przywiązana jest roczna 
płaca 600 złr. i 10°% dodatek na pomiesz- 
kanie. 

Nauczyciel religii szkoły męskiej będzie 
obowiązany w tej szkole, nauczyciel zaś re- 
ligii w szkole żeńskiej będzie obowiązany w 
tej szkole oraz w jednoklasowej szkole na 
przedmieściu „Sadach* udzielać nauki religii 
swego obrządku i odbywać egzorty w grani- 
cach oznaczonych w $. 1 ustawy z dnia 1 
grudnia 1889 1. 7L dz. u. kr. 

„  Ubiegający się o jednę z powyżej wy- 
mienionych posad kanonicznie ordynowani 
duchowni zechcą wnieść podania udokumen- 
towane w myśl §. 8 ust. z dnia 1 grudnia 
1889 Nr. 71 do e. k. Rady szkolnej okręgo- 
wej w Trembowli w terminie do 15 marca 
b. r. przyczem się nadmienia, że posady na- 
uczyciela religii nie można piastować równe- 
eześnie z posadą dusz pasterską. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

Trembowla, 21 stycznia 1894. 

L. 25 (814 1—3) 
Niniejszem ogłasza się konkurs na na- 
stępujące posady nauczycielskie celem sta- 
łego obsadzenia. 

1. Przy szkole 6 klasowej męskiej w 
Drohobyczu ; 

1) na jedną posadę nauczyciela star- 
szego z płacą 700 zł. i 10 pre. dodatkiem 
na mieszkanie tudzież, 2) na jedną posadę 
nauczyciela młodszego z płacą 420 zł. i 10 
pre. dodatkiem na mieszkanie. 

II. Przy 8 klasowej szkole mięszanej 
na Zadwórnem w Drohobyczu, na jedną po- 
sadę starszego nauczyciela z płacą 700 zł. 
i 10 pre. dodatkiem na mieszkanie ewentu- 
alnie na jedną posadę młodszego nauczyeie- 
la przy którejkolwiek innej szkole w Dro- 
hobyczu z płacą 420 zł. i 10 pre. dodat- 
kiem na mieszkanie. 

III. Przy 2 klasowej szkole w Jasieni- 
cy solnej na posadę młodszej nauczycielki 
z płacą 300 zł. a. w. 

IV. Przy szkołach jedno klasowych z 
peg 300 złr. i wolnem pomieszkaniem 
a to: 

1) w Bilezu 297 zł. 55 et. gotówką i 
dochodem z pola 2 zł. 45 et., 2) w Bystrzy- 
cy, 8, w Radeliczu 297 zł. 98 et. i docho- 
dem z gruntu 2 złr. 2 et, 4) Rybniku 5, 
Rychcieach po ruskiej stronie 296 zł. 96 ct. 
i dochodem z gruntu 3 zł, 3 et, 6) Tusta- 
nowicach, 7) Lynowie 296 zł. 7 et. i użyt- 
kier z gruntu 8 zł. 98 ct., 8) w Urozu, 9, 
Winnikach 10) w Załokciu. 

W szkołach pod I.i II. język wykła- 
dowy volski, w innych pod III. i IV. ruski. 

Kandydaci (kandydatki) ubiegający się 
o jedną z powyższych posad winni wnieść 
należycie udokumentowane podania zaopa- 
trzone w tabelę kwalifikacyjną i wykaz łat 
służby za posrednictwem władz przełożonych 
do e. k. Rady szkolnej okręgowej w Droho- 
byczu najpózniej do 15 marca 1894, póżniej- 
sze podania nie będą uwzględnione. 
| Ubiegający się o posadę starszego na- 
uczyciela przy szkole 6 klasowej mają się 
wykazać patentem do szkół wydziałowych z 
II. grupy ewentualnie świadectwem z ukoń- 
czonego kursu rysunkowego przy szkole prze- 
mysłowej. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

Drohobycz, dnia 2 lutego 1894. 


Kuratele. 


L. 13258 (691 2—3) 
Pawło Wojtaniszyn z Siemakowiee u- 
znany głupkowatym, kuratorem ustanowiony 
Jan Radwański. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Czortków, 25 lipea 1898. 


L. 4961 (687 2—3) 
Katarzyna z Zająców Szerlongowa 2 śl. 
Owsiakowa z Warzye została za marnotraw- 
czynią uznaną i dla niej kurator w osobie 
Franciszka Płazy ustanowiony. 
C. k. Sąd pow. miej. deleg. 
Jasło, dnia 30 czerwca 1898. 


L. 15008 (625 2—3) 
Michał Zając mąż Julianny ze Stalów 
uchwałą sądu obwodewego rzeszowskiego z 
3 listopada 1893 |. 7401 uznany został za 
marnożrawcę. S 
Kuratorem jego Jan Zak ustanowiony. 
Tarnobrzeg, 10 grudnia 1898. 


L. 94 (771 2—8) 
Wasyl Sydor ze Spasowa uznany mar- 
notraweą, kuratorem jego Matwij Sid z 
Perwiatycz. 

C. k. Sąd powiatowy. 


Sokał, 11 stycznia 1894, 


L. 10074 (747 2—3) 
Jan Grzywa gospodarz z Jawiszowice 
marnotrawcą uznanym został, kuratorem u- 
stanowiono Jakóba Korczyka wójta gminy 
Jawiszowice. 
0. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, 5 stycznia 1894. 


Le 4546 (736 2—3) 
Uchwałą c. k. sądu krajowego w Kra- 
kowie z 31 stycznia 1894 l. 5865 przedłużo- 
ną została opieka nad małoletnim Janem 
Zawadzińskim z Bolechowie dnia 7 lutego 
1870 urodzonym, na czas nieograniczony. 
Sąd deleg. miejski. 
Kraków, 1 lutego 1894. 


Wyroki prasowe. 


L. 2801 _ (836) 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości ! 
Ok Sąd krajowy dia spraw karnych 

orzekł na mocy $$. 489 i 498 p. k. i $. 37 

u. pr., że treść artykułów umieszczonych w 

Nr. 2 czasopisma „Pszezółka* drukowanego 

w Ozacy na Węgrzech z dnia 26 stycznia 

1894 pod napisem: 1) „Od redakcyi* 2) 

„Jak to na wsi bywa“ 8) „Z sejmu lwow- 

skiego“ zawiera znamiona występku z $. 302 

u. k. zatem wzbronione jest dalsze rozpo- 

wszechnianie tych artykułów. 
Lwów, dnia 4 lutego1804. 


L. 2244 (835) 

W imieniu Jego Cesarskiej Mości ! 

0. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
orzekł na mocy $. $. 489 i 408 p. k. i $. 
87 u. pr., że treść artykułów umieszczonych 
w Nr. 2 czasopisma; „Wieniec polski“ 
drukowanego w Czacy na Węgrzech z dnia 
20 stycznia 1894 pod napisem: 1) „Witam 
was bracia* 2) Jeszeze jedno objaśnienie, 
8) „O następcy śp. W. X. Michny* i 4 „Dobra 
odpowiedź“ zawiera znamiona występku z 
$. 302 uk. zatem wzbronione jest dalsze 
rozpowszechnianie tych artykułów. 

Lwów, dnia lutego 1894. 


L. 2590 (834) 
W Imeny Jebo Wełyczestwa Cisara ! 

Q. k. Sud krajewyj dla spraw karnych 
u Lwowi riszył na podstawi $$. 489 i 493 
zak. kar. i $. 37 zak. pras. szczo soderżanie 
artykułu umiszczencho w czyśli 3 ezasepysy 
„Batkiwszczyne„ z dnia 28 sieznia 1594 
pid napysom „Pyśmo z Horodeńszczyny* mi- 
styt w sobi znamena prowyny z $. 300 zak. 
kar. i proto usprawedływłena jest zariadżena 
ezerez c. k. Prokuratora derżawnoho konfis- 
kata seji czasopysy. 

W ślidztwje toho riszenia wzboronene 
jest dalsze rozprostreuanie toho artykułu a 
zabranyj nakład maje buty znyszczenyj. 

Lwiw, dnia 6 lutoho 1894. 


DN. 20 „ (582) 
Dag LL Qandeg= al Prekgerigt in 
Prag hat mit dem Grfenntnijje vom 2 Decem- 
ber 1893, B. 34657, bie Weiterverbreitung Der 
in Nemw-Yorf gedrudten und erjdjienenen Drud- 
chrift: „Delnieka Poesie, Pisne delnicke. Dil. 
ll. —Nakladem eeskoslovanske delaieke stra- 
ny v Americe, New-York“ nad ben $$ 588, 
b, e, 65 a, b, 66, 222, 300, 302 und 305 
St. ©. verboten. 

% 


Daz LL XQandeż « al8 Prepgericjt in 
Prag hat mit dem Erfeuntnijje vom 2 Decem- 
ber 1803, B 34657, bie Weiterverbreitung Der 
aualónbijchen Drudjchrijt: „Jak mozno zlepsiti 
nynejsi pomery. — V uvahu podava Frank 
Plech. — Nakladem cesko-delnickeho vzde- 
lavaciho spolku e. I v New - Yorku 1893“ 
nad den $$ 65a, 302 und 305 St. Œ. ver- 
boten. 


Dag T. l Landes- al8 PBreggeriht in 
Brag hat mit dem Grfenntnijje bom 12 Dez 
cember 1893, B. 35715, die Weiterverbreitung 
der Mr. 12 ber Zeitjhrijt: „Volnost“ ddo. 
Glevelanb, 15 November 1893 wegen der Mr- 
tifel: „Windischgrätz uz tedy .. . * — „Ber- 
lin, 9 list.. .* und „Londyn, 12 list. Zlata 
ruze enosti“ nah Den $$ 64 u. Dän Ot. ©. 
verboten p 


Dag LL Sande3 = al3 Prebgeridht in 
Prag hat mit bem Grfenntnijje vom 22 Dee 
cember 1893, 8. 37011, bie Weiterverbreitung 
der Me. 24 der Zeitjchrift: „Na zdar“ bom 15 
December 1893 wegen deg Mrtifels: „Vanoeni 
rozjimani* nad den $$ 303 u. 308 St. ©. 
verboten. 


Dag Lt Krei- als Prepgeriht in Bud- 
weig bat mit bem Grfenntnijje vom 5 Jänner 
1894, 8. 12, bie Weiterverbreitung ber yug- 
jeprift: „Obcane vojaci“ Druck in Paris, Ty- 
pographie de E. PI. N. & C.“ nad den $$ 
58 lit. a, b e, 59 lit. e, 63 unb 64 Gt. ©. 
verboten. 


Das Lt Kreiz- ol8 Preggerihjł in Kö- 
niggróż bat mit dem Erfenntnifje vom 4 Jöns 


gece 


CH 


ner 1894, B. 62, bie SBeiterwerbreitung Der Rr. 
17 ber Zeitjchrijt: „Pravo lidu“ bom 28 De- 
cember 1893 wegen Der Mrtifel: „Praes a jeji 
odmena“ — „To jest jen v Rakousku mo- 
znym* und „Gewehr (puska) v sazce* nah 
Den $$ 300 u. 305 St. ©. verboten. 


Dag LI Kreis- al8 Prepgeriht in Rut- 
tenberg Dot mit dem Erfenntnijje vom 28 De- 
cember 1893, B. 9744, bie Weiterwerbreltung 
der Nr. 11 der Żeitjhrijt: „Nezavisle Listy“ 
vom 20 December 1598 wegen der Wrtifel: 
„Po prijeti vyminecneho stava“ — „Co kon- 
stitneni tyden dal" — „Hlasovani nasi sle- 
chty“ — „Feuilleton“ — „Prutest ceskeho 
naroda“ — „Vzboureni tak zv. Omladiay* 
— „lokvisice prichazi zase k platnosti?“ — 
„Prepociial se“ — „Zaloba tak zv. „Omla- 
diny“ — „Alocin urazeni cisare a clena ci- 
sarakeho domu“ uad „Zlocin urazeni Cisare* 
nach den $$ 65a, 300, 302 und 305 EL ©. 
und Griet I deg Gejegeg vom 17 December 
1862, R. ©. Bl Nr. 8 ex 1863, verboten. 


Dag LL Kreis- alg WBreggeriht in Rut- 
tenberg bat mit bem Crfenntnijje vom 4 Jän- 
ner 1394, 8.52, bie Weiterverbreitung der Wr. 
12 der Beltjhcijt: „Nezavisle Listy“ vom 29 
December 1893 wegen Der Mrtifel: „Nekolik 
slov k zasedani suemu ceskeho“ — „Pred 
procesem „Omladiny“ — „Konfiskace“ — 
„Cbarakteristika dejin Rakouska 19 stol,“ — 
„Ze soudni sine“ — „Jeste jednou „Hlas 
Naroda“ — „Policejni kemisar Olic“ — „Od- 
mena dobrych mravu“ — „Z Prbrami* und 
„Kde bude preiiceni t. zy. „Omladiny?* nach 
den $$ 65 a und 300 St. ©. verboten. 


Das LL Qande3- als Prepgeriht in 
Brünn hat mit dem Erfenntniffe vom 9 Jän» 
ner 1894, B. 286, Die Weiterverbreitung Der 
Nr. 1 der Oetidott - „Brnensky Deak“ vom 
5 ünner 1594 wegen deg Mrtifel3: „Nad vse- 
mi vitez“ und beg auf demjelben befindlichen 
Bilbeś mit der Uberjchrijt: „Lriuwfujici zid. v- 
stvo“ nah $ 302 EL ©. verboten. 


Bi 21 (612) 
gm Namen Seiner Majeltót des Raijerż! 

Dag Ë. £. Sandeśgericht Wien als Prek- 
gericht hat auf Autrag der t. £. Staatõanmwalt- 
jóaft fonnt. dak der Inhalt der romolito- 
grapbijchen Mdrepfarie Des Centratbadeś, I, 
Weihburggafje 20, Wien, Sithogr. und Drug 
von Philipp und Kramer, Wien (nadh ber Con- 
fiacation 2 Auflage), das Vergehen nadh § 5:6 
St ©. begründe, und e$ wird nah 3 493 EL 
P. ©. daz Berbot Der Weiterverbreitung Diejer 
Drudjerijt auśgejprodhen und gemig $ 439 
EL P. O. die von der EÉ Stantsanwaltjdjaft 
verfügte Befdhlagnagnie Pë ot. 

Wien, am 23 Jänner 1894. 


Am Namen Seiner Majeftät be3 Leifers | 

Dag f. £. Landesgericht Wien als Pref- 
gericht Dot auf Anirag der É i Stauisoanwalt= 
(haft erfannt, dag der Jnhali des m Mir. 2 
der periodijchen Drudjhrift; „Parlamentär” 
vom 21 Jänner 1894 enthaltenen ruft mit 
den Auffegriften: 1. „Sclavenhag" in der Stele 
von DI e3 doch” bis zum Scdlufje deS Artie 
felg, 2 „Drang nach Often” dem gangen Ju- 
Halte nadh dag Berbrehen nad) $ dów Öt. ©. 
und das Bergehen nah $ 302 St. ©. begrim- 
de, und e8 wird nach § 433 St. P. D. das 
Berbot der Weiierverbreitung Dreier Drudjcgrift 
ausgefprohen und nah $ 455 St P. O. Me 
von Der f. £. Gtaatsanwaltjchaft verfügte Be- 
(hlagnafjme bejtótigt. 

Wien, am 23 Jänner 1894. 


Dag £ f Minifterium des Jnnern bot 
unterm 22 Gonner 1894, B. 3762/98. 2. 
bie mit bem Grlafje vom 17 Jänner 1892, Ą. 
132 M. J., Boftdebit<Entziehung Der in Dreg- 
den erjcheinenden Beltjchrijt: „Dresdner Zog, 
ridhten* aufgehoben. 


BL. 23 (662, 
Jm Namen Seiner Majeftät des Natjecs ! 

Dag f. E Landezgeriht Wien als Prek- 
geriht Hat auf Antrag der É È Gtaaigauwalte 
jhaft erfannt, bak der Anhalt der in Nr. 16 
ber periobijchen Zeen: „Volne Listy“ 
vom 26 Jänner 1894 enthaltenen Yrtitel : 1. 
mit ber Aufjchrift: „Zenam lidu“ in der Stelle 
von „Jak nazvete“ big „almnzne rovna“; 2. 
unter Der Rubri „Ruzne zyravy* mit ber 
Majjchrijt: „Rakousky* in ber Stelle bon Do. 
zni“ bis „proletariatu“; 8. mit Der Aufjdhrift: 
„Kvitujeme prispevky na list“ ad 2. bag Ber- 
brechen nah $ 222 St ©. und ad 1. und ad 
3. bag Bergehen nah $ 305 St. ©. begriinde, 
und eg mich nah $ 493 EL W. D. baś Ber- 


bot Der SBeiterverbreitung beier Drudjegrijt | € 


ausgejprochen, nah $ 69 St. P. D Die von 


der E € Staatgantaltjchaft werjitgte Bejchlage | Kob 


nahme beftätigt. 
Wien, am 38 Janner 1894. 


| O OD ZO 


Zus É f. Rreisgeriht St. Pölten als 
Preggericht hat auf Antrag der É. f. Staat- 
antwaltjchaft evtannt: 

Der in Der Monatihrift für chrijtliche 
Socialreform , XVI Jabrgn g, 1 Heft, enthal- 
tene Aufjag: „Woblthatigłeit uud fociale Fra- 
ge” Degriinde auf Seite 3, 4 und 5 in ben 
Stellen angefangen von „Was hier gejhehen* 
bis incl. „wenn man fie fennt“ und angejan= 
gen vonu „nun denfe man fidh“ ba inci. „bee 
ftreiten moflen* Dag Merbredhen Der Beledi- 
gung emes Pritgliedes deg faijerlihen Hau- 
jes nah $ 64 Gt ©., e8 werde daher 
bie von Der f. f. ©taatśanwalt|chaft verfügte 
Bejchlagnabme biejer Drudjdrift gemig $$ 487 
und 459 St. P. O. beftätiget und das Werbot 
der Weiteroerbreitung diefer Drudjhrijt nad $ 
4938 St. P. O. biemit ausgejprodjen. 

St. Pölten, am 22 Gonner 1598. 


L 24 (683) 
Sm Jamen Geiner Majejtit des Kaijers ! 
Zus £. t. Qanbesgeriht Wien als Prep- 
gericht hat auf Antrag der f. E Staatsanwalt- 
hajt erfaunt, dap der Jnbalt der in Mr. > 
der periodijchen Drudjcyrijt: „Arbeiter-Beitung” 
vom 26 Jûnner :894 enigaltenen Arttel im 
der Jubrit: „Bon Nah und Bern" mit den 
Mujfchrifren: 1. „Alm Geine tqcellenz" bis 
„Juchiś Tür ungut“, 2. „Deilan der“ big zum 
Sdlujje, 2. „© welhe Luft" big „gar nichtś 
an“, ad i. und 8. bas Wergehen nah Ż 300 
St. ©. und sd 2. Dag Bergehen nach $ 491 
St. ©. begriinbe, und e wird nah $ 498 Gt. 
P. ©. Da3 Verbot der RBeiterverbreltung Diejer 
Duudjchrijt ausgejprwdhen, nah § 469 St. P. 
©. bie von Der É. f. Staatśanwalrichaft verfügte 
Bejhlagnabme bejtótigt und nah $ 37 Br. ©. 
auf die Vernichtung der faifirten Eemplare 
erfannt. 
Wien, am 27 Jänner 1894. 


BL. 27 (172) 
Sm Namen Seiner Wiajejtót des Raijer8! 

Dag f. f. Qandesgeriht Wien alg Prek- 
gericht Hat auf Antrag der £. f Etaatsanmalie 
Watt erfanut, daj der Anhalt der im Nr. 11 
der periodijhen Drudjdhrijt: „Die Butunft”, 
vom 26 Jänner 1894 enthaltenen Mrtifel mit 
den Wufjchriften : i. „Unjere Stellung im gro- 
pen Rageślanpfe" von Mitt fönnen wic” big 
„näher zu prócijiren*, 2. „Hon den Gchubma= 
hern Wiens” vou Der Stelle „63 ift mabr: 
bis „vollziehen müfje”, 3. „Gingejendet* von 
der Stelle „Darum Śulave* biz „zujantmiene 
jtiirzen wird“, 4. „Socialpolitijche Rundjhau" 
von Der Stelle SS ift unverzethlich bis „Vote 
Ber bewicjen Haben“, a I, 2. und 3. dag Ber- 
gegen nad) $ 305 Ot G. und ad 4. dag Ber- 
gehen nah d 200 St. ©. begrňnde, und es 
wird nach § 493 er P. O. das Berbot der 
Weticrverbreitung beier Drudjchrifi ausgefpro- 
den, nah $ 49 St. P. D. Die von der f. £ 
Śtaatgamwaltjchajt verfügte Beihlaynahme be- 
ftatigt und gemóg $ 37 Pr. ©. auf die Ber- 
nihtung der jaifirten Eremplare erfannt. 
Wien, am 30 Gonner 1594. 


Jm Ramen Seiner WMajeftüt de Kaifers ! 
Daz f. EL Sandeggeriht Wien als Prep- 
gericht Dot auf Antrag der f. E Staatzanwalte 
ihaft erfonnt, dag der Dubai? der m Nr. i10 
der periodijhen Drudjdrift: „Olühlichter” vom 
3 Februar 1594 euthaltenen Wrtifel mit Den 
Mujjchrijten: i. „Silhouettea aug Der Gefell- 
fhajt” in den Stellen von „Sie dir bag Mäd- 
den": biz „nicht jo Dungcben fajjen", dann von 
„Madame, mwer war foeben" bis „Briefe unter 
Netti Vom", 3. „Gejelljchaftretter* 3. Strophe, 
3 „Ein fugelfiherer Panzer”, „Hu den legten 
politejchen Tendengzproceffen” (Bild und Tert), 
„Bum Omladina-Procak“, 4. „Ctwag vermifcdte 
Nachrichten", von der Stele „Dem befannten“ 
bis „ausgejprochen*, 5. „Sicilien“ dag Berge- 
Den ad I nah $ 516 St. ©., ad Ż nad $ 
303 St ©., ad 5 nah § :00 St. 6. und 
ad 4 da Berbredjen nah $ 63 St. 6 und 
ad 5 dag Vergehen nah $ 305 St ©. be- 
gründe, und eô mb nah $ 498 Gt. P. ©. 
daż Berbot der Weiterverbreitung biejer Drud- 
jdhrift auśgejprochen, nah $ 469 ei P. ©. 
die von Der É. t. Staatżanwaltjchaft verfügte 
BHeiHlagnahme beftätigt und nah § 37 Pr. ©. 
auf die Bernicgtung Der jaifirten Czemplare 
erfanni. 
Wien, am 36 Jänner 1894. 


Rozmaite obwieszczenia. 
1227; (767 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Podgórzu za- 
wiadamia niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu Wincentego Dosia, Katarzynę Doś, 
Marysnnę Schramm, Władysława Kopińskie- 
go i Maryannę Gąstółową. tudzież leżące 
masy spadkowe Marcina Lendy i Wawrzyń- 
a Flanka, względnie tychże z imienia, naz- 
wiska 3 miejsca pobętu meówiadomych spad- 
iereców, że w celu doręczenia im rezolu- 
eyi z dnia l sierpnia 1893 r. 1. 8840, wy- 
danej w sprawie wydzielenia gruntów zaję- 
tych pod budowę drugiego foru na linii 
Kraków -Lwów w gminie Prokocim z odnoś- 


L. 


jnych wykazów hiputecznych i przeniesienia 


do księgi kolejowej dla linii Kraków - Lwów 
wolnych od ciężarów, ustanowił kuratora ad 
aetum w osobie e. k. notaryusza p. Wacława 
Adamskiego w Podgórzu. 

Podgórze, dnia 31 października 1898. 


L. 69878 (753 3—8) 

= Na mocy upoważnienia wysokiego ek 
Ministerstwa handlu zastanawia się odtąd 
aż do odwołania wykonywanie oddawezej 
służby poczty wozowej tj wydawanie frach 
tów i przesyłek wartościowych w popałud- 
uiowych godzinach urzędowych w medziele 
przy wszystkich e. k. urzędach pocztowych, 
dla innyeh zaś działów służby pozostają do- 
tychczasowe postanowienia, jak i ustanowio- 
ne na niedziele godziny urzędowe nadal 


w mocy. 
Lwów duia 28 stycznia 1894. 
L. 7084 (709 3—3) 


C. k. Sąd obwodowy zawiadamia Sim- 
chego Natana Rappaporta z miejsca pobytu 
niewiadomego spadkobiercę Salamona Bappa- 
porta, że Anna Swiejkowska wniosła pozew 
duia 14 września 1893 do l. 5771 przeciw 
spadkobiercom Salamona Rappaporta o uzna- 
ule wierzytelności w kwocie 577 złr. z pn. 
za uworzoną i prawo zastawu dla tej sumy 
za zgasłe, i Że pozew ten zadekretowano 
uchwałą z duia 19 września 1898 1. 5771 
do rozprawy pisemnej. 

Gdy miejsce pobytu Simehego Natana 
Rappaporta jest niewiadome, ustanowiono 
dla niego kuratora w osobie adwokata kra- 
jowego dr. J. Flakowieza, z którym porozu- 
mieć się ma, lub sądowi wskazać innego za- 
stępcę prawnego, gdyż inaczej skutki ztąd 
wyniknąć mogące sobie przypisze, 

Sanok, dnia 5 grudnia 1898, 


L. 9317 (560 3—3) 

©. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Antoniego Kozłowskiego, że celem doręcze- 
nia mu tutejszo sądowych uchwał tabular- 
nych % dnia 8 sierpnia 18938 l. 5679 i z 
dnia 26 października 1893 l. 9317 zarzą- 
dzającym wydzielenie niektórych parcel z 
dóbr Łętownia, Grobla i Ławisko ustanowio- 
nym został dla niego kuratorem ad actum 
adwokat dr. Malec z substytueyą adwokata 
dr. Pilińskiego w Rzeszowie, 

Rzeszów, 26 października 1898. 


L. 10931 (604 3 3) 

C. k. Sąd powiatowy w Żywcu zawia- 
damia Józefa Białka z życia i miejsca po- 
bytu niewiadomego, iż w sprawie St-fana 
Schnitzera przeciw niemu pto 96 zł. 74 ct. 
ustanowiono din niego kuratora ad actum 
w osobie e. k. notaryusza p. Bronisława są- 
deckiego w Żywcu. 

Wzywa się więc Józefa Białka, aby 
temuż kuratorowi udzielił środki obrony lab 
innego zastępcę dla siebie ustanowił, gdyż 
w przeciwsym razie z zamedbania jego wy- 
nikuąć mogące skutki sam sobie przypisać 
by musiał. 

Zywiec, dnia 31 grudnia 1898, 


L. 628 (590 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy za- 
wiadamia niewiadomego Z miejsca pobytu 
Majera Elische Fiuka, że na żądame Efro- 
ma Ntegbltza na podstawie wekslu ddto 6 
września 1595 wydano przeciwko memu ua- 
kaz zapłaty! ustanowionemu kuratorowi adw. 
dr. Urberaliowi doręczono. 

Wzywa się przeto Majera Klische Fin- 
ka, aby miejsce pobytu sądowi doniósł, peł- 
nomocnika ustauowił lub kuratorowi infor- 
macyę udzielił, inaczej złe skutki sobie przy- 
pisać będzie winien. 

Rzeszów, 21 stycznia 1894. 


L. 7265 (491 3—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Sieniawie uwia- 
damia z m ejsca pobytu niewiadomego Aro- 
na Kutza, że w velu doręczenia mu uchwały 
z 28 czerwca 1592 do l. 4738. zezwalającej 
na wpis prawa zastawu dla sumy 407 złr. 
35'/, ct. a. w. z pn. w stanie biernym po- 
siadłości objętej 1. wh. 708, gminy Cieplice 
Arona Kaiza własnej na rzecz Wysokiego 
Skarbu, kuratora w osobie e. k. notaryusza 
p. Zielonkę ustanowiono i temuż uchwałę tę 
doręczono. 

Sieniawa, 30 września 1893. 


L. 59211 (556 3—38) 

U. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie wiadomem czyni, że w sprawię egze- 
kucyjuej Antoniego riwonki, przeciw nielet- 
miej Oldze Wysoczańskiej i Katarzynie Wy- 
soczańskiej pto 250 ar z pn. dla niewiado- 
mej z miejsca pobytu Julii Wysoczańskiej 
celem doręczenia tejże uchwały z dnia 28 
października 1893 |. 44639 w imieniu wła- 
snem tudzież jako matce i opiekunce mało- 
letniej Olgi Wysoczańskiej kuratorem adw. 
dr. Łozińskiego a tegoż zastępcą adw. dr. 
Soronia ustanowiono. 

O czem Julię Wysoczańską niniejszym 
edyktem zawiadamiamy. 

We Lwowie, dnia 9 stycznia 1894, 


` 
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L. 10918 (573 8—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Tyczynie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Walentego Drewniaka z Futomy, że prze- 
ciwko niemu pozew o zapłacenie kwoty 150 zł. 
przez Jakóba Galizera wniesionym został, i 
że kuratorem dla Walentego Drewniaka c. 
k. notaryusz Machowski w Tyczynie zamia- 
nowanym został, 

Będzie przeto rzeczą pozwanego kura- 
torowi należytej informacyi dostarczyć lub 
też innego pełnomocnika sądowi tut. wska- 
zać, w przeciwnym bowiem razie sam sobie 
pozwany skutki zaniedbania przypisze. 

Tyezyn, dnia 31 grudnia 1898. 


L. 11388 (589 3—3) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie zarządzając postępowanie amorty- 
zacyjne co do wekslu de dato Rzeszów dnia 
12 listopada 1898 za sześć miesięcy w Wie- 
dniu u Adolfa Sterna, płatnego przez Cha- 
ima Salomona dw. imion Nadia akceptowa- 
nego na sumę 235 złr. 48 et. w. a. wzywa 
każdego posiadacza zaginionego wekslu po- 
wyższego, ażeby takowy w przeciągu dni 45 
sądowi przedłożył, gdyż w razie przeciwnym 
takowy na ponowne żądanie Chaima Salo- 
mona dw. imion Nadla po upływie terminu 
za umorzony uznanym zostanie. 

Rzeszów, 31 grudnia 1893. 


L. 9987 (687 3 - 8) 

Ok Sąd powiatowy w Radomyślu za- 
wiadamia niewiadomego z miejsea pobytu 
Józefa Sadowskiego, że dla niego celem do- 
ręczenia mu rezolucji licytacyjnej z dnia 15 
czerwca 1898 L 4673 i dalszych w sprawie 
egzekucyjnej e. k. uprz. gal. Zakładu kredy- 
towego włościańskiego w likwidacyi we Liwo- 
wie przeciw Teodorowi Wacławskiemu i Jó- 
zefowi Sadewskiemu pto 250 zł. a. w. usta- 
nowiono kuratora ad actum w osobie adw. 
dr. Orlińskiego w Radomyślu, Józef Sadow- 
ski ma przeto temuż kuratorowi swych obron 
udzielić, albo też innego sobie pełnomocnika 
ustanowić. 

Radomyśl, dnia 29 grudnia 1893. 


L. 12535 (624 3—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Skałacie za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia- 
domą Karolinę Paliszewską dawniej w Ho- 
rodnicy zamieszkałą, że ustanowił jej adwo- 
kata dr. Ehrlicha ze Skałata kuratorem a to 
w celu doręczenia jej tusąd. uchwały bipo- 
tecznej z dnia 15 lutego 1898 1. 12215 doz- 
walającej wpisu prawa własności do 2/3 częś- 
ci ciała hipotecznego ł. wh. 360 Horodnica 
na rzecz Łukasza Suchockiego i że temuż 
kuratorowi doręczono rzeczoną uchwałę. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Skałat, dnia 16 listopada 1898. 


L. 19086 (694 3--3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu usta- 
nawia niewiadomych z miejsca pobytu Leo- 
polda Friebel vel Friepel, Wilhelminę Ma- 
jer i Henryka Walentego Majera, w sporze 
przez Frydryka, Karola i Ernesta Nikola- 
niów, Joannę Keller, Michalinę Wojakowską 
i Eleonorę Majer o własność posiadłości 
whl. 872 ks. gr. dła Kałusza objętej prze- 
ciw nim wytoczonym kuratora w osobie adw. 
dr. Bernarda Wittlina z Kałusza i doręcza 
temuż dekretacyą pozwu z 4 września 1892 
L 15624 i uchwałę z 31 grudnia 1898 1. 
19036 z terminem na 21 lutego 1894 o go- 
dzinie 9 rano. 

O tem zawiadamia się powyższych ku- 
randów z wezwaniem, by powyższemu kura- 
torowi wcześnie środki obrony podali lub 
innego zastępcę sądowi wymienili, inaczej 
skutki zaniedbania sami sobie przypiszą. 

Kałusz, 31 grudnia 1898. 


L. 25920 (585 3—38) 
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 
Tarnowie zawiadamia niewiadomych z miej- 
sea pobytu Janinę Czarnecką i M. Boską, 
jakoteż i innych zarówno z życia i miejsca 
pobytu niewiadomych ustawowych spadko- 
bierców zmarłej w Tarnowie w dniu 7 maja 
1898 z pozostawieniem kodycylarnego osta- 
tniej woli rozporządzenia Maryi Wielogłow- 
skiej, iż kuratorem dla nich ustanowiony 
został adwokat dr. Gustaw Holzer z Tarno- 
wa z substytueyą adwokata dr. Juliusza Cho- 
dackiego, i wzywa się tychże spadkobierców, 
aby w przeciągu jednego roku od daty ni- 
niejszego edyktu do spadku tego się zgłosili, 
gdyż w razie przeciwnym takowy z ustano- 
wionym kuratorem i z tymi, którzy się do 
takowego zgłoszą 1 prawa swoje wykażą 
pertraktowany i tymże przyznany będzie. 
Tarnów, dnia 31 grudnia 1898. 


L. 60871 (495 3—3) 

Ok Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że do tegoż sądu dnia 11 grudnia 1898 do 
L 60871 wniosła Filipina z hr. Buttlerów 
Tchórznieka, przeciw Aleksandrowi Zagór- 
skiemu nieznanemu z życia i miejsca pobytu 
względnie jego nieznanym z życia i miejsca 
pobytu spadkobiercam pozew o uznanie pre- 
tensyi z wyroku polubownego z 24 listopada 
1847, w kwobie 8000 zł. m. k. [tudzież uzy- 
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skanego dla niej prawa zastawu na rentach 
kapitału indemnizacyjnego z dóbr Nawarya 
i Meliczkowice za zgasłe, na który to pozew 
wyznaczono termin 90 dniowy do wniesienia 
pisemnej obrony. 

Gdy miejsce pobytu pozwanego nie jest 
wiadome, został dla niego adw. dr. Skowroń - 
ski kuratorem, a tegoż zastępcą adwokat dr. 
Swięcicki mianowany. 

Wzywa się zatem pozwanego, aby do 
swojej obrony służące środki ustanowionemu 
kuratorowi dostarczył, lub też innego zastęp- 
ee sobie obrał i tegoż sądowi wymienił, 
gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć mo- 
gące następstwa szkodliwe sam sobie przy- 
pisze. 

Lwów, dnia 16 grudnia 1898. 


L. 6708 (570 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Pinkasa Altera dw. im. Bergera, że w spra- 
wie egzekucyjnej e. k. Prokuratoryi Skarbu 
we Lwowie imieniem Wysokiego Skarbu 
przeciw niemu o 54 zł. 34 ct. z pn. kurato- 
rem dla niego zamianował Karola Rampelta 
e. k. notaryusza w Sokołowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Sokołów, dnia 25 września 1898. 


L. 10738 (605 2—3) 

Zawiadamia się Józefa Białka z miej- 
sca pobytu i życia niewiadomego odnośnie 
do tut. sąd. edyktu z dnia 18 sierpnia 1898 
1. 3712, że w sprawach Alojzego Hrade- 
tschnego przeciw niemu pto 94 złr. 68 et. 
i 97 zł. 60 ct. w miejsee p. adwokata dr. 
Udzieli, p. Bronisław Sądecki e k. nota- 
ryusz w Zewen kuratorem dla niego ustano- 
wiony został. 

E C. k. Sąd powiatowy. 

Zywiec, dnia 31 grudnia 1898. 


L. 6211 (486 2—8) 
C. k. Sąd powiatowy w Makowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Wojciecha Pęczka, iż celem doręczenia mu 
tut. rezolucyi z dnia 14 sierpnia 1898 1. 
4044, w sprawie zaintabulowania Tomasza 
Pęczka za właściciela realności pod N. k. 
284, w Makowie położonej l. wh. 84%, 281 
329, 368 i 379 objętej, ustanowił dlań ku- 
ratora Wincentego Kosmana w Makowie. 
Maków, 6 grudnia 1898. 


L. 182 (827 1—3) 

C. 5. Sąd powiatowy w Pilznie zawia- 
damia niewiadomych z miejsca pobytu Je- 
drzeja i Józefa Kumiegów, iż przeciw nim i 
innym wnieśli Benedykt Mazurkiewicz, Anie- 
la Szczeklik, Anna Mazurkiewicz, Antonina 
Mazurkiewicz i Michał Bączek skargę de 
pras. 9 stycznia 1894 1. 182 o 588 złr. 28 
et. i 379 zł. 92 et w. a., na skutek której 
termin do rozprawy ustnej w tymże sądzie 
na dzień 8 marca 1894 wyznaczonym został. 

Wzywa się tedy niewiadomych z miej- 
sea pobytu Jędrzeja i Józefa Kumiegów, aby 
swemu kuratorowi w osobie Tytusa Bujnow 
skiego e. k. notaryusza z Pilzna wszelkich 
środków dowodowch do obrony dostarczyli, 
lub innego pełnomoenika sądowi wskazali 
w przeciwnym razie złe skutki zaniechania 
tego sami sobie przypisać muszą. 

Ok Sad powiatowy. 
Pilzno, dnia 19 stycznia 1894. 


L. 311 (829 1—3) 

Ok Sąd powiatowy w Starym Sączu 
zawiadamia niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu Filipa Kreutza, że przeciw niemu 
wniosła ewangelicka gmina w Stadłach po- 
zew de praes. 11 stycznia 1894 o zapłatę 
34 zł 88 et, który do rozprawy drobiazgo- 
wej z terminem na dzień 26 lutego 1894 
zadekretowano i ustanowionemu dlań kura- 
torowi adwokatowi p. dr. Schayerowi dorę- 
zono. 

Rzeczą jest pozwanego na terminie się 
stawić lub karatorowi odpowiedniej informa- 
cyi udzielić. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Stary Sącz, dnia 14 stycznia 1894. 


L. 16328 (652 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Brodach w 
sprawie egzekucyjnej funduszu indemnizacyj- 
nego przeciw Pessi Chodrower 2 zł., Karmin 
i innym o 5 zł. 25 et. ete. niewiadomych 
z miejsca pobytu Chaima Nathana Chodro- 
wera i Menische Racheli Ohodrower odnos- 
nie do edyktu dnia 24 marca 1885 |. 4758 
w dzienniku urzędowym Gazety lwowskiej 
Nr. 196—198 i 200 z roku 1885 zawiada- 
mia, iż dla nich w miejsce zmarłego kura- 
tora dr. Ornsteina, (dr. Orskiego) kuratorem 
dr. Gross adwokat w Brodach ustanowiony 
został. 

Brody, 17 października 1898. 


L. 1566 (518 1—8) 

Ok Sąd powiatowy, miejsko delego- 
wany dla spraw cywilnych, zarządzając na 
prośbę Jeanetty Pamm postępowanie w celu 
umorzenia wydanego przez Fuite e. k. uprz. 
akcyjnego galicyjskiego Banku hipotecznego 
w Krakowie l. 872/91 stwierdzającego, iż 


Jeanetta Pamm oddała tamże w dniu 10 
maja 1892 w zastaw dziesięć sztuk losów 
węgierskiego czerwonego Krzyża a miano- 
wicie: 1) serya 313 nr. 85, %) serya 365 
nr. 32, 38) serya 368 nr. 50, 4) serya 370 
nr. 87, 5) serya 792 nr. 37, 6) serya 792 
nr. 38, 7) serya 1052 nr. 35, 8) serya 1052 
nr. 86, 9) serya 1059 nr. 46, 10) serya 1059 
nr. 47, i na takowe otrzymała 50 zł. w. a. 
wzywa każdego posiadacza tegoż kwitu, aże- 
by go w przeciągu jednego roku, sześciu ty- 
godni i trzech dni licząc od dnia 15 lutego 
1894 okazał, tem pewniej, ileże inaczej kwit 
ten na ponowne żądanie Jeanetty Damm za 
pozbawiony wszelkiej mocy prawnej uznanym 
zostanie. 
Kraków, dnia 15 stycznia 1894. 


L. 6102 (600 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy z powodu naby- 


Truchan książeczki na 3 zł. 87 ct., Julii 
Kuczek vel Kurzyckiej Skryptu na 23 zł. 
50 et., Józefa Leona i Karoliny Wilezyńskich 
Skryptu na 38 zł. 85 ct. a. w., Augusta 
Tabisia Skryptu na 96 zł. 60 ct., Józefa i 
Piotra Wilczyńskich Skryptu na 53 zł., Sa- 
lomei Muszko Skryptu na 132 zł. 30 et, 
Magdaleny Wiśniewskiej Skryptu na 85 zł., 
mimo upływu lat 30 od ich deponowania 
nikt się nie zgłosił, w obec czego co do 
tych mas wdrożonem zostało postępowanie 
kadukowe i interesowanym zakreśla się ter- 
min jednego roku, sześciu tygodni i trzech 
dni od daty ogłoszenia niniejszego edyktu, 
aby w tym czasie zgłosili swe prawa do wy- 
mienionych depozytów, bowiem po upływie 
zakreślonego terminu wymieniona gotówka i 
książeczki kas oszezędności oddane zostaną 
na rzecz Skarbu Państwa, zaś skrypta dłuż- 
ne złożone do registratury. 


cia przez pierwszą węgierską galicyjską Ciężkowice, 12 stycznia 1894. 
kolej żelazną od Iwana Horaka z par- 
celi gruntowej 1l. 20 w Terle przestrzeni | L. 228 (630 1—3) 


C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w 
sprawie wekslowej Towarzystwa kredytowego 
i oszczędności w @woźdzcu przeciw Gusta- 
wowi Kurzer i tow. pto 300 zł. w. a. usta- 
nowił dla niewiadomego z miejsca pobytu 
pozwanego (ustawa Kurzera kuratorem p. 
adwokata Herdliczkę ze substytucyą adw. dr. 
Staubera i doręczył mu nakaz zapłaty z dnia 
13 stycznia 1894 |. 228. 

O czem się Gustawa Kurzera z tem 
zawiadamia, ażeby ustanowionemu zastępcy 
swe zarzuty udzielił, lub innego zastępcę 
sądowi zapodał, gdyż inaczej złe następstwa 
sobie przypisać będzie musiał. 

Kołomyja, 13 stycznia 1894. 


L. 83 


84 sążni kw. i od Onufrego Sało i Józefa 
Ziemlańskiego z parceli gr. L 55/1 w Terle 
przestrzeni 59 sążni kw. i w celu wpisu do 
karty stanu majątkowego części pierwszej I. 
węgierskiej galicyjskiej kolei żelaznej do ko- 
lejowej parceli gruntowej 1. 8281 gmina 
Terło, wzywa się wszystkich , którzy przez 
przeniesienie tych gruntów do wykazu pier- 
wszej węg. galie. kolei jako pokrzywdzeni 
się uważają, ażeby do 12 marca 1894 swe 
roszczenia zgłosili. 

Prawa rzeczowe dnia przybicią edyktu 
w ek. sądzie powiatowym w Staremmieście 
lub po tymże dniu do powyższych nierucho- 
mości nabyte przeciw [wanowi Horakowi, 
Onufremu Sale i Józefowi Ziemlańskiemu 
nie będą uwzględnione przy wpisywaniu tych 
gruntów do księgi gruntowej kolejowej. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Staremiasto, 12 grudnia 1893. 


L. 42488 (668 1—3) 

C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia- 
damia niewiadowych z życia i miejsca po- 
bytu Nowińskich, że przeciw nim wniosła 
Julia Krones pozew de praes. 7 grudnia 
1898 1. 42488 o uznanie wierzytelności 535 
zł. p. za zgasłą i wykreślenie prawa zasta- 
wu dla takowej ze stanu biernego realności 
pod lk. 228 Dz. I. 1l. wh. 215 w Krakowie, 
który to pozew zadekretowany do postępo- 


(628) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Brzeżanach uwiadamia, że w skutek uchwa- 
ły z dnia 23 grudnia 1893 1. 7768 wpisano 
dnia 2 stycznia 1894 w rejestrze handlowym 
dla przedsiębiorstwa „Handels und Gewerbe- 
verein“ w Podhajcach, towarzystwo handlowe 
i przemysłowe w Podhajcach, że na walnem 
zgromadzeniu 2 grudnia 1898, wybrano Jó- 
zefa Schachter kierującym dyrektorem, Ozya- 
sza Szapirę tegoż zastępcą, Majera Segal 
dyrektorem kasy, Israela Steinfink tegoż za- 
stępcą, Jachila Majer Marguliesa kontrolują- 
cym dyrektorem a Józefa Bergmana tegoż 
zastępcą. 


wania sumarycznego doręczonym został usta- Brzeżany, 12 stycznia 1894. 
nowionemu dla tychże kuratorowi adw. dr. 
Janowi Jakubowskiemu z substytucyą adw. | L. 868 (689 1—3) 


C. k. sąd obwodowy stanisławowski 
powiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Jakóba Ikant, że na prośbę Banku krajowe- 
go we Lwowie uchwałą tegoż e. k. sądu z 
18 października 1893 1. 15419 przeciw nie- 
mu nakaz zapłaty o 500 zł. wydanym zo- 
stał i że tę uchwałę doręczono ustanowione- 
mu dla niego kuratorowi ad aetum dr. Ge- 
lehrterowi przyczem wzywamy go, by rzeczo- 
nemu kuratorowi wcześnie do jego obrony 
praw potrzebną informacyę udzielił lub in- 
nego zastępcę sądowi przedstawił. 

Stanisławów, 17 stycznia 1894. 


dr. Emila Scehwarza w Krakowie, i poleca 
tymże, aby temuż kuratorowi potrzebnych 
środków obrony dostarczyli, lub innego peł- 
nomoenika sobie obrali i sądowi o tem do- 
niesli, w przeciwnym bowiem razie skutki 
z tego zaniedbania wyniknąć mogące sami 
sobie przypiszą. 
Kraków, 15 grudnia 1893. 


L. 970 (670 1—3) 

©. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w 
sprawie wekslowej Zakładu kredytowego dla 
handlu i przemysłu w Kossowie przeciw 
Wolfowi Jonnenfeld i tow. pto 800zł. w. a. 
ustanowił kuratorem dla pozwanego z miej- 
sea pobytu niewiadomego Izraela Chanesa, 
adw. dr. p. Staubera z substytucyą adw. p. 
Kaweckiego i doręczył mu nakaz zapłaty z 
dnia 20 stycznia 1894 1. 970. 

O czem się Izraela Chanesa zawiada- 
mia z wezwaniem, ażeby ustanowionemu ku- 
ratorowi swe zarzuty zapodał, lub innego 
zastępcę sądowi wskazał, ileże w razie prze- 
ciwnym złe następstwa sobie przypisze. 

Kołomyja, dnia 20 stycznia 1894. 


L. 666 (649) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
podaje do wiadomości o zarządzonym wpisie 
w rejestrze stowarzyszeń zarobkowych i go- 
spodarskich, że według statutu z daty Ra- 
domyśl dnia 10 stycznia 1894 zawiązanem 
zostało stowarzyszenie pod firmą „towarzy- 
stwo zaliezkowe dla handlu i przemysłu w 
Radomyślu zarejestrowane stowarzyszenie z 
odpowiedzialnością ograniczoną*, w Radomyślu 
siedzibę mające, w celu dostarczania człon- 
kom potrzebnych do handlu lub przemysłu 
kapitałów obrotowych za pomocą wspólnego 
kredytu. 

Ozas trwania spółki nie jest ograni- 
CZONY. 

Członkami Dyrekcyi obrano Jakóba 
Delen, Majlecha Qróna i Fajwła Jakóba w 
Radomyślu zamieszkałych. 

Spółka ogłoszenia podawać ma do wia- 
domości plakatami lub zamieszczeniem w 
dziennikach krajowych. 

Spólnicy odpowiadają za zobowiązania 
spółki udziałami swoimi, tudzież dalszą kwo- 
tą równającą się potrójnej wysokości udziału. 

Tarnów, dnia 25 stycznia 1894. 


L. 13660 (599 1—8) 

Der dem Wohn und Aufenthaltsorte 
nach unbekante Meilech Maimann wird 
hiermit verständigt, dass für ihn in der 
Exekutionsangelegenheit des E, Werner wi- 
der ihn pto 45 fl. 81 kr. 6. W. Advokat 
Dr. Ehrlich in Skałat zum Curator ad actum 
bestellt wurde. 

Es liegt dem Meilech Maimann ob, 
entweder den bestellten Curator mit der zur 
Verteidigung der Rechte der Meilech Mai. 
mann nótigen Information zu versehen oder 
aber einen anderen in Skałat wohnhaften 
Vertreter sich zu wśhlen. 

K. k. Bezirksgericht. 

Skałat, den 8 Dezember 1898. 


L. 7209 (697 1—3) 

0. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowej 
zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Rafaela i Mojżesza Rosenbergów, że dnia 7 
stycznia 1881 zmarła w Porębach kupiń- 
skich Hinda Rosenberg bez pozostawienia 
rozporządzenia ostatniej woli i wzywa Ra- 
faela i Mojżesza Rosenbergów, ażeby w prze- 
ciągu roku jednego lieząc od dnia dzisiej- 
szego zgłosili się w tut. sądzie i wnieśli 
oświadczenie przyjęcia spadku, w przeciw- 
nym bowiem razie spadek byłby przeprowa- 
dzonym z dziedzicami zgłaszającymi się i z 
ustanowionym dla nieh kuratorem adw. dr. 
Brykiem z Kolbuszowej, 

Kolbuszowa, 16 stycznia 1894. 


L. 155 (565 1—3) 

C. k. Bad powiatowy w Ciężkowieach 
zawiadamia, że o wydanie złożonych w ma- 
sie depozytowej: Katarzyny Borzeckiej go- 
tówki 41 et., książeczki kasy oszczędności 
na 7 zł., Elżbiety Dziulińskiej gotówki 2911. 
ct., Józefa Guta gotówki 40 ct., i książeczki 
na 8 zł, Franciszka Górki książeczki na 
4 z. 68 ct, nieznajomych właścicieli ksią- 
żeezki na 4 zł. 15., i kosztowności wartości 
2 zł. 78 et., Ignacego Zarzyckiego gotówki 
41 ct, Herscha Metha względnie Maryem 
Moth książeczki na 18 zł, 1 et, Zwojły 
Meth książeczki na 18 zł. 2 et, Dwojry 
Meth książeczki na 13 zł, 2 ct., Salomei 
Truchan książeczki na 4 zł. 22/, et, Woj- 
ciecha Muchy gotówki 78 et., Salomei 


a 


„as 


L. 11633 (618 1--3) 
C. k. Sąd obrodowy jako handlowy w 
Rzeszowie niniejszm zawiadamia nieobecne- 
go i z miejsca poktu nieznanego Jana Pa- 
lucha z Wulki trebskiej, że na żądanie 
Feigi Karper wytano przeciw niemu dnia 
30 listopada 1893 1. 10884 nakaz zapłaty 
sumy wekslowej 89 zł. 25 et., który to na- 
kaz równocześnie wręczonym zostaje kurato- 
rowi adw. dr. Leckerowi w Rzeszowie. 
Wzywa się zatem Jana Palucha, aby 
kuratorowi środków dowodowych dostarczył, 
lub innego obrońeg sobie ustanowił, inaczej 
skutki zaniedbania sobie przypisze. 
Rzeszów, 4 stycznia 1894. 


L. 46291 (658 1—3) 
(Ges, król. Sąd krajowy we Lwowie ni- 
niejszym edyktem wiadomo czyni, że Zofia 
z Hawlingów Krulik przeciw niewiadomemu 
z życia i miejsca pobytu Samuelowi Gallowi 
wzgłędnie tegoż z życia i miejsca pobytu 
niewiadomym spadkobiercom i ich prawona- 
bywcom pod dniem 19 września 1898 1. 
46291 wniosła pozew o uznanie za zgasłe 
prawa najmu kamieniołomu i prawa zastawu 
dia czynszu dzierżawnego 200 zł. prawa dal- 
Sz:ej dzierżawy i t. d. na realności we Lwo- 
wwie objętej wyk. hip. 1286 IL dla Samuela 
‘ñalla wp. 2 i 7 zaintabulowanego i wykres- 
lenie tych praw, w skutek czego e. k. sąd 
krajowy, wyznaczając termin 90 dniowy do 
wniesienia obrony do zastępowania pozwa- 
nych tutejszego adw. dr. Edwarda Feilesa z 
substytucyą adw. dr. Maurycego Ambesa 
kuratorem mianował, z którym niniejsza 
sprawa wedle ustawy sądowej dla Galicyi 
przepisanej, przeprowadzoną będzie, 
Niniejszym więc edyktem wzywa się 
pozwanych, aby potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu zastępcy udzielili, lub innego 
zastępcę wybrali i sądowi oznajmili słowem 
stosownych do obrony środków vżyli, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sami sobie 
przypisać będą musieli. 
Lwów, 7 października 1898. 


L. 9561 (631 1--3) 

C. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 
wzywa wszystkich, w których ręku znajdować 
się może książeczka wkladkowa Towarzystwa 
zaliczkowego w Nowym Targu Nr. 282 ozna- 
czona na imię ks. Józefa Dury oplewająca, 
na którą złożona jest w dniu 16 stycznia 
1882 do artykułu kasowego 279 kwota 170 zł.. 
w dniu 27 lutego 188% do artykułu kaso- 
wego 1100 kwota 70 zł, w dniu 22 maja 
1882, do artykulu kasowego 2569 kwota 
290 zł., a któreto kwoty wraz z procentami 
w stosunku 6% wzgłęd ie 59, od 1 stycz- 
nia 1898 obliczonymi wynoszą sumę 955 zł 
18 kr. a. w. aby książeczkę tę w ciągu jed- 
nego roku okazali, gdyż w przeciwnym razie 
po bezskutecznym upływie tego terminn na 
powtórne żądanie domagającego się umorze- 
nia, dokument ten za nieważny uznany bę- 
dzie i Towarzystwo zaliczkowe w Nowym 
Targu i wystawca tej książeczki za zobowią- 
zanie w tejże zawarte odpowiedzialnym nie 
będzie. 

Nowy Sącz, 16 grudnia 1893. 


L. 55650 (645 1—3) 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że do tegoż sądu duia 12 listopada 1898 1. 
55550, wniosła Ernestyna Offe zam. Wein- 
garten za przystąpieniem Abrahama Offe 
przeciw spadkobiercom Izaka Arona Ettin- 
gera a to Esterze Ettinger zam. Rappaport, 
Naftalemu Herschowi Ettinger, Jakóbowi 
Kalmanowi Ettinger, Machli Chanie Ettin- 
ger zam. Mayersohn, Salomonowi Ettinger i 
Neutsch Süssli Ettinger zam. Siissmann 
pozew o 3000 złr. z pn., na który to pozew 
wyznaczono termin dziewięćdziesięciodniowy 
do wniesienia pisemnej ebrony. | 

(idy pozwani Salomon Ettinger i Neut- 
sche Büssla Ettinger zam. Süssman miesz- 
kają w Rosyi w Ostrogu gub. Wołyńskiej, 
został dla nich adwokat dr. Ambes kurato- 
rem a tegoż zastępcą adwokat dr. Rares 
mianowany. i 

Wzywa się zatem Salomona Ettingera 
i Neutsehę Süssle Ettinger zam. Süssmann, 
aby do swojej obrony służące środki ustano- 
wionemu kuratorowi dostarezyli. lub też in- 
nego zastępcę sobie obrali i tegoż sądowi 
wymienili, gdyż inaczej ze zaniedbania wyj 
niknąć mogące następstwa szkodliwe sami 
sobie przypiszą. 

Lwów. dnia 9 stycznia 1894. 


L. 5744 (683 1—3) 

C k. Sąd powiatowy w Dukli zawia- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Ka- 
jetana Falla, że przeciw niemu i jego żonie 
Maryi 20 Fall Danko Zubal pod dniem 10 
czerwca 1892 1. 3431 wytoczył pozew o od- 
danie w posiadanie pg. lk. 4548 w skład 
eaiała hip. l. 282 ks. grun. gm. Uhyrowa 
wchodzącej oraz, że w powyższym sporze u 
stanowiony został dla niego kurator w oso- 
bie adwokata dr. Ignacego Agatsteina z 
Dukli. 

Wzywa się zatem Kajetana Falla, ażeby 
temu ustanowionemu kuratorowi wcześnie n- 
dzielił wszelkich informacyj i dowodów, lub 
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eż innego pełnomocnika sądowi przedstawił, 
gdyż skutki złe z zaniedbania tego wynik- 
nąć mogące sam sobie przypisać będzie mu- 
siał, 


Dukla, dnia 6 grudnia 1898. 


L. 640 (651 1—3) 
C. k. Sąd obwadowy jako handlowy 
zawiadamia Jana Łacheckiego, że wskutek 
podania Wielkiego Cechu w Czudczu wyda- 
ny został przeciwko niemu nakaz zapłaty 
sumy weksłowej 140 złr. w.a. 2 przyn., dla 
niego ustanowiono adwokata dr. Alsa kura- 
torem, któremu nakaz zapłaty doręczono. 

Wzywa się przeto zapozwanego o oznaj- 
mienie miejsca pobytu, udziel nie kuratorowi 
informacyi, lub ustanowienie pełnomocnika. 

Rzeszów, 21 stycznia 1894. 
L. 19657 (671) 
Protokołowanie firmy. 

0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu ja- 
ko sąd handlowy ogłasza, iż zapisano w re- 
jestr handlowy dla firm pojedynczych firmę: 
„Isaac Gottesfeld przedsiębiorstwo propinacyi 
w Probużnie*. 

Tarno; ol, dnia 80 grudnia 1893. 


1. 10825 (708 1—3) 

0. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie- 
wiadomych z życia i miejsea pobytu Josla 
Herowitza, Chanę Kurzweil i Siissla Dawida 
dw. im. Horowitza, że pod dniem 6 gradnia 
1893 |. 10825 wytoczyła im Minka lo Pfla- 
ster 20 Berg pozew o uznanie własności 
4/16 części realności pod Nr. 246 b, w No- 
wym Sączu położonej whl. 348 objętej, lub 
zapłacenie kwoty 500 zł, który do posten 
wania sumarycznego z terminem na dzień 
15 marca 1894 dekretowano i dla nich ku 
ratorem adw. dr. Schornsteina ze substytu- 
cyą adwokata dr. Dawida ustanowiono. 

Wzywa sie zatem wyż wymienionych, 
aby ustanewionemu dla nich kuratorowi środ- 
ków do obrony swych praw destarczyli, lub 
zastępcę swego sądowi wskazali, gdyż ina- 
czej wynikłe + zaniedbania skutki sami sobie 
przypiszą. 

Nowy Sącz, 9 grudnia 1898. 


r. 1242 (788 1—3) 

Das k. k. Bezirksgericht in Sokal 
setzt die Firma Ju'ins Cohn & Comp. :n 
Berlin in Kenntniss, dass gegen dieselbe, 
die Firme „Dampfmühle“ Bronisława H. 
Rauch in Sokal beim hiesigen Gerichte eine 
Klaga zam Bagatellverfahren wegen Zahlung 
von:500 fl. ausgetragen hat, dass über diese 
Klage die Tagfahrt auf den 28 Marz 1694 
um D Uhr Vormittags im Sall Nr. ! hierge- 
richts angesetzt wurde, und beide Partheien 
zu dieser Tagfahrt zu erscheinen unter Ge 
setzesstrenge vorgeladea wurden. dis ge- 
klagte Firma Jolius Cohn % Comp. für 
welche als Cnrator der in Sokal ansässige 
Advokat Hr. dr. Samuel Fränkel bestellt 
wurde wird aufgefordet diesen Hr. Curator 
sämtliche Beweismittel zu ihrer Vertheidi- 
gung sofort anzugeben, oder sich einen an- 
dern Vertreter zu wählen, und bievon das 
hiesige Gericht vor dem obigen Termine in 
Kenntniss zu setzon, als sonst, die der Ver- 
zõgerung sich ergebenden nachtheiligen Hal, 
gen die geklagte Firma wird sich selbst zu- 
schreiben miissen. 

Sokal, 27 Janner 1894, 


L. 316 (181 1--8) 

C. k. Sad powiatowy w Baligrodzie 
nieznanego z miejsca pobytu Matwija Kaw- 
czaka ze Stężniey zawiadamia, Ze wskutek 
pozwu Mikołaja Babaka de praes 18 stycz- 
nia 1894 1. 3816 przeciw niemu o zapłacenie 
100zł. w. a z pn. termin na dzień 14 mar- 
ca 1894 wyznaczono, a dla niego kuratora 
w osobie Michała Ostasza ustanowiono. 

Wzywa się przeta pozwanego, hy usta 
nowionemu kuratorowi potrzebnej infermacyi 
udzielił lub sądowi innego zastępcę wska- 
zał, głyż inaczej skutki złego wynikłe sam 
sobie przypiasć będzie musiał. 

Baligród, 14 stycznia 1894. 

=~ 


, HAS (199) 

©. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wpisanie do rejestru han 
dlowego dla firm pojedynczych, przy zapro: 
tnkołowanej tamże firmie „Krajowy skład 
publiczny dla zboża i spirytusu w Krakowie 
połączony ze składem wo!nym* (Offentliches 
l andes- Lagerhaus- und Freilager fir Ge- 
treide und Spiritus in Krakau), że reskryp- 
tem Wydziału krajowego Królestwa Galicyi 
i Lodomeryi wraz z Wielkiem Ks. Krakow- 
skiem, jako zastępcy Galicyjskiego Funduszu 
krajowego, własciciela tegoż przedsiębiorstwa 
z dnia 19 grudnia 1893 1 67562. 

1) p Antoni Długołęcki dotychczaso 
wy buchhalter rzeczonego przedsiębiorstwa 
z dniem 31 grudnia 1893 odwołanym został, 
i że skutkiem tego i prawo jego do podpi- 
sywania firmy z dniem tym zgasło; 


2) że w miejsce ustępującego p. Anto- 
niego Długołęckiego p. Mieczysław Starzew- 


ski z dniem 1 stycznia 1894 
Zastępeą dyrektora i buchhalterem mia- 


nowany został, który firmę powyższego przed- 


Eitinger pto 600 zł z pn pozew o 600 zł. 


sche Sńssla Eitinger zam. Siissmann miesz 


został dla nich 
rem u tegoż za tępcą adwokat dr. Rares roja- 
nowany. 


siębiorstwa w ten sposób podpisywać będzie, 
iż pod wyciśniętą stampiglią lub wypisaną 
firmą w języku polskim lub niemieckim 
„Krajowy skład publiczny dla zboża i spiry- 
tusu w Krakowie połączony ze składem wo - 
nym“ (Offentliches - Landes - Lagerhaus für 
Getreide und Spiritus sammt einem Freila- 
ger in Krakau), lub w skrówenin „Publiczny 
skład krajewy w Krakowie“ (Offentliches - 
Landes - Lagerhaus ia Krakau), albo wspól- 
nie z dyrektorem p. Ksawerym Poreerim, 
albo wspólnie z prokurzystą p. Adolfem So- 
kolniekim swoje nazwisko z pierwszą literą 
imienia tj. „M. Starzewski“ położw, 


Kraków, dnia 12 stycznia 1894. 
L. 638159 (707 


z wykazaniem swego prawa spadkowego, 
gdyż inaczej spadek dla którego tymezasowo 
adw. dr. Soroń kuratorem ustanowiony Zo- 
stał będzie pertraktowany z tymi, którzy do 
niego się oświadczą i tytuł prawny wykażą, 
i tymże będzie przyznany, zaś nieobjęta część 
spadku względnie gdyby nikt się do niego 
nie zgłosił, cały spadek przypadnie na rzecz 
Państwa jako bezdziedziezny. 
Lwów, dnia 10 listopada i893. 


L. 82626 (708 1-8) 

C. k. miejs. del. Sąd powiatowy S I. 
we Lwowie jako instancya spadkowa wzywa 
nieznanych spadkobierców ś. p. Józefy Osy- 
powny Kasznieowej zmarłej dnia 17 sierpnia 
1887 we wsi Korczewoła pod Kijowem w ces, 
rosyjskiem z pozostawieniem kodyeylu z daty 
19 lipca 1884, po. której nieznaczny majątek 
pozostał, ażeby w przeciągu jednego roku 
od dnia niżej wyrażonego w tut. sądzie do 
spadku tego się oświadczyli oraz swój tytuł 
do spadku wykazali, gdyż po upływie tego 
czasu spadek ten, dla którego tut. adw. dr. 
Władysław Dulęba kuratorem jest ustano- 
wiony, będzie tym przyznany, którzy tytuł 
swój wy ażą i do spadku się oświadczą, 
gdyby zaś nikt nie zgłosił się. będzie za 
bezdziedziczny uznany i na rzecz Skarbu 
Państwa wydany. 

Lwów, dnia 6 stycznia 1694. 


EEN 
Doniesienia prywatne. 


C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że do tegoż sądu dnia 22 grudnia 1893 do 
l. 63159 wniosła Ernestyna Offe zam. Wein- 
garten za przy tąpieniem Abrahama Offe 
przeciw spadkobiereom Izaaka Arona Ettin, 
gera a to: Esterze Ettinger zam. Ra paport, 
Nafialemu Herschowi Ettinger, Jakóbowi 
śalmanowi Ettinger, Mechli Chanie Erttin- 
ger, Saloimnonowi Ettinger i Neutschy Süssli 


z pn., na który to pozew wyznaczono termin 
dziewięćdziesięciodniowy do wniesienia pi- 
semnej ubrony. 

Gdy pozwani Salomon Ettinger i Nent- 


kają w Rossyi (w Ostrogu gub. Wołyńskiej) 
adwokat de. Ambes kurato- 


Wzywa się zatem Salomona Ettingera 
i Nentschę Sisslę Ettinger zam. Siissmann, 
aby da swojej obrony służące środki ustano- 
wionemu knratorowi dostarczyli, lub też in- 
nego zastępcę sobie obrali i tegoż sądowi 
wymienili, gdyż inaczej z zaniedbania wy- 
niknąć mogące następstwa szkodliwe sami 
sobie przypiszą. 

Lwów, 80 grudnia 1898. 


H  Essencya z cytrynianu drzewa san- $ 
d dałowego z Bombay, najzupełniej 

3 czysta, w kapsułkach zawarta, jest $ 
HN znacznie skuteczniejszą aniżeli kopa- B 
dAn i kubeba. Czyni niepotrzebnem E 
s używanie wszelkich szprycowań i 
o przeciągu dni trzech ulecza wszel.- § 
4 kie najdolegliwsze i najwięcej zasta- $ 
; rzałe rzeżączki, nie utrudzając żołąd- $ 
d xa inieudzielającnieprzyjemnej woni § 
d urynie. 

Skład w Paryżu, 8, ulica Vivienne 
i w głównych aptekach. 


L 69163 (702 1---3) 

C. k Sad powiatowy miejs. del. S. L 
we Lwowie zawiadamia że na dmu 30 
czerwca 1893 zmarł w Hołosku wielkiem 
Misbał Antoni Pawluk zamieszkały stale we 
Lwowie, nożownik. | 

Gdy spadkobiercy tegoż sądowi zupeł- 
nie są nieznani, wzywa się wszystkiek, tó- 
rzy ds spadka jskiekolwiek prawa ręfętGzą, 
aby takowe w przeciągu jednego rku od 
daty niniejszego edyktn głosili w tymże | 
sądzie i wnieśli swe oświadczenie do spadku ` 


Wr Lwowie — a Iesach pp Mikolas ha 
Wew órskiego Skle.ińskiego i Baiserąa, 


K. k. priv. allgemeine österreichische 


Boden-Credit-Anstalt. 


Bei der am 1 Februar 1894 stattgehabten fiinfzehnten Ziebung der 4*/, igen 50-jśh- 


rigen Pfandbriefe in Mark deutscher Reichswahrunx der k. k. priv. allg. Österr. Boden- 
Credit-śnstalt wurden nachfolgende Nummern gezogen: 


à Mark 200: 28 125 243 248 277 343 364 416 545 562 697 758 781 830 


997 999 1030 054 064 129 322 332 418 479 512 5 6 769 950 990 991 2883 555 768 
195 940 8088 059 099 136 162 172 174 238 444 525 625 683 726 827 846 861 929 
4054 090 097 102 117 130 178 2 0 247 367 455 535 641 642 650 689 834 457 504] 


105 334 347 466 513 621 694 798 880 893 6048 05% 093 220 850 872 584 641 672 
710 791 829 682 833 978 7042 054 091 238 395 366 388 403 426 485 446 486 501 


526 529 555. 
A Mark 1000: 


511 


56 77 10 174 180 191 297 335 380 546 597 628 676 702 705 


752 804 867 904 987 1094 125 166 238 242 254 323 548 557 581 586 725 791 809 
851 20/4 071 105 248 281 364 816 361 389 467 498 529 584 586 606 640 649 656 
661 667 8120 1:4 192 246 290 819 402 410 425 452 5U8 646 872 950 4055 126 135 
151 275 433 525 586 573 611 618 652 -724 748 886 963 5007 008 017 ug92 165 817 
444 490 

à Mark 2000: 68 114 180 243 291 478 496 680 714 856 906 912 949 979 981 
999 1033 107 251 287 313 374 421 441 468 473 518 534 555 559 582 641 675 767 
858 >56 883 938 041 204? 135 204 298 322 844 349 427 484 527 535 580 679 854 


865 907 8032 101 207 235 296 365 405 477 496 551 566 +65 745 901 4031 078 080 


135 196 238 260 264 321 355 457 492 535 571 614 641 674 693 538 838 888 919 
935 958 009 109 :75 240 261 263 288 359 408 449 468 561 576 745 Bu 811 887 
6016 042 045 110 154 168 309 317 380 379 455 462 508 522 580 578 706 716 740 
837 842 859 890 7 02 052 142 145 160 174 382 342 484 499 516 562 652 709 826 
978 993 S064 089 097 145 #27 262 374 404 465 538 545 555 589 757 759 827 840 
993 9186 218 246 263 315 417 482 503 572 617 718 736 759 834 836 864 890 


10002 004 132 185 147 197 221 222. 

å Mark 20.000 62 102 221 330 347 500 673 810 998 1098 102 176 248 280 318. 

Die Rückzahlung der gezogenen Pfandbriefe erfolgt vom 1 Mai 1594 an bei der Haupt- 
casse der (Gesellschaft in Wien, sowie bei den Zahlstellen in Deutschland in deutscher 
Reichswabrung. i | l 

Die Verzinsung dieser Pfandbriefe bórt mit 1 Mai 1894 auf. Die Coupons der ge- 
zogenen Pfandbriefe werden znfolge Art. 146 der Statuten zwar fortan ausgezahlt, jedoch 
wird der Betrag derselben bei der Einlösung der Pfandbriefe vum Capital in Abzug gebracht. 

Nachverzeichnete bei den friiheren Verlosungen gezogenen 4 Pre. 50 jäbirge Pfand- 
briefe in Mark deutscher Reichswihrung sind bis heute zur Kinlósung niebt präsentirt 
worden, und zwar: 

a Mark 200: 109 298 299 536 711 712 833 834 902 1180 419 481 483 508 588 
775 822 872 983 2010 485 648 720 721 722 723 745 779 780 782 968 82138 365 369 
473 479 504 506 895 4073 191 812 5222 223 224 225 338 341 501 504 515 518 535 
55% 567 689 846 6080 276 292 396 422 774 775 855 929 938 7001 006 101 167 190 
191 248 301 368. 

A Mark 1000: 59 74 86 89 98 893 6%2 671 672 678 775 842 949 960 1301 410 
540 541 955 959 995 2150 404 438 692 756 992 998 8:01 738 40u0 091 092 136 
144 389 679 935 5418. 

à Mark 2000: 128 429 488 786 787 987 2778 8124 577 754 756 5021 031 088 
550 587 6064 427 430 555 641 718 824 826 851 7515 608 604 640 661 8034 489 
661 849 9045 079 i81 086 154 287 288 290 403 405 440 446 497 145 10056 057. 

Wien, 1 Februar 1894. 


218 Die Direction. 


Poleca się Di 


8 


Łaproszenie ` — 


rddlera, we ug 


OZ A EE 
Wykaz rachnuków 


"BIUR 


Brebne ogłoszenia D E w fE|przez podpisanego na podstawie udzielonego mi 
ed wyrazu petitem centa, tlustym Walne Zgr madzenie LS EQUFT ABLE c AOR w gan "7" wir Ea 
Ee Towarzystwa baukowego kredytowego | HA ul. Wałowa L 23 (6 S,1. 3105 do zbierania dobroczynnych datków dla ubo- 
BC. b 3 g Lë udziela wyjaśnień co do nieprześcignionej ŚŚ | gich w Palesiynie do końca 1893 roku zbieranych 
dla wzajemne; pomocy W; Podwołoczy- prez "m" inne Towarzystwo REI Gm E i wydanych pieniędzy. 

Wagi i miary metryczne skach Stowarzyszecia zarejestr. z ogra- |f$ ` Wis przy whəapieozeniach życiowych "jg | Saldo z a SCH 1892 . aA Bed A 
połoca Piotr Chrząsiowski, handol he niczoną Goreba, które się na dniu 17 | SSSR | akon TSG 0 
EE E RE, E j lutego b. r. o godzinie 5 po południu o sere litosciwych udaja się z prośbą o Rozehód z roku 1898 . ; . zł. 38373 AT 
Cenniki illustr. różnych artykułów do dzepożycyj, w lokalu Towarzystwa odbędzie. | wsparcie nieszezęśliwa Julia Zachocka, wdowa Saldo A zł. 10391 GU 

E TCA EAC ZEE LAC A S A po awizerze kolejowym, który odebrał sobie życie, Drohobycz, 6 lutego 1894. ` 

Porządek dzienny rozostawiając żone i drobna dzieci w nędzy osta- 221 J. L. Schreiber. 


tniej, Datkitaskaws przyjmuja nasza admianistrawya. | 


1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn- 


stopada 1867 nr. 384 Dz. pr. p. ogłasza się, iż 
ności za r 1893. F 
ł 


Stowarzyszenie „Czytelnia popularna w Zbarażu* w 


roku 1893 się rozwiązało. 214 7 a sz masę" p E 
SE 2. Sprawozdanie komisyi rewiżyj- R RY Wilhelma Riegera | 
kemmer iero W nej i wniosek o udzielenie Dyrekcyi A ` © A LL sl 


Ea 3 zje ) z Frankfurtu n. M. d 
jest najlepszą parta do zębów, czyści takowe, konserwuje i nadaję 
| im piękną hbiałość, wzmacniając dziąsła. W zapachu nadzwyczaj przyjemna). 
Í Rymodont jest znakomitą ochroną przeciw psuciu się i bolom zębów. Cen 

| oryginalnego pudełka 35 et Główny skład i zastępstwo dla Galicyi 


T. Górski i Szydłowski ą 


wa Lwowie, plac Maryacki 1. $ (róg ul. Hetmańskiej) 


Najnowsze i tanie 
materye wełniane, barchany, fianele na 
suknie damskie, chustki himalaja i 


włóczkowe 
poleca najtaniej (188) 
M. Bałłabana następca 


Mikołaj Ludwig 


| absolutoryum z czynności i rachunków 
za rok 1898. 

3. Rozdział zysku za rok 1898. 

4, Wnioski ezłonków. 
Rada zawiadowcza, Towarzystwa Ban- |% 
kowe kredytowe dla wzajemnej pomo- |$ 
ay w Podwołoczyskach, stowarzyszenia 
zarejestrowanego z ograniczoną poręką. 
| Podwołoczyska, 5 lutego 1894. 
M. Jaryczower M. Giinsberg. 


202 r 


Własnego wyrobu E 
OLDRY po zł: 4, 5,5, S 

7, 8 do 14. ` 
Kołdry na owczej wełnie e 
bez konkurencyi 


Mossyjsiką herbatę karawanową 
w otyginalnem opakowaniu 
Sergiusza Wasilewicza Perłowa w Moskwie, 
opukowaną pod nadzorem ces. ross. władzy cłowej 
po cengeh moskiewskieh począwszy od zł. 1.80 aż do zł. 10,40 zn funt rossyjski poleca | 


kŻ (>) 24 (20. ZB, © NZ, (OKE ME 


an Lwowie, uliea Trybunalska 1. 1. 
Opakowanie bezpłatne. Zamówienia od 8 funtów wysyłamy franko. 
4 


PE SEI 7 > 5 Dë s 
rs Le Eent? 5 FRET pren meeen i | 
z T: B i R S 
KA E B e w, . ji Ae ` 
Bauch ? 41F 


Na A ee 


OroAOnIEHE, = 


dnosnie do przepisu $. 26 ustawy z dnia 15 li- 
| 
l 
| 
| 
i 


5 ba neykaw ANA 18 atororo u. c. 
B Kołdry atłasowe jedwabne po zł. 15, ĘĄ; 1894 BóAnSĄAE ca o roauu'k 5 no noas- 


15, 30 i wyżej Biano ez aomk II. Gecuna nópz u. 106 | ES 
najtaniej poleca (219) sg ! V 


3 Ez Paanun VIL SEHuafńNE roaoene Gospa- 
Józef Schuster 


A Nie UAENÓRZ Kachi JAĄATKOBOH Maphia ez | * 
! Aaen, Tepapmmeerga BApETHCTpOEAHOPO | 
Lwów, ul. Kopernika 7. t | 


Cenniki gratis i franko. 


| 3% NEOTpANHUEHOIO NOPŠKONW. 

| UanaAerg AENNHĂ. 
EECH 1. GnpaBosąane Aupecufu 29 unn- 
Ca NOCTH H payŚNKÓBZ 3a p. 1893. | 
ke 2. Gapapo2AAne KoMHCIH pEBHZTANSK, `? 
SS ENECENE ova baena Anpesuin ABCoAioto- | 


ą o skuteczności leczenia, katurów, 


Handel starożytności 


(antyków) Doniesienie handlowe 


PSO 34 unner H payŚNEÓRZ 3a p. | PROW MAS "de Meer e 
Szymona Dornhelma M (SS eene we 40 najckaśuneroro | i Handel tów arów kolonialnych herbaty, win i i 
Lwów, ui. Aksdemieka 1. 8 ` RB au . 3 E i delikatesów i | 
poleca 135 BĘ i VE JAENÓBZ Nupekuiu, 21 dotąd pod firmą spółki, 4 R d 
karabele i pasy staropolskie, Pf 3acrónunkóRz u 9 aagmäez, Paw nu2epe. LES Badiowski i Markiewicz F 
starą broń, porcelany, obrazy, + Yee z Se 4 3 ae Lwowie plae Kapitulny |. 3 istniejący, przeszedł z dniem 1go dE 1894 S | 

o , geit Dupong HUAEHÓBZ Ao KOMHCIH | Bag wraz ze wszystkiemi wierzytelnościami i długami na wyłączną własność naszego SĘ 

EE et Zei anpii pegn3iÄnon Ha p. 1894. PE «spółułaściciela p Jana Sadłowskiego, który odtąd ten handel pod własną pro- SĘ 
l "FE aas, ANA l awroro 1894. KS wkołowawą firing i 
p Te | Nupekuja 4 JAN SABDLOWSKI 
E e a e rana mea aa» 2 | ege me e S | na własny rachunek na dal prowadzić będzie. 
S EE arue Składając nasze podziękowanie za doznawane względy i zaufanie upraszamy 
©głoszenie. Ka | ©hwieszczemie Si So takowe da naszego następcy. j s 
Rozlosowanie dzieł sztuki między ba ee S Sadłowski i e 
oZ i R eg > 
P P a AM Na podstawie uchwały Wydział - | BE P A me 
BEE Gi | wiatowego kuer 25 b. m. E CH Ra Jak powyższe doniesienie opiewa, objąłem z dniem 1 stycznia 1894 na wy- 
wa Sztu AA ŁA Ges 93 51. ! pisany Wydział powiatowy publiczną liesta | 8 łączną ee i TE $ ý 
ędzie się w Krakowie podczas ogól- ere za pomocą «fort pisemnych wzylędem IS ` hg WE ETS 
ngo Zgromadzenia dnia E E warns 78 bid towarów kolonialnych, herbaty, win À delikatesów 
1894 r. Dyrekcya wzywa przeto wszyst- | par A m y ës e el 19 Sa zgasłej spółki naszej i odtąd takowy pod własną firmą 
kich pp. Korespondentów i Ozłonków | gn OA aowa pynosi 19 Ca Ge ' Ca W ak i 
Towarzystwa, którzy zalegają dotąd Z | gziale s ARR dO ŁO Da $ JAN SADŁO SKI 
optat Za kp (akcyę) Z De cię ostemplowane i zaopatrzone w wadyum | SŚ j na własny rachunek prowadzić będę 
aby pieniądze za rozsprzedane, wraz 5 pre. ceny ofiarowanej, mają być wniesione z W niezem nieuszezuuplone wyposażenie handlu pozostawia mi pełną siłę mej 
z listami Ozłonków oraz biletami nie o „łn Pa Aż = ge gg 23 | $$ działalności. która niezmiennie jak dotad skierowaną będzie, aby doslaro ie do 
rozprzedanemi nadesłali najpóźniej do A D ny p rodait dh p Seet z- 5 borowego towaru, skrzębsą, uezeiwą i dokładną usługą, zdobytą reputacyę handlu 
wf AH e e GE kiak oaio e À i de E mam zaszczyt polecić się względom zaenych P. T. od- 
; ; maa” A plany i | E biorców i upraszać o dalsze ich zaufanie na które sobie zasłużyć będzie mojem 
udziału w losowaniu. kosztorysy mogą być każdego czasu przej- najusilviejszem dążeniem. 5 
W Krakowie, 4 lutego 1894. rzane w A N ka powiatowego +8 o $ głębokiem uszanowaniem 
Dyrekcya Zjednoczonego Towarzystwa o Be SN 1894. S Jan Sadłowski. 
Przyjaciół Sztuk Pięknych w Krakowie. ' Wydział powiatowy w Kałuszu. EEN BST ZE | SE 
DONIESIENIE 
SZW ARS x Wë et erg, sów GE 3 "EI 

Mam zaszczyt Wysokiej Szlachcie i P. T. Publiczności uaiżenie donieść, że dla wygody P. T. Publiczności 
i dla wygody Szanownych mych Odbiorców, których liczba ustawieznie wzrasta, otworzyłem we Lwowie przy uliey 
Sykstuskiej L 30 wiasmy kantor fabryczny (dla przyjmowania i odbioru) mej renomowanej i pierwszemi 
nagrodami odznaczonej artystycznej 

E a |. a E a R a 
farbiarni parowej i chemicznej pralni maszynowej 
(nie wywabianie plam) dla garderoby męskiej, damskiej i dziecinnej, dla materyi na meble, firanek itd. itd. 

Fabryka moja wedle wszelkich wymogów techniki, jest dziś pierwszą na Galicyę, Czechy, Szląsk i Morawę, 
jestem więc w stanie dla tej pod względem sanitarnym i ekonomicznym tak ważnej gałęzi tyle zdziałać — że każdy 
przyzna, iż na tym punkcie najdalej idącym wymogom nowoczesnym zadosyć uczynię. 

Prosząc, by Szanowna P. T. Publiczność korzystać raczyła z mej fabryki kreślę się z poważaniem si 

Bliższe szczegóły na afiszach. Lwów, Sykstuska 30. 

Z Drukarni Wł. Łosińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. (Zarwądca Wł. J. Weber.) Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskich. 
# 


